
iNr 104. &raków, Sodo ta 28. Marca 1914. Bok X X X III
„Nowa Reforma" wychodzi dwa razy dziennie.

N um er p o r a n n y  wychudzi codziennie fe w yjątkiem  poniedziałków i dni poświątocznyck, 
num er p o p o ł u d n i o w y  codziennie z w yjątkiem  niedziel i dni św iątecznych.

P p e n u  m e r > a t a  w y n o s i :
roozn » i pólr

V 1 m iejscu . i ..................
W Anstro W ęgrzech:

z jednorazową przesyłką poczt.
■, lwnrazową „ „

W  Państw ie Niemieckiem . . .
W  innych państwach . . . .
P re n u m e ra tę  i  <>f/łossenia (incoraly) uprasza się  nadsyłać wprost do A d m i n i s t r a c j i

„ i i .  R e fo rm y * *  w Krakowie. - . '  -
R e d n k c y a :  u l .  J a g i e l l o ń s k a  1 0 .  A d m i n i s t r a c y a : u l .  ś w .  A n n y  3 . 

T e l e f o n  R e d a k c y i  i  Ai I m i n i s t r a c y i  N r  4 1 .  D la rożni ów z a m i e j s c o w y c h  1 5 7 2 . 
Kr rach. poczt. Kusy oszczęd 857.184.

HrT.opisón) n adsi/ian j/ch  Jiedatccya n ie  zw ra ca .
W e  L w o w i e  sprzeuaż num erów po 11! h i.: w Biurze dzienników S .  S o k o ł o w s k i e g o ,  

ulica Jag iellońska 3 i w B i u r z e  P l o h n a ,  u lica K arola Ludw ika 9.

Cena n u m e ru  1 0  hal., z  p rzesy łk a , pocztow ą  12 hal.

rooznisi pótrooznie. kwartalnie i miesięczni*
.  24 koron 12 koron 6 koron

)
2 korony

• 32 „ 16 „ „ 2 kor 70 h,
. 83 „ w  , 9 kor. 50 h. 3 ,  20
■ 36 „ 18 n 9 koron 3 „ -  {
. 48 21 „ 12 „ 4 *

NOWA

i n n s o s R  p -  > f  O L U D B i o n r s .

F p e n u m  i :r* r t ę  p p z y f m a j ą  :
z a m i e j s c o w ą :  A dm inistracya „Nowej R efjrm y” i wszystkie urzędy pocz*owe; m i e j s c o ­
w ą :  A dm inistracya „Nowej Reformy”. — Główna trafika w Rynku. — Agenoya J . Hopcasa 
i A. Salomonowej, ul. Szczepańska 9 ; Biuro dzienników i i .  Ilupczyco, ul. Jag iellońska 7;

Trafika w Sukiennicach.
Zam iejscową prenum eratę i ogłoszenia (inseraty) przyjm ują: W e Lw ow ie  B iura 
dzienników: A. B uchstab . ul. K arola Ludwika 21, S. Sokołowski, ul. Jagiellońska 3. — 
W  Jarosław ia  A. Am sler. — W Tarnow ie M Rockach. — W  W iedn ia  H erm an 
Goldschmied (sprzedaż oddzielnych numerów), I. W ollzeile 6. — i i  L u ses  Nachfolger, 
H aasenstein & Vogler (także w H am burgu, Frankfurcie n M., B erlinie, Lipsku, Bazylei 
i W rocławia). — R. Hossę (także w Berlinie, H am burgu, Monachium i  Norymbenlzo). — 
H. Schalek (W ollzeile). — W Paryża Socićte M atuolle de P ab lic itś  A. L o r  e t  te, d irecteur

61 R ae Rougemont.
O głoszen ia  (inseraty) przyjm uje A dm inistracya „Nowej Reformy” za opłatą od miejsca 
w .ersza diobuem  pismem (petit) za pierwszy raz 24 b .,  ta każdy następny raz 13 h. — 
Nadesłane pc 80 h. od wiersza. — Glosy publiczne po 2 ker. od wiersza. Układ 
tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, pierw szy raz 40 h, — Załącznik- do „Nowej Re­
form y” (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia i t. p ) przyjm uje się za cenę 2 kor. od 100 egz. 

d la zamiejscowych, a 1 kor. od 100 egz. d la miejscowych prenumeratorów.

Od Wydawnictwa.
Z  d n ie m  1 k w ie tn ia  w y c h o d z ić  b ę d z ie  

wydanie g łów n e „N ow ej R e fo rm y "  rano, 
oo n a jm n ie j  w te j s a m e j o b ję to śc i, w  ja k ie j  
s ię  d o ty c h c z a s  p o  p o łu d n iu  u k a z y w a ło , 
w ty m  sa m y m  u k ła d z ie  i z w s z y s t k i m i  
in s c ra ta m i.

I l i a  z a m ie jsc o w y c h  a b o n e n tó w  w y s y ła n e  
b ę d z ie  w y d a n ie  g łó w n e  p o c ią g a m i, w y c h o ­
d z ą c y m i z K ra k o w a  o d  g o d z in y  3-ej r a n o , 
ta k , że  w  z a c h o d n i e j  częśc i k r a ju  i n  a 
Ś l ą s k u  a u s t ry a c k im  z n a jd z ie  s ię  n a s z  
d z ie n n ik  w r ę k a c h  c z y te ln ik ó w  w godzinach 
cd  6 — 9 rano, w o d le g le js z y c h  m ie jsc o w o ­
śc ia c h  w te rm in ie  b e z  p o r ó w n a n ia  w cze­
ś n ie js z y m , a n iże li d o ty c h c z a s

D la  o d b io rc ó w  m ie jsc o w y c h  w y d a w a n y  
b ę d z ie  n u m e r  g łó w n y  o a  g o d z in y  p i ą t e j  
r a n o .

N a  d w o rc a c h  k o le jo w y c h  s p r z e d a w a n e  
b ę d z ie  w y d a n ie  g łó w n e  w  K ra k o w ie , p o ­
c z ą w s z y  o d  g o d z in y  3-ciej r a n o , p o z a  K r a ­
k o w e m  p o  n a d e jś c iu  n a jw c z e ś n ie js z y c h  
p o c ią g ó w  p o ra n n y c h .

Wydanie popołudniowe „N ow ej R e fo rm y "  
w y c h o d z ić  b ę d z ie  o  g o d z in ie  pół co drugiej 
pn południu, w o b ję to ś c i d o ty c h c z a s o w e g o  
w y d a n ia  p o r a n n e g o  i p o  ta k ie j  s a m e j cen ie  
(w  K ra k o w ie  4 h , p o z a  K ra k o w e m  6 li). 
D o  w y d a n ia  p o p o łu d n io w e g o  m e  b ę d ą  
p r z y jm o w a n e  in s e r a ty  n n e , j a k  p o d  r u ­
b r y k i  „ N a d e s ła n e "  i „G ło sy  p u b lic z n e " .

W  p o n i e d z i a ł k i  i d n i  p o ś w i ą t e -  
c z n e  u k a z y w a ć  s ię  b ę d z ie  w y d a n ie  p o p o ­
łu d n io w e  w o b ję to ś c i w y d a n ia  g łó w n e g o  
z in s e r a ta m i  i s p r z e d a w a n e  b ę d z ie  p o  cen ie  
10 h . w  K ra k o w ie , 12  h. p o z a  K ra k o w e m .

C ele, k tó r e  p r z y ś w ie c a ją  W y d a w n ic tw u  
p r z y  d o k o n a n iu  te j z m ia n y , w y n ik a ją  ze 
s ta łe g o  d ą ż e n ia  d o  w s z e c h s t r o n n e g o  
u d o s k o n a l e n i a  n a s z e g o  p is m a , ta k  
p rz e z  w y tw o rz e n ie  k o r z y s tn ie js z y c h  w a ­
ru n k ó w  d la  p r a c y  r e d a k c y jn e j ,  j a k  p rz e z  
w y z y s k a n ie  n a jn o w s z e j  te c h n ik i  d r u k a r ­
sk ie j i k o m u n ik a c y jn e j .

W y c h o d z ą c e  r a n o  w y d a n ie  g łó w n e , sk ła -  
i a n e  i r e d a g o w a n e  w n o c y  n a  p o d s ta w ie  
n a jś w ie ż s z y c h  w iad o m o śc i, b ę d z ie  d a w a ło  
o b ra z  d n ia  b e z  p o r ó w n a n ia  p e łn ie js z y  i 
b a rd z ie j  w y ra z is ty , n iż  m o g ło  to  b y ć  w 
d o ty c h c z a so w y m  w y d a n iu  g łó w n e m . W  c ia ­
s n y c h  z a ś  s to s u n k o w o  r a m a c h  d o ty c h c z a ­
so w e g o  w y d a n ia  p o r a n n e g o  b ra k o w a ło  
b a rd z o  c z ę s to  m ie jsc a  n a w e t  n a  z a m ie sz c z e ­
n ie  n a p ły w a ją c y c h  w iad o m o śc i, a  te m  b a r ­
d z ie j n a  ic h  p u b lic y s ty c z n e  o m ó w ien ie .

P r z e z  p rz e n ie s ie n ie  w y d a n ia  g łó w n e g o  
n a  ra n o , s ta n ie  s ię  w ięc  p ism o  n a s z e  z n a c z ­
n ie  akfualniejszem.

l  ni®y M m l
Ludwik Kubala i jego najnowsze działo „Wojna 

Szwedzka".

Ze s ta r ego  poko len ia  dziejopisów  polskich, 
go d n y ch  dziś sw*ą działalnością, ta len tem  i zno­
jem tw órczym  stan ąć  w jednym  szeregu z w iel­
k ie j pam ięci Szajnocha, Szujskim  i innym i, w y­
suw a się w  pierw szy szereg  Lud wik K ubala .

T ak  cenny jego  dorobek  naukow y, m etoda, 
jak ie j użył do opracow ania po n ę tn i eh dlań  za­
gadn ień  h isto rycznych , ja k  i przepiękna form a, 
ug ru n to w ała  mu to  zaszczytne w  h isto rypgra- 
fii stanow isko.

Zaczątkiem  pierwtszych badań h istorycznych  
K uban, uw ieńczonyck odrazu n iebyw ałem  p o ­
w odzeniem , s ta ł się w iek rodzen ia  się m nóstw a 
p rądów , kw esty j po litycznych  i relig ijnych, 
zw iązanych  sk u tk am i swojeiru z dalszym  bie­
giem  dziemw* —  w. XVI. Z w raca zaś w nich 
uw agę  n a  człow ieka, k tó ry  w szechstronnym  i 
na jlepszym  zjaw isk  ty ch  by ł w ykładnik iem , ob­
fitą  tw órczością lite ra c k ą  um iał poruszyć i za- 
c iekaw ić  najszersze tłiuny  sz lach ty , w ięcej n a ­
w et, bo pozyskać  je  dla swoich teo ry j i p rzeko­
nań . Mężem ty m  S tan isław  O rzechow ski. A 

1 p rzyśw ieca ła  K ubali p rzy p isan iu  stu d y u m  o 
„gen ia lnym  księdzu" m yśl podniosła, b y  ośw ie­
tlić  znaczenie O rzechow skiego, pobudzić do czy- 

< ta n ia  w szystk ich  p ism  jego, podać  stosow ne 
objaśn ien ie i p rzyczyn ić  się do zrozum ienia. 
Z n a jd u ją  się tam  źród ła  naszej przeszłości nie- 
zam ącone jeszcze obecneini pojęciam i, k to  zaś 

^‘e przeczyta, nauczy  się szanow ać sw ą liistoryę, 
p raw a, in sty tu cy e , rozum  sw ych praojców , z 

j  'Czego wiele korzyści spodziew ać się  należy , a  
iw czem d o tąd  przew ażnie rządzim y się raczej p ie ty  
zmem, aniżeli przekonaniem ... Z tego  p u n k tu  o- 
Eądzając s ta ty s tę , p rzedstaw ił K u b a la  jego  zna- 
tzerde , zw łaszcza w ru ch u  refo rm acy jnym , z 
takjxa zaś oanosi sie d o ń  pietyzm em  i  z talciem

D la  czy teln ików " z a m ie jsc o w y c h  b ę d z ie  
o n o  a k tu a ln ie js z e m  d la te g o  je sz c z e , że  r o z ­
w o ż o n e  w  n o cy , d o s ta n ie  s ię  w c z e sn y m  
ra n k ie m  d o  ich  r ą k .

Z tego zas, że dziennik wychodząc rano, 
znajdować się  będzie przez czas dłuższy, ani­
żeli deisiaj, w  rękach czytającej publiczności, 
wymknie także dla Inserentow niewątpliwa  
korzyść, ponibwai ogłoszenia zyskają przez to  
na rozpowszechnieniu.

U c z y n iw sz y  w  te n  s p o s ó b  ta k  w ie lk i 
k r o k  n a  d ro d z e  k u  d o ró w n a n iu  n a jd o s k o ­
n a ls z y m  d o ty c h c z a s  ty p o m  d z ie n n ik a r s tw a  
p o d  w z g lę d e m  s z y b k o ś c i  i sp ra w rn o śc i 
te c h n ic z n e j, W y d a w n ic tw ro o r a z  R e d a k c y a  
d o ło ż ą  ta k ic h  s a m y c h  s ta r a ń ,  a b y  p ism o  
n a s z e  ta k ż e  p o d  wrzg ]ę d e in  in fo rm a c ją  no- 
p u b lic y s ty c z n y m  s ta n ę ło  n a  n a j w y zszy m  
p o z io m ie , p rz e z  d a ls z e  ro z w ija n ie  i w z b o ­
g a c a n ie  d o ty c h c z a s o w y c h  sw o ic łi d z ia łó w  

w p ro w a d z a n ie  n o w y c h , z a w sz e  z tą  m y ­
ś lą  p rz e w o d n ią ,  a b y  c z y te ln ik  je g o  m ia ł 
n iep rze rw * an ą  m o ż n o ść  w s z e c h s tro n n e g o  
in fo rm o w a n ia  s ię  o ca lem  życiu  św ia tow rem , 
w p ie rw s z y m  z a ś  rz ę d z ie  o w s z y s tk ic h  
ob jaw rac h  .  z a d a n ia c h  n a s z e g o  ż y c ia  n a r o ­
d o w e g o

P o m im o  id ą c y c h  w  s e tk i  ty s ię c y  kosztów", 
z p o d ję tą  z m ia n ą  z w ią /.a n y c h , c e n a  p r e ­
n u m e r a t y  i p o s z c z e g ó ln y c h  n u m e ró w  
»N ow ej R e fo rm y *  p o z o s t a j e  n i e z m i e -  
n  o n a .

Mienie pojiłwzp 't Anin.
G abinet A sąuitha, spadkobierca rów nież li­

beralnego gab inetu  C am pbeli-B annerm ana, z a ­
da ł konserw atystom  szereg  bardzo bolesnych 
ciosów, k tó re  zrodziły  m iędzy nim i nam iętne 
pragnien ie  odw etu . Zw łaszcza ograniczenie p ra ­
w a „v e to “ , k tó re  przysługiw ało  Izbie lordów , o- 
budziło chęć zem sty  za każdą  cenę. Spraw a 
sam orządu dla Irlandy i dała  w reszcie kon ser­
w atystom  pożądaną sposobność do odw etu . —  
Lordow ie, k tó rzy  zapow iadali obslrukcyę  w  
parlam encie, porzucili tę  m yśl, a  na tom iast 
zorganizow ali na jp ierw  pow stanie w Ulsterze, 
a następn ie  rew oltę oficerów" w arm ii. Lordow ie 
bez w ahania  podep ta li tę  zasad y  legalności, 
k tó re  zaw sze uw ażają  za n ie tykalne .

I  oto lord  L ondonderry , b y ły  w icekról Ir la n ­
d i i  i były p rezyden t angielsk iej R ad y  ta jn e j, 
nie ty lk o  s tan ą ł na  czele bun tu jących  się oran- 
żystów , ale zarzew ie rew olty  rzucił do koszar. 
Żagiew  nie zgasła. I tan; w p ią tek  ubiegłego t y ­
godnia  genera ł b ry g ad y  konnej, Gough, ośw iad­
czył generałow i P agetow i, naczelnem u wmdzo- 
wi wrojsk  w  Irlandy i, że nie będzie w alczyć prze ■ 
ciw ko oranżystom  z U lsteru. Za przykładem  
Gouglia poszli oficerow ie, a  naw et szeregow cy 
n iek tó rych  pułków .

W  niedzielę p rzyby ł Gough do Londynu,i 
gdzie odbyw ała  się n a rad a  w ojskow a pod prze­
w odnictw em  m in istra  w ojny, pułkow nika 
S eely ‘ego. Pom iędzy ra d ą  w ojskow ą a  gen era­
łem  zrew oltow anej b rygady  rozpoczęły się ro-

ukochaniem  h is to ry k a  wrp a tru je  się w jiubliczną 
robotę  O rzechow skiego, iż może aż n azb y t jasno 
w idział czyny burzyciela  i oportun isty . W edług 
K ubali „ rep rezen tan t to  pew nego k ierunku  ideo 
wego, pew nych im w et m aksym  po litycznych"... 
.Jeśli zw ażym y, że w ypow iedziane przezeń po­
jęcia  i w yobrażenia  narodu , przeszły w krew  i 
poezyę sz lach ty  i p rzechow ały się do  naszych 
czasów, m ożna praw*dz!wie pow iedzieć, że cala  
R zplta  uosobiła się w  tym  człow ieku, k tó ry  jest 
ojcem  XVII w.

S tąd  już  k ro k  zaledw ie jeden , p rzejście  zro­
zum iałe do dziedzin, w yłącznej w ciągu la t  d łu ­
gich  tw órczości K ubali — gdzie ta le n t jego nuał 
zajaśn ieć w  pełni i b lasku, n ad er poczestne i 
w ybitne zapew nić mu w  nauce  polskiej imię, 
do „Szkiców  h isto rycznych" o w ieku XVII. 
K sięgi te  to  wzór n iedościg ły  tego  rodza ju  o- 
p racow ań. N iosą one n ieza ta rte  w spom nienia 
p rzebarw nych  opisów, bitew , c h a ra k te ry s ty k  
ow oczesnych ludzi. W ystarczy  napom knąć, iż 
one w łaśnie n a tch n ę ły  w ielkiego p isarza  do 
stw orzenia epokow ej try log ii. Ja k a ż  bo ścisłość 
n adzw yczajna  wt k reślen iu  w ypadkow ą ja k a  p la ­
s ty k a  tak ich  epizodów  ja k  „Oblężenie Z baraża" 
i „P okó j pod Zborow em "; jak i w rący  życiem, 
grozą, pożogą obraz „B itw y pod  B eresteczkiem " 
lub ta k  doskonale  z w yczuciem  n a s tro ju  uchw y­
cone, a  ty le  chluby p rzynoszące kresow em u gro 
dowi i jeg o  obrońcom  „Oblężenie Lw ow a w r. 
1048", a  „Krwawm sw aty " , a  „Wyprawm żwa- 
n ieck a", „P roces R adziejow skiego", czy „P ierw ­
sze liberum  v e to “ .

Jed en  szczególnie d a r  —  poza w ielu tu  nie 
w ym ienianym i —  znam ionuje K ubalę. J e s t  to  
p rzedn ia  zdolność u jm ow ania  postac i dzieju- 
w ych, zgłębienia charakterów", w niknięcia  wr 
ich zaw iłą ty lo k ro tn ie  psychę. Umie też K ubala 
ja k  m ało k to  drug i, w yszukiw ać n a jtra fn ie j po­
budk i czynów  sw ych postać  J a k  ong: m i­
strzow sko analizow ał p raw dziw ego „ try b u n a  
ludu  sz lacheckiego", ta k  w  dalszym  ciągu  
sw ych b ad ań  stosow ał tę  sam ą m etodę do m no­
gich  fig u r w. X V II. T ą  drogą d a ł nam  wszech-

kow ania. M inister Seely  dał im ieniem  rady  w oj­
skow ej następu jące ośw iadczenie: Rząd ma n a ­
dzieję, że trzec ia  b ry g ad a  utrzym a porządek i 
spokój w Irlandy i, zapew niając zarazem, że a r­
mia nie będzie uży ta  ao  stłum ienia agitacyi p o ­
litycznej. Gough zażądał k ilku  godzin czasu ao  
nam ysłu, poczem  p rzysłał radzie  odpowiedź, że 
d ek la racy a  m in istra  w ojny m e w ystarcza mu, 
gdyż nie jest ściśle zredagow ana. Gough zażą­
dał, ażeby  gab inet wryrażnie oświadczył, że nie 
użyje arm ii do stłum ienia  pow stania w L is te ­
rze. * -

N astąp iły  długie n arad y , w  k tó rych  fciał u- 
dział także p rezyden t g ab ine tu  A sąuith . W re­
szcie zaw iadom iono G ougha, że rząd p rzy jm uje 
jego  wrarunki. Spisano ugodę w postaci d o k u ­
m entu  urzędow ego, podpisanego przez szefa 
sztabu generalnego, członków  rady w ojskow ej 
i m inistra w*ojny. G abinet upokorz} ł się w obec 
G ougha, k tó ry  z ow"ym dokum entem  powuóeił 
do-G urragh, gdzie przy jęto  go ow acyjnie,

P ra sa  lineralna wobec tan ich  u s tęp s tw  rządu  
d a ła  w yraz oburzeniu i zgrozie. Oburzenie 
zw iększyło się, g d y  generał Gough p o sta ra ł się 
o ,.in terv iew “ , w k tó rym  złożył następu jące  o- 
iw iadczenie: „Cel mojej podroży  do L ondynu 
został osiągn ięty . Przyw iozłem  pisem ne zape­
łn ien ie  rządu , że w ojsko, znajdu jące się mo- 

jem  dow ództw em , nie będzie uży te  do przym u­
sowego przeprow adzenia  bilu  o „hom erule".

To p row okacyjne ośw iadczenie G ougha do­
lało oczyw iście oliw y do ognia. P rasa  libera lna  
rzuciła  py tan ie , czy w  A nglii zosta ła  zaprow a­
dzona dyk ta tu ra  w ojskow a, czy parlam en t ma 
jeszcze p raw o stanow ić o losach k ra ju . P ośród  
tak ie j a tm osfery , p rzesyconej zapow iedziam i 
burzy, Izba gm in zebrała się w środę n a  posie­
dzenie, k tó re  miało przebieg burzliw y. G abinet 
usiłow ał osłabić ujem ne w rażenie, jak ie  w yw o­
ła* dokum ent, w ręczony generałow i Goughowi.

N ajp ierw  zabra ł głos m inister wojny Seely, 
k tó ry  ośw iadczył, że do w spom nianego d o k u ­
m entu bez w iedzy innych członków  gab inetu , 
dołożył dw a paragrafy , k tó re  pośród oficerów  
w ytw orzy ły  m niem anie, ze rząd  p rzy ją ł ich w a­
runki. Za ten  k -ok  Seely w ziął na siebie zupeł­
ną odpow iedzialność i m ę c z y ł A sąuithow i sw o­
ją  tek ę  m in isteryalną do rozporządzenia.

N astępnie w yjaśniał spraw ę p rezy d en t gab i­
netu  A sąuith . W edle tego w yjaśn ien ia  gab inet 
o trzym ał dnia 23 bm. p ro jek t „ lis tu 1 do gen era­
ła G ougha. Nad treścią  tego dokum entu  odbyła 
się n arad a . L ist, p rzy ję ty  przez gabinet, zaw ie­
ra ł ty lko  jeden  p arag raf, o dw óch następnych  
A sąuith  nic nie w ićdziah

Trzecim  mówcą z łona gab inetu  by ł sir E d ­
ward Grcy, k tó ry  ośw iadczył, że m n ę  ponosi 
właściwie genera ł P ag e t, naczelny w'ódz sił 
zbrojnych w Irlandyi. G enerał P age t pow iedział 
„m oże" —  ja k  się w yraził G rey —  oficerom  
więcej, niż opiew ało rozporządzeni0 rządu  z 
dn ia  14 m arca. Jeże li ta k  było, to  dalsze n a ­
stępstw a  należy uw ażać za  nieporozum ienie, 
po legające n a  dobrej wierze.

Upinia publiczna dow iedziała się z tych  o- 
św iadczeń ty lk o  tyle*-‘! że m in ister w ojny bez 
w iedzy innych członków  dołożył do w spom nia­
nego lis tu  dw a ustępy . D okum entu  w  Izbie gm in 
nie odczytano, ale ogłoszono go w dzienni­
kach . W edle dokum entu  owego, g enera ł Gough 
otrzym ał upow ażnienie do ośw iadczenia ofi­
cerom  trzeciej b rygady , że ra d a  w ojskow a przy­
pisuje nieporozum ieniu ich zapow iedź, że zło­
żą sw oje szarże. W szyscy  żołnierze —

pow iada ów  dokum ent —  m ają  obow iązek słu- 
Ci iiiia  lega lnych  rozkazów , k tó re  o trzym ają  od 
rad y  wois kow ej zarów no celem ochrony u ła- 
•snosci publicznej, ja k  d la  popieran ia w ładz cy­
wilnych na w y p ad ek  oporu, ja k  w reszcie dla 
ochrony życia  i m ienia ludności. T e jedynie  o- 
koliczności miał podnieść wobec oficerów g łó ­
w ny dyw ódzca sił zb ro jnych  w Irlandy i, a  ra ­
d a  wojskowa w y raża  radość  z tego  pow odu, że 
wedle zapew nień G ougha n ig d y  nie było m ow y 
o tem, ażeby  jego  b ry g ad a  nie chciała w ykonać 
tak ich  rozkazów .

Rząd^ —  pow iada ogłoszony dokum ent —  
musi mieć praw o do rozporządzan ia  w szelkiem i 
siłarni, ażeby u trzym ać p o rząd ek  czy to  w  Ir- 
landyi, czy gdzieindziej, ale rząd  wcale nie ma 
zam iaru w yzyskania  tego  p raw a do zgniecenia 
opozycyi politycznej p rzeciw ko bilowi o „ho­
merule".

Rząd w ogłoszonym  dokum encie pow iada co 
innego, a generał G ough, op iera jąc  się n a  ty m  
sam ym  dokum encie, tw ierdzi zupełnie inaczej. 
W  takich w ypadkach k w esty a  au ten tycznego  
tlómaczenia treści d o k um en tu  je s t obojętną, 
skoro obie strony nie chcą zgodzić się na to . Ga­
b inet nie może o d stąp ić  od sw ojego pojm ow ania 
spraw y, a Gough nie chce tego  uczynić. Pozo­
sta je  tylko jedna d roga, a*, oby w yjść z tego po­
łożenia, a  m ianowicie zm uszenie oficerów  do 
posłuszeństw a, albo usunięcie icli z arm ii.

Gzy rząd ucieknie się do tego  środka?  W ąt­
pić o tem należy, p rzynajm nie j n a  razie, aczkol­
w iek półurzędow y o rg an  „W estm inster Ga- 
ze tte"  w zywa rząd , ażeby  w y stąp ił energicznie 
przeciwko roszczeniom  oficerów . N ależy u- 
wzglcdnić, że’ g ab in e t A sąu ith a  w alczy obecnie 
z w ew nętrznem  przesili niem . M inister wmjny 
zgłosił swo.ią dym isyę, k tó re j jednakże  A sąuith 
nie przyjął. A toli L loyd G eorge i W inston C hur­
chill są ogrom nie w zburzeni ustępstw am i, po- 
czynionem i oficerom  i z tego  pow*odu panu je  w 
gabinecie rozdw ojem e. W śród  tak ich  w arun- 
ków  musi gabinet n a jp ie rw  pom yśleć o sw*ojej 
konsolidacyi, a potem  dopiero  może przedsię­
wziąć dalszą akcyę.

K onserw atyści czynią w szystko , ażeby  w śród 
w iększości parlam entu  obudzić jeszcze w iększe 
niezadow olenie z ustępliw ości rządu . I  ta k  
„T im es" donosi, jakoby  Churchill w ysłał o k rę ty  
w ojenne, k tó re  m iały w spólnie z arm ią lądow"ą 
„podbić" U lster —  ale cofnął te legraficznie ten  
rozkaz wobec postaw y oficerów. Obok tego  li­
czą k onserw atyści na  rozk ład  zarów no pośród 
w iększości rządow ej, ja k  w łonie gab inetu . —  
A sąuith , cieszący się sław a w ielkiego ta k ty k a  
parlam entarnego , ma obecnie bardzo trudne za­
danie do rozw iązania. Musi skonsolidow ać sw*o- 
je  siły, a  potem  w ystąp ić  do stanow"czej w alki 
z konserw atystam i.

R osya a  A eśiry a .
fT elefouem .)

W iedeń, 28 m arca.
N aw iązując do spo tkan ia  cesarza  W ilhelm a 

z cesarzom  Franciszk iem  Józefem  i następcą  
tronu , podnosi „R eiclispost" silę przym ierza 
austro-nicm ieckiego, wmbec różnych fa n ta s ty ­
cznych planów*, o jak ich  w  osta tn ich  czasach 
wiele m ówiono v R osyi. W  R osyi mówią —  o- 
śwdadeza „R eiclispost" —  o podziale A astry i, 
ale ta k  sam o m ożnaby mówdć w  A ustry i o pu- 
dzialć R osyi, o odebran iu  R osyi B esarabii, o

utw orzeniu  państw a ukraińsk iego , o oderw aniu 
Polaków , o uw ulnieniu niem ieckich prow incyj 
R osyi, o oddaniu  Szwccyi k ilku  pokrew ny cli 
te ry to ry ó w  rosy jsk ich . N erwowość ro sy jska  
nie wymika bynajm niej z pow odu tro sk  o dobro 
Polaków , R usinów  i Czechów", ty lko  raczej z 
tego  pow odu, że R osya zazdrosnero okiem spo­
g ląda  w łaśnie n a  rozwoj tycli S łow ian w  A u­
stry i, na ugodę po lsko-ruską w  G alicyi, na  sp o ­
sób, w  ja k i A u stry a  rządzi vr Bośni i H ercego­
winie i n a  spaw iedliw ość, jak ie j aoznają  Sło­
w ianie wr A ustry i, co stoi w rażącej sp rzeczno­
ści z dolą Słow ian w R o sji.

s tro n n ą  c h a rak te ry s ty k ę  J a n a  K azim ierza, w 
p rzekonan iu , iż „nic ta k  nie odsłan ia  człow ieka, 
ja k  h is to iy a  jego  m łodości". Z a tap ia ł się w* H ie­
ronim a R adziejow skiego, ab y  do jść  do zrozu­
m ienia typow ej w* ow ych czasach jednostk i, 
początkow o faw o ry ta  k ró la , później w ichrzy­
ciela przeciw ko p raw ow item u w ładcy, b an ity  
i infamisa, co u kresu życia doszedł do tego 
sm utnego p rzekonan ia , iż dw a ty lk o  p raw a rzą- 
d 7.ą św iatem : praw*o m ocniejszego i dow cipniej­
szego".

W szystk ie , szkicowo tu  naznaczone cechy 
ta len tu  h is to ry k a  i jego  m etody, łączą się 
w szakże przedziw nie w dw utom owym  stu- 
d ju m  n ad  Jerzym  Osołińskim  „ tym  potężnym  
człow iekiem , k tó r j  by ł p raw ą ręką W ładj"sław a 
IV , J a n a  K azim ierza osadził n a  tron ie  i w jego 
im ieniu przez dw a ciężkie la ta  rząd y  R zjdtej 
spraw ow ał, o statn i m in ister z czasów  jego  p o tę ­
g i" . K ubala  zaiste  w skrzesza go z m artw ych, 
każe m u żyć po raz d rug i, „ab y  z nagrom adzo­
nych  fak tów  w"yłoiuł się te n  zm arły , d la  n au k i 
i p rzy k ład u  potom nym "...

W span ia ły  je s t te d y  dorobek  n au k o w y  Lud- 
wdka K ubali. A  chociaż m u la ta  p ły n ę ły  w a rt­
kim pędom, nie spoczął w szlachetnym  trudzie. Bo 
ja k a ś  moc n iespożyta  tk w i w ludziach  tego  w y­
gasającego  pokolenia, k tó rz y  sw oją p racę  po ­
czynali w erze p o ryw ów  w olnościow ych, a  za ■ 
pal m łodzieńczy p o trafili unieść i przecho 
wmć aż do dzisiaj!

Owmcem ty ch  dalszych  n iesłabnących  b ad ań  
w ielkiego h is to ry k a  je s t now e pom nikow ego 
znaczenia d la  naszej n au k i świeżo w w y k w in t­
nej szacie typograficznej ogłoszone dzieło o 
„W ojnie Szw edzkiej".

II.
P onurym  cieniem  k lę sk  narodow ych  k ład ło  

się srogie fatum  n a  po czą tk ach  p anow an ia  je ­
dnego z najnieszczęśliw szych w ładców  korony  
polsk iej.

W krw aw ej pożodze w ojny  dom ow ej, w śród 
udręczeń, b ijący ch  naw ałn icą  w  osłab iony  i w ą­

tły  organizm  p aństw a , rozpoezjm ał swe rządy  
J a n  K azim ierz. A raz  rzucone w idm o inw azyi, 
sm utny  p rogn o sty k  czasom  najbliższej przyszło­
ści, nie ta k  ryctiło  u stąp ić  m iało z a ren y  dzieio- 
wcj. J e s z c z e  nie zab liźn iły  sit ra n y  w ojen: ko ­
zackiej, m oskiew skiej, w ołoskiej, jeszcze dole­
g a ł ból, p iek ła  srom ota, a  oto już now y w róg 
ciskał groźbę świeżej w alk i, ja k b j ' n ie  dość było 
w yniszczonym  krainom !

Genezy jej i zamysłów* nie szukać w ty c h  chwi 
lach; jej p lany , złączone najśc iśle j z ca łą  su k ­
c e s ją  Wazów-, p ierw szych  sięg a ły  la t n ie fo rtu n ­
nego stu lecia. Z am yślała  o niej k ró low a K ry ­
sty n a  w" r. 1652, ta k  go iliw ie p o d sy can a  w  swo- 
jem  przedsięw zięciu przez b an itę  Radziejow*- 
skiego, k tó ry  tą  d ro g ą  p rag n ą ł u rzeczyw istn ie­
nia p lanów , dyk to w an y ch  zem stą. D opiero, k ie ­
dy  k o ro n a  przeszła na  m ałżonka, K aro la  G usta­
wa, „rozbójn ika św ia ta" , ja k  go  n a z jw a ł C zar­
niecki, — praw dopodobieństw o w ojny  chodzi­
ło już  do g ran ic  pewności. D om agały  się tego
i żądza zrealizow ania am bitn y ch  celów* i o p łak a­
ny  stan  k ró lestw a szw edzkiego. D oby ty  bowiem 
oręż m iał przynieść Szw ecyi moc łupów , p o p ra ­
wę je j zasobów, w  zupełności w yczerpanych... 
„Za pom ocą że laza— m aw iał G u staw — k tó rego  
aam  nie poskąpiła  p rzy ro d a , m ożem y zaopa­
trzyć  się w" złoto". A o pow*ody do porw an ia  się 
to iuż najła tw ie j; łączy ły  się one ze sp raw ą re ­
kom pensaty , jak ie j dom agał się J a n  K azim ierz 
za zaw arcie pokoju, z jego  pretensj*am i do koro- 
nj* szw*edzkiej.

N iem ało widoków* pow*odzenia im prezie, z cze 
go zdaw ał sobie spraw*ę p rzeb ieg ły  K aro l G u­
staw , p rzy sp arza ła  zn an a  ro z te rk a  pom iędzy 
ko roną a  polskim  narodem , o p a rta  na  ciągłych 
podejrzen iach  do swego w ładcy , u y m ik  akcy; 
dj*plom atycznej w  p o d ję ty ch  rokow an iach  zdał 
sie już  z góry  przesądzeń}". K ied y  bowńem w* 
lipcu r. 1 0 5 5 "zapew niał K aro l G ustaw  polsk ich  
posłów  o sw ych zam iarach pokojow ych, o chę­
ci pom yślnego  ich zakończenia, w a ln a  ro zp ra ­
wa, by ła  postanow iona, k ró l go to w ał się dc  w y­
jazdu  ze swrej s to licy . I  w lip cu  tegoż roku

W ypadki w A nglii.
( Te l e g r .  „N R e f “) -

Londyn, 28 m arca.
N ow y rozkaz do arm ii uchw alony  w*czoraj 

przez rad ę  w ojskow ą m a n a  celu um ożliw ienie 
generałow a F renchow i pozostanie w urzędzie. 
S ądzą jednak , że gen era ł F rench  nie cofnie swo­
jej dym isyi i że n iew ątpliw ie tak że  m in ister w oj­
n y  Seely ustąp i. Jamo następcę Seely‘ego w y­
m ieniają m in istra  kolonii H arcourta , lub przy- 
w*ódcę robotników ’ Burnsa, T a osta tn ia  k a n d y ­
d a tu ra  ma n a  celu uspokojenie szerokich w arstw  
ludności i w yw arcie korzystnego  w pływ u n a  
pobór rek ru ta . R adykali spodziew ają się, że 
Burns w  razie pow ołania n a  stanow isko m ini­
s tra  w ojny  prezprow adzi g run tow ną reorgani 
zacyę i demokratj*zacj*ę korpusu  oficerskiego

G enerał Gough powmłany zosta ł do Londynu. 
Sądzą, że tak że  i on ustąpi.

„P a ll Mail G aze tte"  twderdzi, źe oficerom 
dano ponowme zapew nienie, iż nie będą wmlczyć 
w  obronie hom erulu.

P rzyw ódca Irlandczyków  Recłmond ogłasza 
arty k u ł, wr k tó ry m  pisze: Spisek w U lster został 
odsłonięty . Carson i jego arm ia nie m iała w cale 
zam iaru  w ystąp ić  zbrojnie, chcieli ty lk o  w y­
w ołać pozór w alki, gdj*ż wiedzieli, że w  w alce z 
reg u la rn ą  arm ią nie po trafiliby  utrzym ać się 
ani przez tydzień . G łównem  zadaniem  C arsona 
byłrf podburzyć oficerów*. Postępow anie ko ­
m endan tów  k ilku  feodalnych pułków  konnicj*, 
w ktorj*ch służy  sam a arysiokracj*a, odsłoniło 
ca ły  ten  p 'an . Przez to jed n ak  s tan ę ła  n a  po­
rządku  dziennym  o w iele w ażniejsza spraw a, 
niż hom erule, a m ianow icie: czy rząd  m a ustą- 
nić w*obec d y k ta tu ry  wmjskowej, ułożonej w* 
kilku  a ry sto k ra ty czn y ch  salonach londyńskich. 
Sp raw a wolności" Irlandy i je s t spraw*ą wolności 
całego narodu , a  naw et w olności w całym  swie- 
cie.

D rugie czy tan ie  hom erulu rozpocznie się w 
Izbie gmin w  poniedziałek . R ząd spodziew*a się 
przeprow adzić tę  u s taw ę  n a  podstaw ie kom pro­
misu z lordam i. W  tak im  razie w ybory o d by ły ­
by  się w  m aju  lub czerw*cu. L loyd G eorge w /-  
pracow*ał już program  d e m o k ra ty z a c ji arm ii. 
P ro jek t te n  będzie p latform ą w yborczą.,

M o s c - F J l i k c z n e  f c o r a k o M  

AustnHfleker.
P rzed  k ilku  dniam i m iał w* V iedniu w k lu ­

bie przemysłowców* były* w ęgiersk i sek re ta rz  
stanu , tajnj" rad ca  Szlerenyi w y k ła J , z tego  
w zględu w ażny*, że jasno  i oiw*arcie sk reślił 
w nim  handlow o-rołitjm zne horoskopy" A uslro

wkraczały* pierw sze ro ty  s z w e d z k ie  do Wic lico- 
polski, by  o d r a z u  ś w ie tn y m  S u k c c sC m  zazna- 
, zye w*r>; z w y c ię s k i  pochód. P od  U jściem  za 
przynagleniem  wielmożów w ielkopolskich k a ­
p itu lu ją  w"ojew*ódzka poznańskie i k a lisk ie . Co 
p rzedn iejsi senato row ie, ja k  K rzyszto f O paliń­
ski, sm utnej pam ięci m en tor sa ty ry k , ja k  Bo­
gusław* L eszczyński, sp raw ca  sk a rb u  ko ronne­
go i ty lu  innych  znaleźli się w usługach  Szwre- 
da. Rów nocześnie p raw ie z zajęciem  Poznani i 
zd a ła  się Żmudź i In flan ty  mocą ugody w I  iej- 
d an ach .....

Po tych  w stępnych  pow odzeniach irn e  szły  
już jakoby* siłą  faktów* i konieczność*. Zwy- 
cięzca prźebyw*a W artę i rusza w* głąb Mało­
polski, W  połow ie w rześnia zajm uje W arsza­
wę; k ilk a  zaledw ie dni up łynie do poddania  
K rakow a. N ieszczęście, pełn ia  grozy  zaw i­
słe n ad  podbitymi k ra jem  sięgało zenitu , bo gdy  
Szwedzi od północy i zachodu w* trjm m falnym  
niem al m arszu zalew ają  tę  po łać P olsk i — jej 
w*schodnia śc iana  goreje rówmocześnie luna  in- 
w azyi hord  M oskw y i Tatarów*, godzących w 
ono „propugnaculum  i ornam entom  to u u s  Res- 
pub llcae’" — w Lwów... M aluczko, a  cała  nie 
mai R zeczpospolita u jrzv  się zaw ojow ana przez 
Szw eda, po rozgrom ieniu resz tek  arm ii naszej 
pod W ojniczem , w ojsko, hetm ani legną u stop  
n a jeźdźcy   _ .

Przytłoczony" nadm iarem  ciosową w łasnej 
wwzbyty ziemi, cofał się J a n  K azim ierz z dw o­
rem  aż na  8ląsk , w idząc, że w szelkic sposol y 
p. rozum ienia się z przeciwn i! cm n ie  osiągały  
spodziew anego w yniku. Z k ląska  też w szczy­
n a  p e rtra k ta cy e  z dw orem  au stry ack im  i R ak o ­
czym, ofiarow uje m u sukcesyę  ko ro n y  za cenę 
udzielenia ta k  upragn ionej pom ocy. N ieste ty  
zaw odzi go w szystko! _

Aliści w" ty m  mornen de, k iedy  K aro l Gus a w  
je s t u  szczytu  chw ały  i roi du  unie o podziale  
Polski, o złączeniu je j bezpośrednio z sw ą k o ­
rona szw edzką, nadchodzi sukurs ze strony 
najm niej spodziew anej. Oto sk rom ny  „ubog 
zakonn ik  podnosi sz tan d ar n iepodleg łości i zry
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'W ęgier na  najbliżozą przyszłość, horoskopy  —  
pow iedzm y odrazu  — nieba rdzo różow e.

S ztereny i zaczął od przypom nienia, że za 
dw a la ta  m ają  być odnow ione handlow e tra k ­
ta ty  z W ęgram i. Chociaż an tagonizm  gospo­
darczy  obu połów  m onarchii je s t znaczny, 
ale z d rugiej s tro n y  m ają one tak że  wiele 
w spólnych in teresów , a  co w ażniejsze, w spó l­
nych  niebezpieczeństw  gospodarczych. Ze 
w zględu na  te n iebezpieczeństw a w łaśnie po­
winno m iędzy niem i nastąp ić  szczere porozu­
m ienie. Od roku  1867 sytuacya m onarchii nic 
by ła  ta k  c iężką, ja k  obecnie. P o d  w zględem  
politycznym  w ew nątrz  obu połów  m onarchi' 
rozstró j, jak ieg o  jeszcze nie by ło , pod  wzglę­
dem  ekonom icznym  osłaDienie w sku tek  m iędzy­
narodow ego przesilenia. Zdrow e są  w idocznie 
podstaw y  m onarchii, m ówi p relegen t, skoro tc  
w szystko  jakoś w y trzym uje . I w śród tych  
sm utnych  w arunków  sta iem y  oto przed p ro ­
blemami gospodarczym i, ta k  trudnym i, jak ich  
nie b j ło  od r . 1868. R ady k aln y  p rzew rót rze­
czy  na  B ałkanie n ieste ty  w ypadł na  naszą  nie­
k o rzy ść : zapłaciliśm y po w iększej części jego 
k o sz ta  n ie ty lk o  przez w ew nętrzną k ry zy s pie­
n iężną, ale przedew szystk iem  przez to , że po­
w ali trac im y  n a tu ra ln y  i od stu leci w naszem  
posiadaniu  będący  ry n ek  zby tu  p rz e ro s to w e ­
go  na  B ałkanie.

Spraw a odnow ienia, lub uzupełnienia t r a k ­
ta tó w  handlow ych z państw am i bałkańskiem i 
sto i od czasu zaw arcia pokoju  n a  porządku  
dziennym . Z tego pow odu w arto  się przyjrzeć, 
ja k  się przedstaw ia  nasz dzisiejszy ek spo rt 
dc ty ch  państw  w porów naniu  z daw niejszym .

W  R um unii m ieliśm y w 1880 roku  41% 
ogólnego im portu, po nas szły  Kolejno A nglia 
19% , Niem cy 14% i W iochy. W  ro k u  1910 
w idzim y, ze z pierw szego m iejsca zepchnęły  
nas Niem cy, zagarnąw szy  34 % im portu  ru ­
m uńskiego, po nich idzie nasza  m onarchia z 
2 4 % , za n ią  A nglia, k tó re j im purt spad ł ró ­
wnież i W łochy, k tó re  jed n ak  swój udział 
znacznie popraw iły . Ten spadek  naszego eks­
p o rtu  je s t n ie ty lko  bezw zględny, n iekorzyść 
iegc w ystąp i jeszcze dobitn iej, g d y  się u- 
względni, że od roku  1886 im port rum uński 
pow iększy! się o 30% , w tedy  bowiem zobaczy 
się, że im port niem iecki się nie podw oił, ja k b y  
w ynikało  z cy fr bezw zględnych, lecz potro ił, 
r im port w ioski zdziesięciokrotnil,

W  Serbii s to im y jeszcze gorzej. W r. 1884 
uczestniczyliśm y w ogólnej sumie serbskiego 
im portu  w 8 8 %-, N iem cy m iały  15% , Anglia 
8 % , W łochy 2 ’5% . W  ro k u  1910 k w o ta  m o­
narchii spad ła  na 19% , to  je s t n a ied n ą  trzecia  
daw nego im portu , a  N iem cy d o sta ły  41% , An- 
g h a  13 5 % , W łochy 3% , Oczywiście więc 
w szystk ie  te  p ań stw a  obłow iły sie naszym  ko-, 
sztem .

0  wiele lepiej stoi nasz ek spo rt do T urcy i. 
Tu zajm ow aliśm y sta le  drug ie  m iejsce po A n­
glii. A nglia m iała  w 1885 ro k u  35%  im portu, 
w  la tach  1910 i 1911 spad ła  n a  18% , kosztem  
je j zaś podniósł się im port w łoski (z 3 na 8’6 
proc.) i n iem iecki (z OT n a  9 % ;. W  podw yż­
szeniu im portu  tu reck iego  o 100% A ustrya 
m iała  lwi udział, bo 60 %. A le, jak  się zdaje , ta 
p rzew aga A u stry i nie da  się dłużej au trzym ać, 
bo i tu  w ciska się zaborczo przem ysł niem iec­
ki i w łoski.

Jed y n ie  w  B ułgary i im port nasz m a do r. 
1910 dom inujące stanow isko , n aw et rośnie. — 
W  roku  1885 m ieliśm y tam  26 '5%  im portu, 
w  1 9 i0  r. 26’8 % , im port angielsk i w tym że 
czasie spadł z 28% n a  13% , niem iecki wzrósł 
z 3 ’2 % na 19% , w łoski z 2% na  4 % . P rze ­
ścignęliśm y więc Anglię, a  tak że  w  trz j’k ro t-
nem  zw iększeniu im portu bu łgarsk iego  mieli- 
śn "  procentow o najw iększy  udział.

T o  są  jed n ak  cy fry  za dw udziestopięcio letn i 
okres czasu, przew ażnie do r. 1 9 1 0 ,  w dwóch 
o sta tn ich  la tach  jed n ak  n astąp iły  z pew nością 
zm iany  na  n iekorzyść A ustry i. N ie m a jeszcze

ty c h  la t  dokładnej s ta ty s ty k i, ale pew ne 
je s t np ,, że w tych  dwóch la tacn  ek sp o rt nasz 
Jo Rum unii w zrósł z 124 n a  134 m iliony, do 
Serbii z 37 na  43 mil., do B ułgary i nieznacznie 
się zm niejszył, a  ek spo rt do T urcy i spadł o 
50 mii. To znaczy, że w  ty ch  dw óch p ań ­
stw ach , do k tó rych  nasz eksp o rt by ł ta k i p e ­
w n y  i ta k  się pięknie rozw ijał, trac im y  stanow czo 
k lien te lę , i jeżeli nie za jdą  jak ie ś  n ad zw y ­
czajne okoliczności, n ie odzyskam y już naszej 
g łów nej roli. N iety lko  nie zdołaliśm y zdobyć 
now ych sym paty j n a  B ałkanie , ale  n ad to  u tra ­
ciliśm y daw ne. P o d  w zględem  handlow o-poli-

w a  się do w aik i z najeźdźcą  za W iarę, O jczyznę 
i k ró la “ ... U m urów  C zęstochow y, z hero iz­
m em  bronionych  przez ks. A u g ustyna  K ordec 
k iego , rozb ija  się d o tąd  n iezw alczona potęga 
Szw ecyi, odm ienne juz  będą o d tąd  losów je j k o ­
leje.

I  ja k b y  dziw nym  trafem  w  uw ym  w łaśnie 
czasie w ra c a ł'k ró l-w y g n a n ie c  do o jczystych 
dzierżaw . W raca ł po dalszych  bezow ocnych 
p ró b ach  porozum ienia, po u trac ie  P rus, zgnę­
b iony  do ostateczności. Aż tu  n ag le  zaśw ieci­
ło m u słońce nadziei. Zda się nowe w y rasta  
pokolen ie  m ężów, sp ragn ione zm azać w ielkie 
b rac i w iny. N a ich czele Je rz y  L ubom irski, o- 
f ia ru y  w ojew oda w itebski P aw eł Sapieha, p ra  
w dziw y  lo h a te r  narodow y S tefan  C zarniecki, 
k tó re g o  k am p an ia  zim ow a rozpoczynała  erę 
odw etu  w  obecnych zapasach , poprzedzona już 
ta  rem i fak tam i, ja k  k o n fe d e ra c ją  tyszow iec- 
J  łańcucką. N aród  do p raw ow itego  p rz y k ła ­

dał się m onarchy , a on, w  pam iętnych  ś lu b ach
arch ika ted rze  lw ow skiej sk ładanych , wszem 

stanom  trz.;ch narodów  nowe w arow ał dzieje, 
—  żal się Boże niespełnione. T eraz b łyska zw y­
cięsko  oręż polski, od eb ran a  już  W arszaw a, 
P i oi ruń w, odw raca się n a  stronę  chw ały  k a r ta  
dziejów  wojny .

T a k ą  lin ią  posuwa s.ę opow iadanie  K ubali. 
P rzypom niane  1 1 fak ty  i epizody m ają  w sk a ­
zać zrąb jeg o  m yśli w ytycznej, po d ać  zarazem  
ram y , w  ja k ic h  u ję ły  został p rzebieg  p am ię t­
n ych  orężnych  zapasów . Ale po za pow iąza­
niem  i uszeregow aniem  w  jednolitą , zw artą  ca­
łość ow ych fak tów  z ro k u  klęski, po za docho­
dzeniem  ich genezy  i przyczynow ego zw iązku, 
k siążk a  K ubali p rzynosi coś w ięcej. Z m iłością 
a um iejętn ie  zarazem  w n ik ać  będzie w psychikę 
społeczeństw a, b y  dojrzeć tam  w  głębi dusz nur 
tu ją c e  p rzekonan ia , zrozum ieć m tencyę, stosu­
n ek  w zajem ny ty ch  czynników , k tó re  sk ład a ­
ją  się n a  po jęcie  narodu , p ań s tw a . O dnajdzie 
ta iu  i w p ięk n y ch  opowie słow ach pobudk i te j 
lu b  ow ej akcy i, czynu; u jm ie a tm osferę  prze-

tycznym  dopuszczaliśm y się wobec pań stw  b a ł­
kańsk ich  w prost p row okacy i i sam i przysp ie­
szyliśm y proces rozw ojow y ich gospodarczej 
em ancypacyi. P rzy tem  w sk u tek  n iezgody g o ­
spodarczej obu połów  m onarchii nie m am y 
potrzeonej pow agi na  zew nątrz, czego skutk iem  
jest n. p., że w razie  rozszerzenia sieci kolei 
o ryen talnych  n a  B ałkanie , k a p ita ł au stry ack i, 
lo tycnczas p o siada jący  w iększość ak cy j, ma 
być  zepchnięty  na  dalsze m iejsce, a  dwie trze ­
cie akcy i posiędzie k ap ita ł francusk i, w zględ­
nie rosyjski i serbsk i, oraz greek .

D alszą p rzyczyną tych  naszych  niepow odzeń 
gospodarczych na  B ałkan ie  u p a tru je  Szterenyi 
w nadm iernej p ro tekcy i, jak a  m onarchia o ta ­
cza swoich ag raryuszy , zraża jąc  sobie państwa 
b ałkańsk ie , n. p . przez zam knięcie gran icy , za­
kaz obro tu  mlewem , w ojnę cłową i t. d. T ak ie  
drażliw e zarządzenia  n a  przyszłość pow inny 
u stać , pow inno się iść d rogą  kom prom isów , 
tern bardziej, że ja k  dośw iadczenie uczy , a- 
g ra m a  p rod u k ey a  św iatow a nic je s t w  stan ie  
nadążyć  zw iększonym  potrzebom  konsuincyi. 
N iechże w ięc i p ań stw a  bałkańskie  sobie coś 
u  nas zarobią. T y czy  się to n ie ty lko  zboża, 
ale tak że  p rodukcy i m ięsnej. Zakaz im portu  
żyw ego b yd ła  je s t dość uzasadniony, ale n a ­
leży zw alczać kon tyngen tow anie  im portu  m ię­
sa, tern bardziej, że państw a b a łkańsk ie  i ta k  
tego  k o n ty n g en tu , k tó ry  im przyznano , nie 
w yzysku ją , a  w najgorszym  razie ich im port 
m ięsa w yniesie zaledw ie parę  p rocen t konsum - 
cyi w m onarchii

Szterenyi odradza zby t pospiesznego odna­
w iania  tra k ta tó w  handlow ych z państw am i b a ł­
kańskiem i przed  zaw arciem  u gody  z W ęgram i 
i przed odnow ieniem  tra k ta tu  z N iem cam i, a 
więc p rzed  r. 1917, gdy ż w ted y  dopiero będzie 
m ożna ułożyć now y  program  handlow o-polity- 
ezny. S praw a odnow ienia tra k ta tu  z N iem cam i 
je s t rów nież drażliw ą. N iem cy d ążą  do prze­
dłużenia dotychczasow ego tra k ta tu , n a  co my 
się zgodzić nie m ożem y, gdyż oszukaliśm y się 
n a  nim  kap ita ln ie : nasz ek sp o rt do Niemiec
wzrósł ty lko  o 6’8 %, a  ich im p art do nas o 
65%.' A toli z d rugiej s tro n y  nie m ożem y n a ra ­
żać naszego so juszu  z N iem cam i przez ostre 
za targ i ekonom iczne, i  tu  w ięc m uszą n a s tą ­
pić kom prom isy.

O braz, k tó ry  n ak reślił S zterenyi, uzupełnim y 
jeszcze w iadom ościam i o s tan ie  naszego ek s­
p o rtu  do Chin. E k sp o rt ten  je s t bardzo świeżej 
d a ty . C hiny zam aw iają u nas o k rę ty  w ojenne 
i a rm aty , i p łacą nam  za to  pieniędzm i u nas 
poźyczoaym i.K w estya je s t, czy tych  m ilionów, 
k tó re  pożyczam y Chinom na poparcie naszego 
eksportu , nie lep ie jby  zuży tkow ać w  domu- 
Koła, przem ysłow e łudzą  się, ze za  zam ów ienia­
mi w ojskow em i p ó jdą  inne np. n a  to w ary  tk a ­
ckie, a rty k u ły  skórzane, m aszyny itd . K west, 
nab ie ra  tem  w iększej w agi, że po o tw arciu  k a ­
nału  panam skiego  ca ły  przem ysł św iatow y 
rzuc; się jeszcze tą  drogą na  Chiny. Otóż znaw ­
cy itrzym ują , ze te  nadzieje  n a  ryneK zbytu  
w Chinach rów nież na  dłuższą m etę się nie zi­
szczą, a  to  z tego  pow odu, że Chiny będą  mu 
siały się s ta rać  o w yparcie białego k upca  z 
Azyi i z Oceanu Spokojnego. A stan ie  się to 
niem al au tom atyczn ie , z m ocy żelaznych praw  
ekonom icznych

Chiny m ianow icie posiad a ją  w alutę srebrną. 
Tym czasem  wszędzie p rzy jm uje się w alu ty  zło­
te, i Chiny, jak o  dłużnik  państw  o w alucie zło­
tej, m uszą się s ta rać  o zam ianę sw ego srebra 
na złoto. K urs srebra  ted y  w Chinach spada, 
im w ięcej d ługów  żó łty  człow iek swoim b ia ­
łym  pieniądzem  płacić musi białem u człow ie­
kow i z żółtym  pieniądzem . U padek w artości 
sreb ra  w Chinach działa  zaś w tym  k ra ju  zupeł­
nie ta k , ja k b y  system  prem ii eksportow ych lub 
cło ochronne, tj. rozwija gw ałtow nie eksport 
Chin. Dzieje się to tak , że p raca ro b o tn ik a  ch iń­
skiego w porów naniu  z p racą  rob o tn ik a  eu ro ­
pejskiego ogrom nie tan ie je , pierw szy bowiem 
dosta je  p łacę w  srebrze, d rugi w  złocie. W ięc 
nadzieje n ie ty lko  A ustro-W ęgier, ale naw et A n­
glii, N iem iec i A m eryki co do eksportu  do Chin 
bedą, zdaje sie, srogo zaw iedzione, i w tedy  po­
każe się, że k anałem  pauarnskim  m ogą jechać 
n iety lko  o k rę ty  z zachodu n a  w schód z tow aram i 
Iud/i_ b iałych , lecz tak że  o k rę ty  ze w schodu n a  
zachód z w ytw oram i żółtego przem ysłu. Ju ż  
dziś posiadają  Chiny przem ysł zelazny, zdolny 
do k o n k u re n c ji we w schodniej Azyi, bo tań szy  
od europejsk iego , zw łaszcza w żelazie su ro ­
wym. O tóż im  w ięcej nam  Chiny są  w inne, tem

b ardzie j sam* przysp ieszam y rozw ój ich ek s­
po rtu , bo tem  bardzie j tan ie je  srebro  Jeże li 
k to  m ógłby mieć n a  to  w pływ , to  chyba  ty lk o  
Londyn, k tó ry  regu iu je  k u rs  s reb ra  przez 
wpływ na w afutę Indy i. W alu ta  ta  b y ła  do 
n iedaw na srebrna , te raz  jed n ak  300 m ilionów  
m ieszkańców  Indyi gw ałtow nie kupu je  złoto 
(100.000  fun t. szt. n a  dzień), a  sw oje srebro wy- 
pyhca do Chin. A więc m arzenia o eksporcie 
naszym  do Chin pozostaną  m arzeniam i.

B e s f y t l s i w o  H M  
u  D e c  r o l ń t n l K t o  s a l lc y J s K ic n .

Jena, 23 marca.
Po fakcie  m oabickhn, św iadczącym  ta k  do­

sadnie o ku ltu rze  n iem ieckiej, m ieszkających  
n a  obczyźnie P o laków  w prost zgrozą prze ją ł 
w ypadek , k tó ry  się zdarzy ł onegdaj.

W  sobotę w ieczór 21 bm. po w ypłacie, g a r­
s tk a  naszych  robotn ików , p racu jących  tu ta j 
p rzy kolei, u d a ła  się do restau racy i n iejak iego  
F o ers te ra  w  B urgau, wsi, położonej obok Jeny , 
na  piwo. T u ta j u cztow ała  już liczna grom ada 
niem ieckich robotn ikow , k tó rzy , w idząc w cho­
dzących P olakow , a  zw łaszcza, słysząc ich m o­
wę, zaczęła w  najo rd y n arn ie jszy  sposób z nich' 
szydzić, ta k , że oburzyło  to  naw et pewmego 
Niem ca, k tó ry  w sta ł i upom niał sw ych ro d a ­
ków , ab y  dali spokój, gdyż P o lacy  są rów nież 
ludźm i, ja k  i N iem cy Ale to w cale nie p o sk u t­
kow ało, d la tego  nasi, ab y  un iknąć aw an tu ry , 
uznali za stosow ne opuścić lokal.

Nieszczęście chciało, że jeden , w ychodząc, 
mimowoli trąc ił jednego  N iem ca, k tó ry  n a  to  
zareagow ał policzkiem , n a  to  do tyczący , ob ra­
żony do żyw ego, zrew anżow ał się pięknem  za 
nadobne, a s tąd  przyszło  do form alnej rzezi. —  
Obecni N iem cy rzucili się n a  zupełnie bezbron­
nych P olaków  z k ijam i, kuflam i, s to łkam i itd ., 
a gospodarz, zam iast m itygow ać zaciekłych, po­
szedł do sw ego poko ju  i zaczął do Polaków  
strzelać, ja k  do za jęcy  z dubeltówdd. D ał do 
nich dziewięć strzałów. Skutek by ł s traszny . 
Jed en , n ie jak i M amroch la t  28 z Dym chowic, 
padł na miejscu irupem; drugi, Ckwostek, cię­
żko- ranny, został przew ieziony do klin ik i, gdzie 
d u c ln  w yzionął; trzeci, Michał Idz ik  z D ąbro­
wy, la t  22, rów nież ciężko ranny . Lżej ran­
nych jest dziesięciu. N iem cy, chcąc upozoro­
w ać, że P o lacy  sam i sw ojego zam ordow ali, 
C hw ostka, g d y  by ł już trupem , ja k  śledztw o 
w ykazało , —  zaczęli k łuć nożem i dali mu do 
ręk i laskę , jak o b y  on najbardziej się rozbijał. 
Lecz n a  sw oje nieszczęście włożyli mu ją do te j 
ręk i. w k tó re j nie posiadał w ładzy.

P o lacy , w idząc, że może ani jeden  z nich z 
życiem nie ujdzie, zatelefonow ali po policyę z 
Jen y . Oczywiście ta  p rzyby ła , ale zam iast a re ­
sztow ać w innych, zakuła w  k a jd an y  w szystk ich  
P olaków  w  liczbie dziesięciu i poprow adziła 
przez m iasto Jen ę  do tu te jszego  sądu. Z Niem ­
ców ani jednego  nie aresztow ano, a  na trzeci 
dzień dopiero zam knięto  pod  klucz gospoda­
rza, k tó ry  do m orderstw a się przyznał, ale prócz 
niego, nikogo w ięcej. Można sobie w yobrazić 
cały  obraz ohydy, skoro sam  sędzia śledczy, 
p rzybvw szy  na m iejsce zbrodni wraz za komi- 
syą i skonsta tow aw szy , że już po śmierci tru ­
pa zm asakrow ano go, w yraził się z obrzydze­
niem  o tym  czynie. D odać należy, że w szyscy 
robotn icy  p o c h o d z ą  z G a l i c y  i.

N ie od rzeczy będzie w spom nieć, z jak iem  
bezczelnem  kłam stw em  niem ieckie gaze ty  ten  
fa k t p rzedstaw iają . N. p. „Jen a isch e  Z eitung 11 
m iędzy innem i pisze: „Polacy’ rzucali na N iem ­
ców i gospodarza szklankam i (chociaż, jak  śle­
dztw o w ykazało , gospodarz w szystk ie szk lan ­
ki, k tó re  Po lacy  użyrwali, sp rzą tnął, a zostaw ił 
ty lko  Niemcom! i uderzyli n a  nich sto łkam i i 
sto lam i11. —  „P o lacy  strze la li do Niemców z 
rew olw erów  i  przy  tem  w łasnego tow arzysza 
zastrzelili’1... „ B ija ty k a  zam ieniła się w prost w 
rzeź, p rz j7czem  się zdaw ało , że żaden z N iem ­
ców z życiem  nie u jdzie11 (chociaż an : jeden  
choćby ran n y  się n ie  zgłosił). Że P o lacy  są n ie ­
winni, w ykazało  śledztw o, gdyż p raw ie w szyst­
kich w ypuszcono na  w olność, a  ty lk o  dw óch, 
czy trzech  zosta ło  p rzy trzym anych  za to , że 
gospodarz im zak aza ł w stępu  do sw ego lokalu , a  
oni nie usłuchali. ' f . F .

fCronf&a wiedeńska.
Witedeń, 26 marca.

(W iede.-. a Berlin. — Kolej podziem na. — W obronie 
placu św. Szczepana — .,Pummerin“. — ,.7.opf“ au- 
stryaeki. — A k ad em ia  weterynarska. — Piec* z ku­

c h n ia  domową!)
(x.) Wiedeńczyk przed laty  spoglądał lekcewa­

żąco na Berlińczyka, zaś o Berlinie wyrażał się 
z pańską protekcyonalnością, o ile wogóle „ra- 
czvł“ mówić o tem mieście. Dzisiaj stosunek jest 
odwrotny. Berlin, jako „W eltstadt." patrzy z góry 
na stolicę austryacką, a Wiedeń ciągle oblicza, co 
posiada Berlin, a czego jeszcze nie ma Wiedeń. 
Dotąd kolej podziemna była tym atutem, który w 
grze o pierwszeństwo dawał przewagę Berlino­
wi — ale w czasie stosunkowo niedługim a tu t ów 
straci swoje znaczenie, gdyż Wiedeń otrzyma tak­
że kolej podziemną.

Projekty budowy są już' gotowe, a Berlińczycy 
mają, prawie pewność, że budowę otrzyma spółka 
berlińska. W ciągu co najwyżej 5 la t będzie go­
towa linia Mariahilferstrasse i— plac św. Szczepa­
na — Prater. Prześliczny park stanie się wreszcie 
dostępnym dla ludności zachodnich dzielnic, k tó ­
ra  obecnie traci pół dnia czasu na tę i,podróż11.

Kiedy o tej pierwszej linii kolei podziemnej była 
mowa przy piwie, pewien W iedeńczyk żachnął się 
i zawołał: „Co, kolej ma iść pod św. Szczepanem, 
gdzie nawet „Punimerin11 nie śmie się odzywać?11 
Falezy wiedzieć, że „Pummerin11 ' to olbrzymi 
dzwon, znajdujący się na nieukończonej wieży 
kościoła św. Szczepana, a odlany z dział turec­
kich, zdobytych po drugiem oblężeniu Wiednia. 
Ten dzwon, mający wagę 400 centnarów, milczy 
już od szeregu lat, gdyż dzwoniąc, wstrząsa! gro­
źnie murami kościoła. A teraz pod fundamentami 
tego kościoła będą przebiegać pociągi elektryczne. 
To nie uchodzi.

Wieża św. Szczepana nie runie wprawdzie skut­
kiem krążących pod nią pociągów kolei elektrycj!- 
u M, ale gdy na placu św. Szczepana otworzą się 
dwa ciemne szyby, wiodące na stacyę podziemna, 
to kto wie, czy nie ucierpi na tem wygląd placu. 
Mówił o tem dużo na prywatnem zebraniu w pi­
wiarni pewien profesor. Kiegdyś na cmentarzu ko­
ło kościoła tego grzebano zwłoki zmarłych na wie­
czny spoczynek, który nie zawsze bywa literalnie 
wiecznym. Tu nocną porą miano pochować ciało 
Mozarta. W katakum bach pod nawą kościoła spo­
czywają biskupi i kardynałowie. Pociągi elektry­
czne zakłócą spokój zmarłych, a wstrząśnie się 
piękny posąg marmurowy Fryderyka Tli, ostatnie­
go cesarza, ukorowanego w Rzymie. Może „Pum- 
merin11 odezwie się automatycznie, a będzie to po- 
dzwonnem dla ginącego starego Wiednia. Ale mło­
dzi będą twierdzili, że dzwon wita powitanie nowe­
go Wiednia — i będą wołać: „Niech żyje życie!11

J a k  prawił profesor, urodzony na Lerchenfel- 
rizie Ale ietro melancholijne wvw ody nie znajda 
już odgłosu wśród ogółu, który pragnie rozwoju 
i zerwania z austryackim „zopfem11 (warkocz mę­
ski). Ten „zopf11 święci tryumfy w starodawnym 
gmachu Akademii weterynarskiej, gdzie rządzi mi­
nisterstwo wojny. Studenci ze swojej sali w ykła­
dowej mogą widzieć na dziedzińcu żołnierzy k tó ­
rzy ćwiczą się w „gew ehrerifaclćr1, mogą słyszeć 
bajeczne aforyzmy podoficerów pod adresem cy­
wilów i rekrutów .Jak w ygladaja rządy wojskowe 
w Akademi weterynarskiej. świadczą ciągłe strajki 
studentów, a nawet krwawe zaburzenia.

Komety również pragną postępu. Nie wołaią 
wprawdzie: „V otft, vor women11. ale głoszą na­
tomiast hasło: „Precz z gotowaniem!" Nie należy 
lekceważyć tego hasła. Kuchnia wiedeńska oczy­
wiście mowa tym razem o domowej, ma zasłużoną 
sławę. Mężowie dumni są z tego wszystkiego co 
im gotują pomysłowe żonv. Wiedeńczyk wszędzie, 
nawet w paryskiej restauracyi.tęskni za swoją ku­
chnią czy domowa czy restauracyjna. Pieczeń cie­
lęca. kotlety wiedeńskie. ..Schweinshakse11, prze­
różne leguminy kompoty i sałaty, a zwłaszcza kur­
częta, przyrządzane w Wiedniu, cieszą się wielką 
sławą.

I oto niektóre postępowe żony powiadają, że mał­
żeństwa, zwłaszcza bezdzietne, powinny brać obia­
dy z restauracyi. W ypadnie to może drożej, ale 
dlaczegóż żony maja przez cały prawie dzień zaj­
mować sic kuchnią. „Ale poco ja  się żeniłem?11 — 
powiada Wideńczyk. — Jeżeli mam znowu być w 
niewoli restauratora, w takim razie lepiej było zo­
stać starym kawalerem, choćbym miał z tego po­
wodu płacić osobny podatek11.

Sprawa jest aktualną. Która strona wygra? Tu­
taj rozstrzygną w każdej rodzinie stosunki finan­
sowe. Jeżeli zarobek męża nie wystarcza na utrzy­
manie rodziny i żona musi pracować za domem

dla zwiększenia dochodow, to oczywiście obiad bę* 
dzie brany z restauracyi. Trzymanie Kucharki Dy-* 
loby rzeczą niemożliwą dla budżetu domowego. 
Ale w rodzinach, w których mężowie i ojcowie 
mają dochody, uwalniające żonę i córki od pracy 
zarobkowej za domem, panie będą w domu dalej 
gotować ku chwale kuchni wiedeńskiej. Tak roz- 
strzygnie życie i to bez możności wnoszenia re- 
kursu.

T e a t r  m ie jsk i*.
„IlAlllłct”.

Publiczność Krakowska korzysta skwapliwi* 
£ każdej przez dyrekcję teatru nadarzonej spo­
sobności, aby dać wyraz swemu rzetelnemu uzna­
niu dla wszelkiego przedsięwzięcia, z którem się 
łączy wysiłek twórczej myśli artystycznej. Spo­
sobności takiej nastręczyło niewątpliwie, jak o 
tem zarai po pierwszem przedstawieniu zazna­
czyliśmy, wznowienie „Hamleta11.

Insceniiacya Szekspirowskiego arcydzieła mia­
ła zarówno w ogólnera pojęciu, jak i w przygo­
towaniu poszczególnych ról i zespołu, piętno tej 
staianności i poczucia estetyki teatru, uwzglę­
dnia jgcej najnowsze kierunki techniki scenicz- 
nej, jakiej mieliśmy prawo w  obecnych warno 
kacL się spodziewać. Cały szereg wysprzedanych 
doszczętnie przedstawień był wymownym wyra­
zom zainteresowania i uznania ze strony teatral­
nego Krakowa dla tego rzetelnego wysiłku dv- 
rekcyi, która, idąc śladem najnowszych zdo­
byczy i m^ślL w dziedzinie inscenizacyjnej, 
wzorowała się na pomysłach Kelnharcita

Uzupe'niając Drzy sposobności zmenionej w czo­
raj częściowo obsady, sprawozdanie z wznowio­
nego „Hamleta11, podkieślić musimy, ze wyko­
nanie, z pom inięciem  kilka błędów w oosadzie, 
było na ogół bardzo poprawne i stylowe. W po­
czucia odpowiedzialności podjętego zadania, wv- 
konawcy staraii się w cielić  w  styl klasyczne . 
dzieła i dokazali tego z powodzeniem.

To usiłowanie widocznem było przedewszyst 
kiem w grze p. Łuszczkiewiczowny, która z ca­
łym w ys:łkiem woli starała się nagiąć warunki 
swe do roli królowej. Doskonale odczticie i zi O1 
zumienie roli, szlachetny gest i powaga, znała 
zły w Łuszczkiewiczównie przedstawicielkę, pet 
ną zapału i szczerego przejęcia się. —  Oddają« 
uznauie tym wysiłkom utalentowanej artystki 
trudno jednak me wyrazić zdziwienia, dlaezeg< 
roli tej nie powierzono p. PytlińsKiej ? dorace 
go grał z akcentem szczerego przejęci* sie p 
Z. Nowakowski. Dwaj przyjaciele księcia, Ro 
senkranz i Gildenstern, znaleźli groteskowych 
przedstawicieli w pp. Kosińskim i Noskowskim  
Groźnym i majestatycznym duchem ojca Hamlo 
ta był p. Jednowski

Wczorajszy wieczór przyniósł pierwszą prób; 
zmiany w obsadź e ról, wywołanei zamierzouyn. 
systemem dublowania. Rolę Polon'usza w miej 
sce p. Siemaszki objął p. Bończa. Jak było di 
przewidzema. artysta tak pomysłowy i intuicyj 
ny, umiał postać ojca Ofelii utrzymać w  estety  
cznych ramach i nadać jej piętno powagi, przv 
iównoczesnem, dyskretnem zaznaczaniugrutesko 
wuści tej postaci. — Skutk em tej zmiany rolt 
graharza przypadła p. Orwidowi, który bardzC 
zręcznie podkreślił jej siłę charakterystyczną 
refleksyjną, stwierdzając przy tei sposobności 
że jest aktorem myślącym i szukającym dla swe 
myśli artystycznej wyrazu.

Styl całości pod względem dekoracyiuym Uj 
mowały w klisyczną liaię śuczue dekoneye \i 
dwóch pieiwszych aktach, uraz kostyumy, wier 
nie naśladowane z wzorów angielskich'

Naibliższe przedstawieniu „Hamleta" przyni iśi 
mają (Lisze próoy zmiau w obsadzie sztuki, ktd 
ra wchodzi na stało do inwentarza i^pertoa 
i owego teatru krakowskiego W  r r .

I¥as& fei&ciora.
P o  ukończeniu  w ielką poczytnośeią cieszą 

cej się pow ieści Je rzeg o  Ż uław skiego p . t .
P ro fesor B u trym 11, najb liższą now ością n a  

szego felietonu pow ieściow ego, będzie powieśi 
h is to ryczna  z ro k u  1848, M acieja W ierzbin 
skiego p. t.:

„Szalony rok11.
N iezależnie od pow ieści pom ieszczane będl 

felietony, sp raw ozdania  z dziedziny lite ra tu ry  
n au k i i sztuk i, uw zględniające w  szerokiej m ie

tom ow ych czasów ; w skaże ścieżyny, k ędy  szła 
u k ry ta  m yśl ów czesna, zanim  sk rysta lizow ana 
w osobniku , czy  zdarzeniu w ydobyła się na  
jaśnię.

Do ty ch  ogólniejszych? wniosków  sy n te ty c z ­
nych prow adź: K ubalę analiza ludzi, a  w ich 
k reślen iu  by ł K ubala  zawsze m istrzem  n iezró­
w nanym . W span iałem i przeto  pociągnięciam i 
p ióra  odm alow ał bohatera  w ojny, K aro la  G u­
staw a, w  na leży tem  ukazał św ietle p ierw szych 
jego ad h eren tó w , Clralińskiego, Leszczyńskie 
go, Jan u sza  R adziw iłta ; praw dziw ych, w zasa­
dzie złych, p rzew ro tn y ch  charak terów  nie ta ił, 
nie łagodził ciepłem i tonam i, lecz sąd  ferow ał 
słuszny, choć tw a rd y  i cierpki. N atom iast w 
udm iennych za jaśn ie li barw ach ci, k tórym  go­
dniejsze p rzy p ad ły  ro le: o k ry ty  sław ą i p o w a­
gą znakom ity  m arszałek  Je rzy  L ubom irski, 
„w ielki p a try o ta 11, (a le  sw e mienie n iosący d la  
k ró la  w spom niany S apieha, czy w reszcie „ le ­
g en d arn y  b o h ate r n a ro d u 11, k tó ry  „w ielkie miał 

nię w P o lsce11, k rw ią  w łasnych zasług zdoby­
te — S tefan  C zarn ieck i. Czyż w ty ch  m ężach 
nie uzyskaliśm y na jtęższy ch  rep rezen tan tów  
w spółczesnego pok o len ia?  Oni da ją  najlepszą 
m iarę jego  zasług  i w in..... A r  rozdzielićby 
należało  po rów ni n a  k ró la , poddanych...

A rtyzm u p rzed staw ien ia  w dziele K ubali pod 
nosić chyba n ie  p o trzeba . Zawsze to ten  sam , 
n iezw ykły , znany  z p ra c  poprzednich  ta len t, 
Opis n. p. oblężenia C zęstochow y pozostanie 
trw ale  jed n y m  z n a jp ięk n ie jszy ch  w naszej li­
te ra tu rz e  h isto rycznej.

W  tem  now eni, św ietnem  dziele swe iem rzu ­
ca h is to ry k  now e pom ysły  do pełnei cłfWały 
przeszłości, „aby  te  szkice, złączone łańcuchem  
obrazów , w y tw orzy ły  w  pam ięci czytelnika l i ­
nię, k tó ra  w  przed łużen iu  pob iegn ie  w p rzy ­
szłość11 —  i przyw odzi k u  uw adze i nam ysłow i 
naszem u w ielk ie w iny, a le  i rów nie w ielkie ich 
okup ien ia i Kazim ierz Uartlcb.

JERZY ŻUŁAWSKI

P R O F E S O R  RUTRYM
Pow ieść współczesna.

(Z cyklu: „ L a u s  f a ui i u ‘).

69 (Ciąjf dalsiy).

— Zosik, pom ów m y spokojn ie  Przecież to  
w szystko  nie m a sensu. Z astanów  się... W iem, 
że to  dla ciebie tru d  i k łopo t. Nie chciałaś 
mieć d rug iego  dziecka i szanow ałem  tę  tw oją  
wolę. Nie nalegałem  n igdy  Ale dziś, k iedy  
szczęśliw y... czy nieszczęśliw y d la  ciebie p rzy ­
p adek  ta k  zrządził...

— W ięc ja  m am  podlegać p rzypadkow i?  
Po co? na co? dlaczego? A ni m yślę! Będzie ta k , 
ja k  pow iedziałam .

—  Zbrodnia!
—  Głupi w ym ysł! T rag iczny  frazes z lichej 

kom edyi! P rzecież to  n aw et żyw e jeszcze nie 
jest...

—  Nie mów ta k . To poprostu  okropne.
— A! okropne! A to  nie je s t okropne, to  

nie je s t zbrodnią, g d y  moje życie “ię m arnuje, 
g d y  m oje zdrow ie n a  szw ank się naraża?  Czyż 
ja  nie jestem  w ażniejsza w  ty m  w ypadku?  —  
W szak  n aw et w asze m ądre p raw a, gdy trzeba  
w ybór zrobić, k aża  ra to w ać  raczej życie m atki.

—  W szak  o tem  niem a tu  m ow y.
—  Owszem, bo ja  nie czuję w  sobie sił, an i 

zdrow ia n a  ty le , n ie  po trafię , nie zniosę, nie 
chcę!

W ybuchnęła  płaczem .
Chodził po poko ju , odw ilżając językiem  

sp iek ła  w  n ag łe j gorączce podniebienie i w argi. 
B ył oszołom iony, a  czuł, że m usi się zdobyć 
n a  zupełną  przy tom ność um ysłu , bo o to  o s ta t­
nia, ro z s trzy g a jąca  b itw a  w  ty ch  d ług ich , la ta  
całe trw ający ch , zapasach.

—  Pom yśl —  zaczął znow u, — że to , czego

ty  żądasz, je s t daleko  niebezpieezniejszem , niż 
n a tu ra ln y  porządek  rzeczy’...

— N atu ra ln y  porządek! O czywiście, w s ta ­
nie moim niem a nic n ienaturalnego , to  nie jest 
choroba, to  zwydtły bieg  rzeczy! W szakże w e­
dle w as, m y kob ie ty , stw orzone jesteśm y  na 
to... Och! jak iś  ty  p o d ły ' jak iś  ty  podły!

—  Za co m nie zniew ażasz?
-—  Boś podły! sam olubny! zły! zły! Chcesz 

mnie zniszczyć, zabić, życie m oje zm arnow ać! 
A ty , try u m fa to r, będziesz się cieszył „licznem  
potom stw em 11, bo to  przecie chluba wasza!

W yraz strasznej, ob łąkanej n ienaw iści za­
b łysnął je j w oczach.

B utrym  drgnął. Miał w rażenie, że pękło w 
nim  coś i rozfam ało się. W ięc ona taK m yśli? 
taić czuje? po siedm iu la tach ... I za co? za co? 
Uozuł nag łe  d ław ienie w k rtan i. Nie, nie! tego 
nie m ożna b rać  ta k  dosłow nie. Ona je s t n ie ­
p rzy tom na, zdenerw ow ana, to  przejdzie, p rze j­
dzie, przejdzie, —  w szystko  się ułoży, byle 
ty lk o  zyskać n a  czasie.

—  U spokój się, Z ośka, —  szepnął bez­
dźw ięcznie.

P a trz y ła  n a  n iego te raz  nieco przytom niej.
—  A  zgodzisz się?
P o trząsn ą ł głow ą.
—  Nie mogę.
W sta ła  i zbliżyła się ku  niem u z rozplonio- 

neini oczym a.
—  Słuchaj, w ięc ja  ci te raz  powiem ... Zgo­

dzić się m usisz. I  nie ty lko , że się zgodzisz, ale 
pójdziesz —  zaraz ju tro  —  sam  —  do lekarza  
i w ytłóm aczysz mu, że ze w zględu na m oje 
zdrow ie, operacya  je s t konieczna... poprosisz 
o konsylium  —  i m uszą... T w oja rzecz w tem , 
ab y  ci nie odm ówili. Rozum iesz?

M ówiła to  przez zaciśn ięte szczęki, trzęsąc 
się n a  calem  ciele.

P ro feso r w  pierw szej chwili odruchow o 
chciał odm ów ić. Zm arszczył już brw i i u s ta  o- 
tw orzył, g d y  naraz przyszło m u n a  m yśl, że le- 
p ie j, g d y  on ca łą  spraw ę będzie m iał w  ręku .

Może znajdzie jeszcze jak i w ybieg, ja k i sposól 
w yjścia. Znał ją , w iedział, że jeśli on te raz  od 
mówi, ona  się tem  nie zadow oli, lecz z tem  w ię 
kszym  uporem  będzie poza jego  plecam i dąży 
ła  do w ykonan ia  sw ego planu . A w tak im  razić 
w szelki w pływ  jego  by łby  z g ó ry  udarem nio­
ny , nie m ówiąc już o tem , że sam a sobie zo sta ­
w iona, go tow aby  szukać p oką tne j po rady , mo­
gącej napraw dę grozić je j zdrow iu i życiu.

W szystko  to  przebiegło  m u przez m yśl 
z b łyskaw iczną szybkością. P ochylił głow ę 
ruchem  przyzw alającym .

— Dobrze. Jeże li te d y  chcesz koniecznie...
P o c h u c h a  go nerw ow o za rękę.
—  K oniecznie. Muszę. P rzecież ia  sam a., 

przecie to  i d la  mnie tak ie  ohydne, ale —  po­
w tarzam  —  nie mam  sil w y trw ać, nie mogę, 
obłędu bym  dostała! odebra łabym  sobie ży­
cie...

U siadł i p rzyciągnął ją  k u  sobie.
— P om yśl jed n ak , że to  n a p ra w d ę  jebt 

rzecz stra szn a  i —  pom ijając w szelkie kodek­
sy  —  zbrodnia w iększa, aniżeli zabójstw o do­
rosłego człow ieka.

Ruszyda n iechętn ie  ram ionam i.
— Nie rozum iem  tego . P rzecież  to  nic nid 

je s t jeszcze.
— Owszem, to  je s t życie, k tó re  się s ta je . Za, 

bójstw o człow ieka dorosłego je s t czynem , da  
jącym  się określić  ze w zględu na sw oją w af 
tość  u jem ną: w iem y, co społeczeństw o, cł
roclzina, czy k ra j tra c ą  w ow ym  człowieka 
Ale p rzeryw anie życia w zaczątk u  w y ras ta  dl 
jak iegoś potw ornego w dzieran ia  się w zarządzj 
n ia  losu, bo nie w iadom o nigdy, co ginl.i w ty i 
życiu, jak ie  m ożliwości przyszłego rozw uja, 
jak iem u przeznaczeniu  tam a  się k ładzie . Po* 
m yśl, że k ażd y  z geniuszów  ludzkości by ł n ie ­
gdyś tak iem  „niczem 11 i ta k  sam o m a tk a  m o­
g ła  o nim  pow iedzieć...

(C. d. n .1

Przy zakupnie tutek „MONOPOL"

V i

proszę baczną zw ^oić uwagę, czy pudełko zaopatrzone jest iirmą
R u d l o U

gdyż tylko to są oryginalne i pierwszej jakości.
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rze w spółczesny ruch' um ysłow y I k u ltu ra ln y  
w k ra ju  i zag ian icą.

W  w ydan iu  popoludniow em , k tó re  od dnia 
1 -go k w ie tn ia  b. r. ukazyw ać się będzie o go­
dzinie pół do 2 w południe, zam ieszczane będą 
k ró tk ie  now ele bądź orygm ałne, bąaź  tłum a­
czone z obcych języków .

0 toleU sKuteezniejszq, niż tron,
jest tranowa em ulsja Scotta. W yjaśnienie pole­
ga na tern, że sposób przyrządzania, przez Scot­
ta od dziesiątek lat wypróbowany, usuwa zu­
pełnie ujemne własności trann: trudność stra­
wienia, odrażającą woń, nieprzyjemny smak. —  
Emulsya Scotta jest istotnie tak łatwą do stra­
wienia i bardzo smaczną, że j ą  mcż.na dawać 

nawet maleństwom w kołysce i oka­
zuje stę bardzo korzystną a la  nich 
przy trudnem ząbkowania. Zażywante
emulsyi Scotta zapewnia też małym
obywatelom świata silny rozwój ko­
ści i ciała, to najlepsze uzbrojenie do 
późniejszej wałki w  życiu.

Dlatego nie daw ać  dzieciom tranu, lecz emu! 
eyę Scotta , słodką, jak śmietanka, m ającą  z a ­
równo w  lecie, jak w zimie, jednaka skutecz­
ność. *7295 2 ?

Cena oryginalnej flaszki 2 K 50 b. Dostać mo­
żna w każdej apteje. Po przesłania 5U h. markami 
do firmy S c o t t  e t  B o w n e, T. z o. p., Wiedeń, 
VIt. i przy powołania się na tea dziennik nastę­
puje i rzez jednę z aptek jednorazowa przesyłka na 
próbę.

a ż i f ł M

Kino „SM"M5te
Od soboty, dnia 28, do riedzieli, 29 marca b. r.

K rw aw a dola
podług Henryka Sienkiewicza „Szkice weglem". 
Dramat polskiego ludu wiejskiego w  3 akiach. 
Film długości 1600 m. Ponadto cały doborowy 

program. 2564

Gzem deszcz dla zasiewów! 
albo oliwa dla maszyny,

tem je s t  prawdziwa

i t b  M o  f r a n K i i !
z Riemolem

dla ciała ludzkiego, g d y ż  przywraca 
utracone ally, wzmacnia mię. 
iulc i nerwy. — Przy podagrze, 
reumatyzmie, bdin z<?bó«r I gło­

wy i t. d. ssutKuje prawdziwa

L̂ uia wódka francuska
szybKO i pewnie.

Do nabycia wszęlzle 
we flaszkach

p o  5 ®  t k a ł .
Główny okład:

A l e ’ t s p n d e r  K a l m a r

Wiedeń, \V2, Nordbahnhof.

1777 2 2

ZaKłati techniczno-rlantystyczny

MaryanaJAUGUSTYNA
otwarty od g o d z in y  9 — 12  i od 3 —5. 
Kraków, Podwale Nr 3, I. piętro.

1042 6 10

Wszech nauk le k a r s k c h

t " p S t a n i s ł a w  Ł a p m s M
b. asystent kliniki wewn. U. J. w Krakowie, kie 
równik oddziału wewnętrznego szpitala W iihel 
miDy w Wiedniu, ordynuje w chorobach we­
wnętrznych ul. F loryańska 31, I. p. Tel. 3353.

r & H S Y d f f A T  „ Z R Ó L E W I A B K & “
Karmelicka 6 (przy plantach.)

Urządzony z komfortem, niedrogi, spokojny 
Kuchnia znana z dobroci.

K r o n i k a .
l i r n k o w ,  23 marca.

Otwarcie Teatru ludowego Syndykatu Dziennika­
rzy krakowskich nastąpi w dniu 12 kwietnia b. r. 
w parku Krakowskim w odnowionym budynku tea­
tralnym, stanowiącym własność gminy m. Krako­
wa Pcrsonal teatru jeśt w zupełności skompleto­
wany; próby rozpoczną się z dniem 1 kwietnia. 
Również ułożony został repertuar na pierwszy mie­
siąc. Przesuną się w nim sz tuk i, Bałuckiego, Rusz­
kowskiego, Stasiaka, Turskiego. Dyrekcyę Tea­
tru ludowrego powierzył Syndykat Dziennikarzy p. 
Stefanowi Turskiemu, znanemu artyście drama­
tycznemu i autorowi sztuk ludowycn, dodając mu 
jako kierownika literackiego p. Konrada Rakow­
skiego, krytyka teatralnego i literata, oraz jako re­
prezentanta Syndykatu p. Antoniego Lekszyckie- 
go. skarbnika Syndykatu Dziennikarzy krakow­
skich.

Najbliższe koncerty. Dnia 2 kwietnia wystąpi w 
Starym Teatrze Jarosław Koeian, znakomity 
skrzypek czeski i rywal Kubclika. Wobec tego, 
że w tym roku Stary Teatr gościł tylko jednego 
wielkiego skrzypka, t. j. Yssaye’a, koncert Kocia- 
na skupia na sobie powszechną uwagę, zwłaszcza, 
że i program, w którym bierze udział pianista M. 
Eisner, stały akompaniator Kociana podczas je­
go ostatniej tournee amerykańskiej, przynosi du­
żo atrakcyjnych szczegółów z koncertem D-dur 
Czajkowskiego na czele. — Nie mniej interesują­
co przedstawia się zapowiedziany na G-go kwie­
tnia koncert znanego w szerokich kołach towarzy­
skich Krakowa, tenora Leona Hofa-Cortillego,- 
który z powrodu przebycia ciężkiej operaoyi zmu­
szony był przerwać swoje występy w operze wr 
Wiesbadenie, gdzie występował z ogromnym suk­
cesem. Obecnie p. Hof, przyszedłszy do zdrowia, 
nić może jeszcze powrócić na scenę i z tego powrn- 
du wydatniej poświęca się karyt ze koncertowej. 
Pierwszorzędne zalety śpiewaka, który, jak w iado- 
mo. wyszedł z doslłonalej szkoły J . Reszkego, ma­
ją wszelkie dane, ażeby przyciągnąć liczną publi 
czność na koncert.

Bilety na oba koncerty' sprzedaje kasa Starego 
Teatru.

W krakowskim klubie szachistów grano wczo 
raj parlyę, co do czasu najdłuższą chyba, jaką 
kiedykolwiek w tym klubie grano-, gdyż trwała 
ona blisko 8 godzin. Była to partya konsultacyj­
na, w której po jednej stronie grali mistrz Flam- 
berg i prof. Król (białe), po drugiej pp. Dominik, 
Hauke i Ostoja (czarne). Partya była czterokonł- 
kowa. Biało po roszadzie na krótką stronę dopu­
ściły do tego, że czarne po znanej i częstej za­
mianie gońca za skoczka na f 3 zrobiły w tej ro­
szadzie wyłom. Białe ohciaiy przez to sprowoko­
wać przeciwnika do przedwczesnych ataków, je­
dnakże czarne trójprzymierzo przeprowadziło o- 
bleżenie oględnie i przez wymarsz pieszków f. g  i 
h, oraz długą roszadę i zdwrojeme wież na lir* 1 g, 
zaczęło powoli zgniatać przeciwnika. Lecz białe 
zręcznie - doprowadziły ten atak  do martwego 
punktu i przerzuciły" wralkę do centrum, gdzie le­
piej stały. I tu jednak czarne dzięki większej swo­
bodzie ruchów wieżami uzyskały przewagę. Aby 
się oswobodzić, partya p. Flamberga ofiarowrała 
pieszka i doprowadziła do trudnej końcówki wież 
i rozrzuconych pieszków. W tej końcówce czarne 
miały już oczywistą wygraną, lak, że p. Flam- 
berg zapowiadał, że lada chwila się podda, licząc 
już tylko na szanse z jednego w^olncgo pieszka, 
przeciw trzem czarnym. Czarne za tego pieszka 
oddały wieżę, spodziewając się pewrnego zwycię­
stwa w ąvalce trzech złączonych pieszków prze­
ciw' wieży. Ale pokazało się, że ten plan był za 
ryzykowny, gdyż z biedą i strachem osiągnęły 
czarne zaledwie remis, straciwszy ow oce swrojej 
poprzedniej doskonałej gry. Partya miała przeszło 
70 ciągów. Wytrwałość p. Flamberga w sytuacyi 
na pozór już beznadziejnej i zręczność w graniu 
końcówek tego najtrudniejszego okresu partyi, za­
sługują na pełne uznanie. Z drugiej strony jednak 
i lokalni nasi mistrzowie spisali się dobrze, bo 
przez cały czas mieli inicjatyw ę, a  fakt, żc było 
ich trzech na dwóch, nic nie znaczy, świadomi, bo- 
v icm wiedzą dobrze, żc siła graczy naradzając,} cli 
się między sobą, nic zawsze się sumuje, gdyż 
ow szem im ich jośt więcej, tern bardziej sobie 
wzajemnie przeszkadzają. „Najpilniejszy jest czło­
wiek samotny", powiada Lbscn, iO jest prawdą 
i w szachach.

Na tem zakończył się „wielki tydzień szachow'y“ 
w Krakowie. Dziś p. Flamberg wraca do W arsza­
wy, niebawem zaś ma w ziąć uib.iał w międzyna­
rodowym turnieju mistrzowskim w Badenie.

Loterya spożywcza I. Kola Tow. szkoły ludo­
wej. Jutro, w' niedzielę dnia 29 marca, odbędzie 
się w bali Sukiennic o godzinie 3 po południu lo­
terya spożywcza (święcone), na dochód szkół i 
ochronek kresowych, utrzymywanych staraniem I. 
Koła Tow. szkoły ludowrej w Krakowie. Loterya 
ta, urządzona w roku ubiegłym na cele narodowe, 
przyniosła bardzo pokaźną kwrotę brutto 53*50 K, 
to też spodziewać się należy, że publiczność nasza 
i obecnie niewątpliwie skorzysta ze sposobności, 
ażeby licznym udziałem zaznaczyć swoją synipa- 
lyę dla działalności, jaką I. Kolo Tow*. szkoły lu­
dowej w' Krakowie rozwija od szeregu lat na za­
grożonych kresach. Dzięki niestrudzonym zabie­
gom komitetu pań pod przewodnictwem p. Leo- 
wej. przedstawia się loterya już dzisiaj, co do ilo­
ści cennych fantów' okazale i spodziewać się na­
leży, że publiczność swrym cennym udziałem i Loj- 
nemi datkami, przyczyni się do efektowniejszego 
jeszcze wyniku finansowego, jak wroku ubiegłym.

Raut, który się odbędzie w niedzielę 29 marca 
w* wielkiej sali hotelu Saskiego na kolonie w aka­
cyjne pracownic, zapowdada się znakomicie. Oprócz 
wymienionych poprzednio sił artystycznych przy­
rzekła łaskawy współudział znana aulorka-dekla 
matorka, p. \ V ó j o i c k a ■ C' h y 1 e ws k a , oraz młodziutka, 
a wielce utałentowmna pianistka, p. Gablenzówna. 
Tak więc program będzie bardzo urozmaicony. Sze­
roki ogół powinno zachęcić umieszczone na afiszach 
hasło, którego komitet rautu ściśle przestrzegać 
będzie-:- Bez karoty. Bilety są do nabycia w księ­
garni p. Krzyżanowskiego, Rynek gł., linia A-B.

Walne zgromadzenie Towarzystwa przyjaciół 
dzieci, mające się odbyć w sobotę, odłożone zostało 
do przyszłego tygodnia z powodu przeprowadzki 
Ogniska na ul. Smoleńską 35, gdzie też od ponie­
działku można się informować w sprawach, doty­
czących Towarzystwa od 4 —G.

Z teatru miejskiego. W  przyszłą sobotę ukaże 
się na naszej scenie sensacyjna nowość repertoa- 
rowa: „Car Aleksander I.“ w  opracowaniu sceni- 
czncm Tadeusza Konczyńskiego, według powie­
ści Dymitra Mereżkowskiego. Teatr nasz już od 
dłuższego czasu czyni przygotowania do godnego 
wy stawienia tej niezwykle interesującej nowości. 
Postać tytułową odtworzy Leonard Bończa.

Sprawy szkolne. W czoraj odbyło się pod prze­
wodnictwem wiceprezydenta m , p. dra Szarsktego, 
wspólne posiedzenie sekcyi ekonomicznej i sekcyi 
szkolnej. Sekcye obradowały nad wyborem now e­
go typu ławek szkolnych dla nowo budowanych 
szkól miejskich w Płaszowde, Dąbiu i Łobzowie. 
Sekcye zgodziły się na model, zaproponowany 
przez magistrat, a skonstruowany według pomysłu 
miejskiego urzędu zdrowia. Zaprojektowane ław- 
ki będą dwusiedzeniowm o pulpitach ruchomych, 
zastosowane ze względu na fizyczny rozwrój i zdro­
wie dzieci do wieku i wzrostu. Oprócz tego za­
twierdziły sekcye kosztorysy na sprawienie sprzę­
tów szkolnych dla wymienionych wyżej trzech 
szkół i zgodziły się na dostarczenie tych sprzętów’ 
w drodze przetargu ofertowego, a zarazem powzięły 
uchwał}’, zdążające do kontrolowania i wykonania 
tych sprzętów już podczas samej roboty, aby sprzę­
ty te były wykonane należycie i z dobrego mate- 
ryalu.

Bezpłatna pogadanka peaagogfczna. 3tsfaniem  
sekcyi odczytowej (opieki pozaszkolnej) Ogniska 
nauczycielskiego odbędzie się w* niedzielę 29 m ar­
ca o godz 5 w-ieczorem w sali Ogniska naucz. 
(Rynek główmy 29 II p., linia B-C) pogadanka pe­
dagogiczna dla rodziców i wychowawców na te ­
mat, „Hygiena dziecka w wieku szkolnym11. To 
referacie dr Juliusza Piątkowskiego dyskusya. 
Wstęp wolny.

Towarzystwo kolonii wakacyjnych funkeyona- 
ryuszy kolei państwowych. Przed kilku laty  po 
wstało w  tutejszej dyrekcyi kolejowej, za in ic ja ­
tywą dyrektora, radcy dworu Zborowskiego, w po­
czuciu świadomości, że przyszłość każdego społe­
czeństwa leży w zdrowiu fizyeznum i moralnem je­
go dziatwy, Tow. kolonii wakacyjnych funkeyona- 
ryuszy kolejowych krakowskiego okręgu dyrekcj j- 
nego. Chcąc jak najrychlej urzeczywistnić zreali­
zowanie szlachetnej myśli inieyatora, t. j. nietylko 
zakupić odpowiedni grant w górzystej i zdrowej 
okolicy, wybudow'ać stosowny budynek, lecz także 
zabezpieczyć stały byt w przyszłości mającej się 
otv, orzyć kolonii, opodatkował się dobrowolnie pra­
wic cały pcrsonal kolejowy tut. okręgu dyrekcyj- 
nego, składając hętnie grosz wdowi na powyższy 
ccl i urządza dość często w Krakowie i na prowin- 
ty i koncerta, przedstawienia amatorskie i odczyty, 
gromadząc skrzętnie fundusze. Dzięki tym zabie­
gom, poparciu prasy i ofiarności prywatnej róż­
nych insiytucyj, firm i osób prywatnych, ktorc nie 
poskąpiły Towarzystwu dość znacznych zasiłków 
i datków' wzrosły fundusze To\varzyslwra z koń 
cem ubiegłego roku, mimo stosunkowm tak  krótkie­
go istnienia T o w „‘ do poważnej sumy G3 000 K. 
Jeżeli tak  dalej pomyślnie pójdzie, będzie mógł wy 
dział Towarzystwa, którego prezesem jest wicedy­
rektor. dr Holyński, zaś skarbnikiem starszy radca 
kolejowy, inż. Bielański, przystąpić niebawem do do­
prowadzenia do końca rozpoczętego dzieła. Do­
tychczasowe fundusze kolonii umieścił w vdział wy­
łącznie w polskich insty tucjach finansowych.

Z uniwersytetu. Pp. Bronisław Emil Maryan Ha 
ger z Miiosława i Szymon Tenenbuum z Piotrkowa 
otrzymali w uniwersytecie Jagiellońskim stopień 
doktorów wsech nauk lekarskich, a pp. Władysław' 
Rzepczyński z Rzeszowa i Stanisław Surowiak, 
kand. adw. z Zagórza wr lialicyi, stopień doktorów 
prawr.

Szkoła modnlarek. Uroczyste zakończenie roku 
szkolnego w uzupełniającej zawodowrej szkole 
Stów*, modniarek, odbędzie się w niedzielę 29 b. m 
o godz 10 rano w budynku szkoły wydziałowej 
żeńskiej im. św. Jadwigi, przy ul. Loretańskiej 1. 
18. Uroczystość, połączona będzie z wystawą prac 
piśmiennych, rysunkowych, oraz wy konanydi w 
szkole kapeluszy damskich. O godzinie 12 w po­
łudnie-wystawa zostanie zamknięta.

SeLcya rysunkowa T. N. S. W. ogłasza wralne ze­
branie dziś w sobotę 28 b. m. o godz. 6 w sali 11 
szkop- realnej. Porządek dzienny: 1. Sprawozda­
nie za r. 1913 2. Wybór wydziału. 3. Sprawy
zjazdu we Lwowie w r. b.

Na zak*ad św. Jadwigi odbędzie sio w Wierni 
Czwartek loterya spożywcza (święcone). W spra­
wie tej odbyło się onegdaj posiedzenie komitetu 
pań w- domu p. hr. Zamoyskiej, na którem omó­
wiono wyczerpująco cało przedsiębiorstwa, urzą­
dzane raz. w rok na tak pożyteczną instytueyę.

Oszukańcza reklama. Wczoraj opieczętowała po­
lic ja  magazyn sklepowy przy ul. Józefa na Ka 
zimierzu, należący do niejakiego Salomona Urba 
cha. Ów Urbach anonsował się bardzo szeroko w 
ro z m a ity c h  pismach zagranicznych, ofiarując za 5 
K 90 hal aż 500 „wartościowych11 przedmiotów. Do 
tutejszej policyi nadeszło mnóstwo zażaleń z za ­
gramy na Urbacha, który zamiast anonsowanych 
500 „wartościowych11 przedmiotów' wysyłał często... 
500 szpilek. Przeciwko Urbacliowi wytoczono do- 
chodzenie o oszustwo.

Śmierć pod kolami pociągu. Dzisiaj rano przeje­
chał pociąg osobowy, zdążający z V. ‘.ednia do K ra­
kowa, niedaleko Ftacyi kolejowej w Rudawie, pe­
wnego robotnika, który widocznie się spieszył, aby 
jeszcze dostać się do odjeżdżającego pociągu. Lo­
komotywa zmiażdżyła formalnie nieszczęśliwą ofia­
rę wy padku. — Nazwiska zmarłego robotnika nie 
zdołano na razie stwierdzić.

Aresztowanie bandyty. Onegdaj a re s z to w a ła  ..ma­
k o w s k a  p o l ie y a  2 5 -le tn io g o  F ra n c is z k a  O le c h a  pO(i 
zarzutem zbrodni k ra d z ie ż y . Z K a lis z a  n a d e s z ło  z 
ta m te js z e g o  s ą d u  p ism o  z d o n ic s ic n m m , że  Ulecn. 
członek szajki bandytów, zbiegi przed para miesią­
cami z więzienia kaliskiego, gdzie się toczyła ptze- 
ciwko niemu śledztwo o szereg kradzieży, 

Nieudała wyprawa. Dzisiejszej nocy araszl otva- 
na na ul Piekarskiej 41 letniego Wojciecha Troj-a- 
nowskiego, który, wracając z wyprawy, niósł worek 
z ro z m a ite m i towarami, skradzionemi w pewnym 
sklepie korzennym na Kazimierzu. Wszystkie, to- 
wrnrj \Vojciechow'sldcmu odebrano.

C h iro m a n tk i  złodziejkami. Przed kilku dniami 
aresztowała tutejsza polieya dwie warszawski® 
chiromantki Taubę Krawmzykównę i Rosenmanów- 
nę, które tutaj od pewnego czasu trudniły się wró­
żeniem z rąk, oczywiście za wynagrodzeniem. 
Wczoraj nadszedł do tutejszej policyi telegram z 
Lublina od p. Jadw igi Zielińskiej z doniesieniem, 
że przed para miesiącami zabrała jej aresztowana 
obecnie w Krakowie Krawcz.ykówna kosztowno­
ści, przedstawiające wartość około 900 rabb Te- 
r osamego dnia nadszedł dragi telegram z Lublina 
od p. Fiutowej, w którym  doniosła, że obie chi­
romantki podczas swego pobytu w Lublinie do­
puściły się na jej szkodę większego oszustwa.

Chrzanów, 27 marca. Staraniem tutejszego Kola 
T. S. L. odbędzie się w sali „Sokoła11 szereg od­
czytów naukowych. Pierw szy odczyt wygłosi prof. 
IV. Michalski w niedzielę 29 b. m. o godz. 5 po 
poł. na temat: „Zycie w morzu11. Następne odczy-

ty wygłoszą: w niedzielę 5 kwietnia prof. dr Jan  
Magiera: „Bośnia i Hercogowina11. Dnia 19 kwie­
tnia: dyr. dr Wojciech Krajewski: „Z podróży po 
Grecyi11.

Żywiec, 26 marca. (Odczyt. — Pogadanka dla 
dzieci)..

Staraniem U. I  odbędzie się dnia 1 kwietnia 
odczyt inż. Stan. Majewskiego p. t. „Zbiorniki i 
przegrody dolin11.  W ykład odbędzie się w sali „U- 
rania o g. 614 wieczór.

W piątek d. 8 kwietnia odbędzie się pogadanka 
dla dzieci p. t.: „Kościuszko pod Racławicami11. 
Nauczycielka, p. M. Funkówna opowie o Racławi­
cach, a p. M. Szczepańska wygłosi bajki i dekla­
m acje.

Dąorowa, 25 marca. (Kółka rolnicze w powie­
cie. — Z pożarnictwa. — Z działalności T. S. L. — 
Emigracja.)

Dzięki ruchliwej akcyi powiatowego koniitetu 
Kółek rolniczych powstały w ubiegłym miesiącu 
kółka lolnieze w Pasiece Otfinowskiej i w Skrzyn­
ce, a w ubiegłą niedzielę założono znów kółko 
w Luszowicach. W ielką żywotność okazuje Kółko 
rolnicze w Otfinowie, gdzie staraniem tamtejsze­
go kierownika szkoły p .  Wojtanowicza odbył się 
także kurs pożarniczy dla włościan pod kierun­
kiem p. Sioki ze Lwowa. Uczestnicy w liczbie 

‘25 -zorganizowali się w ochotniczą straż pożarną, 
której naczelnictwo objął p . Józef Baran. -— 

Dąbrowska oohotnb-za straż pożarna na ostat- 
niem walnem zgromadzeniu wybrała prezesem w 
miejsce rejenta Brauna dr Wł Hiolskicgo, wicepre­
zesem dra Maryana Dehnla. Straż odbywa czę­
sto ćwiczenia pod kierunkiem naczelnika p. Sz,} - 
mona Stany.

Tutejsze Kolo Tow. Szkoły Ludowej rozwija 
bardzo żywą działalność. Obok często urządza­
nych odczytów po w siach,/' wprow-adzono ubie­
głego jeszcze roku za inieyatywą dra Baja insty­
tueyę, mającą na celu kształcenie analfabetów i 
terminatorów rękodzielniczych. Pod kierowni­
ctwem prof. Tryby rozwija się ta  in sty tuc ja  bar­
dzo pomyślnie i przynosi pow ażne rezultaty Po­
nadto pp- Marcinek i Musiał spełniają- szczytne 
zadanie kształcenia tej młodzieży w muzyce. —: 
Ostatnio rzucił dr Baj myśl urządzania przedsta­
wień ludowych po wsiach. Sprawą tą  zajął się 
szczerze nauczycie1 p. W.ęcek, który obmyśli re­
pertuar i pokieruje przedstaw-ieniami. Sekcya od­
czytowa urządzi vr kwietniu szereg odczytów o 
treści historycznej, przyrodniczej i ekonomicznej.

Z powiatu tutejszego wyjeżdżało codziennie 
przeciętnie 100— 120 osób na roboty zagranicę. 
Żadne perswazye osób dobrej wołi, ani przerażające 
wiadomości dzmnników nie zdołały wychodźców 
powstrzymać, dopiero w tym tygodniu gorączka 
emigracyjna się zmniejszyła.

R z e s z ó w , 27 marca. (Trag®dya rodziny. — „Pa- 
ryasy11. — Koncert symfoniczny, — Nożowmilr.)

W uzupełnieniu wiadomości telefonicznej donieść 
należy, że stan uczeniej Rogoszównj, której ojciec, 
w dniu 24 b m, poderżnął gardło, jest już tak  do­
brym, że nie zachodzi obecnie żadna obawa o jej 
ży cie .

„Paryasy •, szkice sceniczne Zapolskiej, odegra- 
ue zostały wr sali „Sokoła.11 w dniu 23 b. m. przy 
apełnionej sali. Również liczna publiczność, wuj 

skowa i cywilna, zebrała się we śiodę 25 b. m. w 
Sokole, gdzie odbył się koncert symfoniczny pełnej 
muzyki wojskowej 40 p. p. Wykonanie całego 
wspaniałego progi amu wypadło bez zarzutu. Na 
szczególniejszą wzmiankę zasługuje Haydna „Lar­
go" i Sibeliusa „Yalse triste".

Nożownictwo zaczyna się już i u nas pojawiać.
W dniu 22 b. m. przebił nożem ośmnastoletniegc 
Izaaka Speisera o trzy lata starszy W alenty Leśko 
z Załęża, który już raz był karany za ciężkie uszko­
dzenie ciała. Leśko aresztowany, odstawńony zo­
stał do sądu.

Przemyśl, 27 marca. (Przeciw tajności „bajra­
tu 11. — Proces o „politykę11. — Konsens na gazo­
wnię. — Budowa wodociągów' — Pożyczka — 
Gruźlica. — Ruch ludności. — Stosunki w szpita­
lu. — Teatralne przedstawienie — Koncerty i po­
pity. — Wieczór autorow).

Naokoło „bajratu11 w’re znów i kipi. Zrobił się 
mianowicie od tygodnia hałas wielki, bo tutejszy 
„Przegląd", nie zawsze dla urządowionej autono­
mii uprzejmy, wydobył skądś z pod ziemi i zarcpro- 
dukował wiadomość, że tajność posiedzeń tego 
ciała doradczego jest dla niektórych panów tylko 
pokrj wką dla ataków na osoby nieobecne, a zatem 
bronić się nie mogące. Pokazaio się mianowicie, 
że na jednem z niedawny cli posiedzeń „bajratu", 
zastępca komisarza rządowego p dr Blażowski 
wyraził sic ujemnie o osobistości, powszechnie w 
mieście szanowanej. Z powodu tego pismo wspo­
mniane podniosło protest przeciw ,tajności obrad 
rady przyboczmej i rzecz dziwna, protest ten od­
niósł skutek. ..Bajrat" uznał na ostatniem posie­
dzeniu, że tajność go nie obowiązuje’. Obrażony 
zaś próbowrał sprawi; dra B. załatwić w drodz • ho­
norowej, skoro zaś się to nie udało, udaje się na 
drogę sądowa Zanosi się więc na proces w c a le  im 
'.eresujai t , tĆmbardziej, że będzie m  on rm-eciez 
toczył koło ta je m n ic  w l*cl*y i r-ądow ko.msar-
skich... , ,

Od ro k u  to c z ą c a  się sprawa budowy gazowni
zbliża się do stad yurn realizacji. Mianowicie fir­
ma Franciszek Manoschck stara  się o końce s na 
budowę, ewentualna zaś gazownia ma stanąć na 
gruncie w Bakończycacli, stanowiącym własność 
gminy, przyczcm m agistrat zastrzeże sobie, że gaz 
ma być na razie używany tylko dla celów l i  ot o 
rycznycli i opalowych, a nie dla oświetlenia. Ko­
m isja  celem ewentualnego udzielenia konsensu 
odbędzie się 6 b. m.

Róv nież zbliża się do zrealizowania sprawa bu­
dowy wodociągów, na które po odmowie Banku 
krajowego udało się komisarzowi rządowemu za- 
ei ,rnąć pożyczkę w Wiedeńskim Banku związko­
wym i to  podobno nawet na bardzo dogodnych 
warunkach. W  każdym razie rozpoczyna się już 
rozpisywać licytacje ofertowe na wykonanie po­
szczególnych robót, optymiści zaś twierdzą, że przed 
jesionią 1915 r. wodociągi będą gotowe i oddane 
do użytku.

Byłby zaś na to już czas najwyższy, bo zdrowo­
tność miasta w* braku wodociągów i dobrej kana- 
1izacvi znacznie szwankuje. Żali się na to na- 
wet — -wyrozumiałe zresztą bardzo — „Sprawo­
zdanie m. biura sanitarnego11, które stwierdza k ró t­
ko i węzlowato: „czw arta niemal część umiera­
jących w Przemyślu ginie na gruźlicę. Jest to 
procent, dający do myślenia w mieście nieuprzc- 
mysłowionem, nie posiadającem fib ryk  i tak po­
myślnie co do swej topografii położonem

A propos „Sprawozdania" warto stwierdzić, żc 
mamy bardzo małą śmiertelność, bo tylk-t 17.8 pro 
mille, podczas gdy Kraków' ma n. p. 21.6 Natu­
ralny' przyrrost ludności wynosi u nas 26.6 na ty ­
siąc Z chorób epidemicznych szerzą się od lat

płonica i błonica, tyfus i ospa sporadyczna.
P o  g o rą c z c e  t e a t r a ln e j ,  j a k ą  p rz e ż y liśm y  p rzez  

ro k  1913, m a ją c  s ta ły ,  w ła sn y ' p rz e m y s k i  t e a t r ,  k t ó ­
ry* j e d n a k  z p o c z ą tk ie m  191-1 r. z b r a k u  p o p a rc ia  
u p a d ł,  d a je  s ię  o d c z u w a ć  b r a k  t e a t r u .  Towu d r a ­
m a ty c z n e  d a je  w p ra w d z ie  od  e z a s u  d o  c z a su  p r z e d ­
s ta w ie n ia ,  w y s ta w iło  n . p . n ie d a w n o  d w a  ra z y  z 
p o w o d z e n ie m  „ D z w o n  z a to p io n y 11 H a u p tm a n n a ,  
a  w' k w ie tn iu ,  s ię g a ją c  p o n o w n ie  p o  l a u r y  o p e ­
re tk o w o , w y s ta w i  ,,B ie d n e g o  J o n a th a n a "  M illo e k e - 
r a ,  a le  to  t r o c h ę  z a  m ało . V/ ę d ro w o e  t r u p y  tea-- 
t r a ln e  z a g lą d a ją  o d  c z a su  d o  c z a su , le c z  w o c t  u - 
c ie k a ją .  K o n c e r tó w  b y łe  w o s ta tn ic h  c z a sa c h  k i l­
k a ,  n a jw ię k sz e m  pow o d z e n ie m  c ie sz y ł s ię  k w a r te t  
b ru k s e ls k i  o ra z ...  p o p isy  ro z n y o li s z k o l m u z y c z ­
ny cli, n a  k tó r e  te r a z  p rz y s z e d ł  se z o n .

Kołomyja, 26 marca. (Echo katastrofy okręto­
wej. ■— P o  walnych zgromadzeniach. —  Wykłady.)

Już wr s o b o tę  ra n o , d . 21 b. m. o b ie g ła  nasze  
m ia s to  w ie ść  o n ie s z c z ę śc iu , ja k ie  d o tk n ę ło  ro d z in ę  
pp. B iiseh lo w . N a d s z e d ł  m ian o v  lc ie  te le g ra m , że 
p . B iiseh lo w a , ż o n a  D a w id a  B u sc h la , z g in ę ła  w  
m o rzu , u to n ą w s z y  z w ie lu  o so b a m i p o d  L id o . P  
D a w id  B u sc h e l je s t  s y n e m  z n a n e g o  k u p c a , p . N a ­
ta n a  B u sc h la , k tó r y  d o ro b ił  s ię  m ilio n o w e g o  m a ­
j ą tk u  n a  h a n d lu  ja ja m i,  p ro w a d z o n y m  n a  w ie lk ą  
s k a lę  z z a g ra n ic ą .  P . B iis e h lo w a  w y je c h a ła  n a  
P o łu d n ie  d la  p o r a to w a n ia  b a rd z o  n a d w ą t lo n e g o  
z d ro w ia . W ia d o m o ść  w  g a z e ta c h  o „ p o d ró ż y  p o ­
ś lu b n e j"  państw aa B iisch lów ' b y ły  o ty le  n ie d o k ła ­
d n e , że  p a ń s tw o  B. p o s ia d a ją  ju ż  1 i le tn ią  c ó re c z ­
k ę , u c z e n ie ę  4  k la s y  g im n a z ja ln e j  tu te js z e g o  g im n . 
r e a ln e g o  S. S . U rs z u la n e k . P p . B iisch lo m  to w a r z y ­
szy* -o g ó ln e  w s p ó łc z u c ie , te m  b a rd z ie j ,  że  z n a n f  
je s t  t a  ro d z in a  z p o lsk o śc i,  a  wr sp is ie  cz ło n k ó w  
n a s z y c h  T ow arz_ystw  p o lsk ic h  w sz ę d z ie  w id n ie ją  
n a z w is k a  B iisch ló w .

W  u b ie g łą  n ie d z ie lę  o d b y ły  się  w’a ln e  z g ro m a ­
d z e n ia  P .  S. L. i „ G w ia z d y " .  W y b ra n o  te  sa m e  
z a rząd y ', co  w  u b ie g ły m  ro k u . „ G w ia z d a "  p o d  d o ­
św ia d c z o n ą  r ę k ą  d r  J m k ie w ic z a  ro z w ija  się  p o ­
m y ś ln ie , je d n o c z ą c  c a łe  p o lsk ie  m ie sz c z a ń s tw o  
Chw ilow o m ie sz c z ą c  s ię  w  „ S o k o le " ,  o p u sz c z a  
„ G w ia z d a 1 w le c ie  b. r. g o ś c in n y  lo k a l  i p rz e n o s i  
się  do  swre g o  n o w e g o  budy n k u .

W odczytach publicznych ostatnich miesięcy* ma 
my miłą rozmaitość. Uniwersytet powszechnych 
wykładów dał 3 odczyty naukowe, uniwersytet lu­
dowy natomiast odczyty z dziedzin ro!aictwra i o 
grodnictw'a. Liczna frekwency*a słuchaczy, popu­
larna forma naukowej treści i dobór prelegentów' 
są oznaką, iż nasze życie umysłowe powroa daje 
znać o sobie. %

ś w i a t a .
Za demonstracje przed konsulatem niemieckim.

Z Petersburga donosi WAT: Studenci uniwersytetu, 
politechniki i szkoły weterynaryjnej, którzy b r a l i  
udział w dem onstracji przed konsulatem niemiec­
kim, zostali skazani: pięciu studentów na 8 mie­
sięcy więzienia, dwóch na dwa miesiące więzienia, 
a inni na miesiąc więzienia. Niezależnie od tego 
toczy się śledztwro sąd o w-e o obrazę przedstawicie' 
la obcego państwa.

Sprawa Ronikiera. Z  Petersburga telegrafuj- 
WAT: Senat rozw-ażał wczoraj sprawę kasaryjną 
hr. Bogdana Ronikiera, Celem rozpatrzenia spra­
wy polecił senat warszawskiej Izbie sądowej, aby 
dostarczyła wyjaśnień w sprawie skargi hr. Roni­
kiera, iż dochodzenia były prowadzone przewlekle.

Dr Ernest Multa, patryarcha Serbów łużyckich, 
śwńęcił 10 b. m. sześćdziesięciolecie żywota. Rocz­
nicę swą obchodził w Opatiji (Abbaz:a), gdzie dia 
zdrowia żony dłuższy czas przebywa. Jest profe­
sorem glmnazyalnym w saskim Fryburgu Jem u 
Serbowie łużyccy zawdzięczają bardzo wiele, jest 
najeży nniejszym pracownikiem w budyszyńskiej 
„Macierzy serbskiej", wy dał wiele rozpraw o języ­
ku łużyckich Serbów', gram atykę togo języka, sło­
wnik nazw* miejscowości łużyckich i  t. d. Nauko­
we jego prace w prow-adziły imię jego między człon­
ków poLkiej Akademii Umiejętności w Krakowie 
i w jej wy*dawnietw'ach nazwisko Muki też spo­
tykany .

Wystawm pracy kobiet p o lu d n io w o -s ło w ia ń s k io h , 
s ło w ie ń sk ic h , c h o rw a c k ic h  i s e rb s k ic h  p o d  im ie ­
n ie m  „ J u g o s lo r a n s k a  ż o n a " , o d b ę d z ie  s ię  w  cze t »v- 
c u  b . r. w  L u b la n ie  s ta r a n ie m  Tow '. „ S p lo sn e  c ,o 
y e n s k o  ż e ń s k o  d r u ś tv o “ (o g ó ln e  S to w a rz y sz e n ie  k o ­
b ie t  słuw ień sk icd i).

Wylewy na Węgrzech. Z P ię c io k o śc io łó w  d o n o ­
szą - ’ W s k u te k  u le w n e g o  d e sz c z u  m ia s to  c z ę śc io ­
w o  z a la n e ,,  k i lk a  d o m ó w  ru n ę ło .  T a k ż e  lin ie  k o ­
le jo w e  c z ę śc io w o  u sz k o d z o n e . J a k  z o k a ji  d o ­
n o sz ą . rz e k i  C issa  i B o d n o k  w y s tą p ił}  z  01 .egow 
i z a la ły  w-iole m ie jsc o w o śc i.

Z a jśc ie  n a  w y s ta w ie  w  P a r y ż u .  „ M a tin  1 d o n o si, 
że  g d y  F o in c a r e  z w ie d z a ł  o n e g d a ł  w y s ta w  ę S a lo n 1!* 
N ie z a le ż n y c h , p r z y s tą p i ła  n a g le  J o  m ego  j a k a ś  k o ­
b ie ta  i d o m a g a ła  sic , aby z o rg a n w o w a ł a rm ię  1 w y ­
ru s z y ł  z n ią  w  pole, c e lem  o d b u d o w a n ia  P o ls k o  
J a k  S tw ie -d zo n o , k o b ie ta  t a  p o c h o d z i z  K ró le s tw a  
1’o lskie.go  i d o s ta ła  n a g le  p o m ie s z a n ia  z m y s łó w .

Domy gry w Ostendzie i Spa. Z Brukseli dono­
szą: K om isja  Izby uchwaliła otworz} ć na nowo
kasyna gry w Ostendzie i w Spa Nie ulega w ąt­
pliwości, iż Izba uchwałę tę zatwierdzi.

Zmarli.
A n to n i W  u  n  d  e r  1 i c  h , o b y  w a tę ’ m . io o k a , 

e m e ry to w -an y  u rz ę d n ik  Iz b y  s k a rb o w e j  w P ło c k u , 
zm :* t d z is ia j  w  K ra k o w ie ,  p rz e ż y w sz y  l a t  >0. I  o - 
g rz e b  o d b ę d z ie  s ię  w  p o n ie d z ia łe k  o g o d z . 4 p o  
p o łu d n iu  z  k a p l ic y  c m e n ta rn e j.

Sktacłkl Na M acierz śląską złoż} t ńrię j  p luton pierw ­
szej krakow skiej drużyny skautow ej 10 K.

Z kalendi-rza W  sobotę, 28 m arca: .Tai a ap is trana 
i Doroteusza. IV niedzielę, 2» m arsa: iktoryna męcz.
W  poniedziałek, 30 m a r c e  K w iryna tryb . m. i Ja n a  0 .1.

W schód słońc? dn ia  28 m arca o godzinio 5 m. 30; 
zachód o godzinie 6 m. 03; d ługość dnia godziu 12 m i­
n u t 33.

Z krakowskiego ohserw aforyum . — D u .a  27 m arca 
term om etr doszedł od +  3’1 do +• 12 0 C.; baromct-r
podnosił się. ,

D nia  28 m arca o godzinie 7 rano s tan  barom etru 
7332  m m ., term om etra  •+■ 4’8 C.; w ia tr zac..odnu

Z un iw ersy te tu  ludowego.
W  niedzielę, o 5 . 3 po poł. (d.a dzieci); „K olebką 

Polski".

Powszechne wykłady uniw ersyteckie  
na  prowincji.

B o c h n i a :  Prof. uniw . Ja g . d r T adeusz  Grabowski: 
K r y ty k a  lite racka  w Polsce za K sięstw a  W arszaw skiego 

1 Krób istwa K ongresow ego1. _ 1
M i e l e c :  nrof. Józef Szczepański z Mielca „Archi­

te k tu ra  w w iekach now ożytnych11.
Repertuar te a t ru  misjskiego im. Słowne tiega 

w Krakowie-
SoDota: „Moje Bobo“. /
N iedziela : o goazim e 3 i pół po porad .: „W górę Bor- 

c a u, wieczorem, o grodz. 7 i pól; „Moje Bobou* 
Poniedziałek: „H am let11.

i  Eder, Floryeiisks 6 £3 'UDrB'i&‘£ c t i  poleca najnowsze 3 erw lsy  sta lo w e, o raz  g 
SzkBo Liaksnsowe, oryg. Kryształy i Terrakoty dla dekoracyi stufów. ^ 
Ceny najniższe i  na żądanie dogodne spłaty. — W y la c z i i f ’ s k le p  ^ Floryolisks S
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W torek „ifo je Bobo".
Sroaa: P ig m alio n 1*.
C zw artek: „H am let" .

R epertuar  te a tru  lwowskiego.
W  niedz ie lę : po nołndniu: „ F lir t1*, w ieczorem : 

in iezk a  M ałgorzatka".
W  poniedziałek: „Pani prezescwa".

Księ-

W i  Asly H m . Biiia M i n  i&.
D L A  M E G O .

N ajnow szy obraz m onopolow y te a tru  Uciecha*4 
A s ta  N ielsen w  giow nej roli.

N ad to  w yborne kom edye, kom edyjk i i hum o­
reski. Po low ania i podróże księc ia  M ontpensier 
w Indochinach . —  Codziennie od godziny  4. 

W  niedzielę 2 ‘45, 5, 7 i 9.

Alkohol i tytoń w y tw arza ją  z pow odu cią­
głego d rażn ien ia  nerw ów  i błony śluzow ej żo­
łądka , zaburzen ia w traw ieniu  i choroby  róż­
nego rodzaju . O bserw acye i b ad an ia , przedsię­
w zięte na k linice leaa rsk ie j kró lew sko-w ęgier­
skiego u n iw ersy te tu  w  Budapeszcie, po tw ier­
dziły, że a lkoholicy , k tó rz y  praw ie kom pletnie 
stracili ap e ty t, odzyskali chęć do jedzenia p ra­
wie zaw sze w  zadziw iająco krótkim  czasie po 
całodziennem  używ aniu  natu ra lnej wody gorz­
kiej F ran c iszk a  Józefa . —  Praw dziw ej w ody 
gorzkiej F ran c iszk a  Józefa , dostać m ożna w 
ap tek ach , lepszych d rogueryach  i sk ładach  
w ód m ineralnych. 107

B. G A B R Y E L S K A ,  P a ł a c  S p i s k i ,  
KRAKÓW. W ynajm uje i sprzedaje pierw szo­
rzędnych fab ry k  fo rtep iany , p ianina, harm onie 
i pianole za go tów kę lub na sp ła ty  n aw et dwu- 
dziestom iesięezne. In stru m en ty  używ ane od cen 
najn iższych . W ystaw a obrazów . W stęp  wolny.

19-60; t a t a r k i  od 2 1 6 0  do 23 '— ; gioch 26-50 do 36*— ; 
fasola od 29‘— do 66‘— ; soczewica od 60 '— do 6t>*— ; 
wyka od 20-— do 22-60, siano zw yczajne od 9-40 ao 
1 0 4 0 ; koniczyna pastew na od od 9"60 do 10*60; słomo 
od 5*20 do 6*60; rzepak zimowy od 29* — do 31*— ; r mi- 
nek krajow y od 66 do 70; km inek holenderski od 78' — 
do 80’— ; koniczyna n asienna  czerwona od 160 do 204; 
koniczyna nasien n a  b iała  odO—*— do 0— ; tym otka 
nasienna  — •— de — •— ; esp arse tta  0*—*— do 0— —; 
ziem niaki od 5-— do 5-60; ja ja  za kopę od 3*50 do 3*90; 
masło za 1 k ilogram  od 2*60 do 3’E0; ser za 1 kilogram  
od 0*89 do 0*90: mieko zoierane za  1 l i t r  —"10 do -  12; 
m leko n iezb ierane od —*24 do —*26; k ap n sta  za kopę 
0*— do O-—.

8

B a t a t  e k o r a o H t lć z n y .
* Nowe asygnaty kasowe. Z Wiednia telegrafu 

Ją Konsorcyum bankowe postanow-ilo ogłosić sub- 
skrypcyę na asygnaty kasowe 4% % po kursie 95 
w czasie od 2 do 7 kwietnia. W Niemczech bud- 

Bkrybowane będą' te asygnaty kasowe po kursie 
95 yK z powodu stempla, który w Niemczech jest 
tnacznie wyższy, niż w Austryi.

* „Skorowidz reklamowy dla przemysłu browar- 
olczo-gorzelnianego“ . Grono osobistości, wyksział- 
tonych fachowo i posiadających praktykę zawodo­
wą. podjęło pod kierownictwem p. A. Chwastka 
pożyteczne wydawnictwo p. t. „Skorowidz rekla­
mowy dla przemysłu browarniczo-gorzelnianego11. 
W roku bieżącym nakładem komitetu redakcyjne­
go w Busku wyszedł pierwszy Tocznik tegu wydaw­
nictwa, ale redakeya jego zaznacza, ie  dążyć bę 
dzie, ażeby rocznik zamienił się w miesięcznik.

Skorowidz podaje przedewszystkiem spis firm, 
które bądź wyrabiają, bądź posiadają artykuły, ma- 
|ące -zastosowanie w browarnictwie i gorzelnictwie.

ie pominięto ani jednego, choćby podrzędnego 
wyrobu. Spis obejmuje przedewszystkiem firmy 
krajowe, obce zaś uwzględnia o tyle, o ile newne 
wyroby nie znajdują się w firmach krajowych.

Skorowidz obejmuje także szereg artykułów  z 
obu wymienionych dziedzin. I tak  p. Gustaw Wolf­
ram, dyrektor browaru w Tenczynku, pisze o po­
stulatach browarnictwa galicyjskiego; p. W. Kro- 
wicki, inspektor brow aru w Tarnowie, dal zajmują­
cy opia tego browam, tudzież 2 artykuły z dziedzi- 
oy handlowo-browamiezej; p. Włąd. W ysocki pod­
niósł w dobrze opracowanym artykule doniosłą 
isyśl założenia banku browarniczego.

Wydawnictwo to ma zapewniony rozwój, gdyż 
upiera się na realnych potrzebach przemysłu bro­
warniczego i gorzblniczego.

* Towarzystwo dla przedsiębiorstw górniczych 
Tepege, spółka z ograniczoną odpow. w Krakowie. 
Jnia 22 b. m. odbyło się walne zgromadzeni: na 
ttórem, po przyjęciu sprawozdania zawiadowców i 
lad y  nadzorczej i udzieleniu absolutoryuin za ża­
lowi spółki, uchwalono wypłacić spólnikom za rok 
[913 dywidendę w wysokości 5%. Ponadto uehwa- 
iło W alne zgromadzenie podwyższyć dotychcza 
iowy kapitał, 'wynoszący 350.000 koron, do kwoty 
i  450.000.—. 2561/1.

Banany ludowym ś ro d t iem  żywności.
Banany, które w krajach zamorskich od dziosią- 

.ek lat stanowią jeden z najważniejszych środków 
ywnoścl dla lulu, zaczynają się wkońcu rozpo­
wszechniać teraz l u nas podobnie, jak przed nie- 
awnym czasem pomarańczo.

W ieika wartość pożywna bananów, widoczna z ana- 
izy porównawcze),

wudy b iałka  tłuszcz, popiołu węgla 
oniarańcze &4'5 pr, 0** pr. 0  i pr. 14'2 pr. 0 4  pr. =  100 
a n an y . . . 66‘8 pr. 4-9 pr. 0*w pr. 2r>"5 pr. 1-9 pr- =  100
rzezuacza ten owoc na lutowy środek żywności o 
•ielkiem znaczenia w gcapodarstwie. Także najwy- 
itniejsi lekarze leraźuiejszości wskakują na wielo- 
cronuą użyteczność bananów. Jak to prof. v. Ncor- 
en Wjwodzi w „Medizinische K lin ik1, banany za- 
tugują l n nas ca większe nwzglęinlenie. Ich 
artość pożywna z powoda zawartości skrobi o 20 
rocent wyższej, jest większa n ż wszelkich innych 
woców. Także w wypadkach choroby, przedewszvst- 
lem w cukrzycy, poczynił prof. w Ncorden ko- 
jystno doświadczenia. Zużytkowanie w jelita:h jest 
aakomite. Jako środek pożywny dla podaerzystów 
mających kamień moczowy, poleca prof. Hindhebe 

pożywanie bananOw w wielkiej ilości, aby nadać 
oczowi szczegół lie wielką s. ę, usuwającą kwasy 
oczowe. Także przez podawanie ich przy choro- 
łe nerkowej i przy niektórych gorączkowych b:e- 
inkach poczyniono korzystne doJwiaoczenia. Szcze­
linie caJają się banany w cela odtłuszczenia. —  
rof. v. Nooreea zamiast częstego Bpożvwan.a mleka 
'.prowadził specyaino dni, w których jedynem po­
d len iem  są banany. Także jako dodatek do dyety 
len odtłuszczenia, nsdaje sfę ten owoo wskutek 
yej niezwykłej po3ilności. Nawet bardzo skromni 
siłei przez dodanie kilku bananów staje s‘ę wy- 
arczającym i nie odczuwa się głodu. 2485 
Ceny ziemiopłodów i ważniejszych artykułów żywności- 
raków, 27 marca. . . . .  ,
Płacono za  100 k ilog r.: P szen ica  b iała  (w aga unn- 
.wa 77  80) od 20 ' —  do 23 '— ; żyto krajow e iwagi ga­
nkow a 71 74 ) od 16-60 do 2 1 6 0 ; żyto w ęgierskie mi 
•— do — "— : jęczm ień browarny od do ;
: zm ień n a  t r a p y  od 1 5 - -  do 18*— ; jędzm ieu  na pa- 
ę od — "— do — •— ; owies do siew a (z o p ła tą  akcy- 

od — •— do —•— : owies n a  paszę od 16"oO

i i  n ! e i ,  k w i  i iM m i
Nowe podręczniki szkolne. Nakładem Towarzy­

stwa nauczycieli szkól wyższych ukazały się z po­
czątkiem bieżącego półrocza szkolnego trzy nowe 
podręczniki szkolne, a to: 1) dr Stanisław P a- 
w ł o w s k i :  „Geografia dla klas wyższych1- .Część 
I. 2) Jan  J ę d r z e j o w s k i .  „Tytusa Llwiusza 
Dzieje rzymskie11 i 3) Jan  S z c z e p a ń s k i :  „Wy­
bór z Pism C ycerona1.

Podręcznik pierwszy, dra Pawłowskiego, jest 
śmiałą i zupełnie udałą próbą streszczenia ostatmch 
wyników nowożytnej umiejętnej geografii. Przez 
tę książkę podniesie się w naszych szkołach nau­
ka geografii, do dziś po macoszemu traktowana, 
do należnej jej wysokości. Niewątpliwie też pod­
ręcznik ten przychylnie zostanie przyjęty przez 
nauczycielstwo i przez młodzież, która z coraz 
większem zaiteresowaniem odnosi się do nauk przy­
rodniczych, a w szczególności do geografii.

Podręcznik drugi, „Tytusa Liwiusza Dzieje Tzym- 
skie“ w opracowaniu J. Jędrzejowskiego i frzeci 
„Cycerona Wybór Pism“, są dalszymi tomami wpro­
wadzonej już w naszych szkołach Biblioteki pisa­
rzy łacińskich i greckich, wydawanej przez Towa- 
rzystw-o nauczycieli szkół wyższych pod redakcyą 
Towarzystwa Filologicznego. — Oprócz zalet meto­
dycznych i dydaktycznych tych podręczników na­
leży podnieść i wzgląd ekonomiczny. Dotychczas 
wszystkich autorów klasycznych, czytanych w na­
szych szkołach, sprowadzano od niemieckich finn. 
U nas dodrukowywano tylko polskie w-stępy- W ten 
sposób drukarnie niemieckie zarabiały od nas co­
rocznie kilkanaście tysięcy koron. Obecnie pienią­
dze te dzięki ruchliwości Towarzystwa zostają w 
kraju. Nawiasem dodajmy, że to samo Towarzyst­
wo wydaje od pewnego czasu „Biblioteko niemie- 
cką“, arukowaną i broszurowaną u nas, przez co, 
pomijając już względy szkolno, również przyczynia 
się dc podniesienia ekonomicznego naszego kraju.

-  „Wieś I!lustrowana“, miesięcznik zeszyt na 
marzec, zawiera treść .następującą: „Szekspir pc
polsku11 przez W acława Grabińskiego; „Otom dom

względ uienia m echanicy  czynią zaw isłem  zanie­
chanie b iernego oporu. P rezy d en t w yraził ubo­
lew anie z pow odu biernego oporu, a naw et sa­
botażu. Zaszło bowiem już k ilk a  w ypadków  
złośliwego uszkodzenia apara tów . M echani­
kom, k tó rzy  dopuszczać się będą sabotażu , za­
groził k a rą  od 6 m iesięcy do 5 la t w ięzienia. —  
P rezyden t przedłożył także  sw oje propozycye. 
M echanicy zw ołali następn ie  zgrom adzenie, ce­
lem zastanow ienia się n ad  tem i propozycyam i, 
kom isarz rządow y jed n ak  zgrom adzenie to  roz­
wiązał.

Skazani posłowie.
Budapeszt. K u ry a  k ró lew sk a  zniosła w yrok 

w procesie przeciw  trzem  posłom  opozycyjnym , 
k tó rzy  w  Sejmie kałam arzam i obrzucili byłego 
prezyden ta  gab inetu  hr. KLuena. W ów czas zo­
sta li skazan i za ciężkie uszkodzenie ciała. —  
Obecnie k u ry a  królew ska zasądziła ich za  lek ­
k ie  uszkodzenie ciała n a  w ięzienie od 4 x/z  do 
5V2 m iesięcy.

Zajście w seminaryum nauczycielskiem .
Budapeszt. „Az E s t11 donosi z P ak rac : Z po­

w odu w ykluczenia trzech  uczniów , w ychow an­
kow ie grecko-oryentalnego  sem inaryum  n au ­
czycielskiego ogłosili s tra jk . G dy w ładza  od­
rzuciła ich żądania, opadli d y rek to ra  sem ina­
ryum  Sumonia, obalili go na  ziemię, i zdarłszy  
z niego odzież, obili go. D opiero przybyli z po­
m ocą profesorowie uwolnili d y rek to ra  z rą k  s tu ­
dentów . M etropolita w ysłał kom isarza d la  prze­
prow adzenia śledztw a.

Mmu  i 'MMm
alafioinoici „ M

i 2 3  marca.
Zjazd w Abazyl.

Rzym. San Giuliano w yjedzie 14 kw ie tn ia  do 
^ a z y i ,  gdzie, ja k  w iadom o, spo tka  się z hr. 
Berclitoldem.

Zajście na granicy czarnogórskiej. 
Cetynia. (W AT). P oseł au stryuck i w ięczył 

rządow i czarnogórskiem u n o tę  swego rządu , w 
odpowiedzi na  no tę  rządu  czarnogórskiego, w 
spraw ie zajścia n a  g ran icy  bośniacko-czarno- 
górśkiej koło MefaTki 

N ota  au s try ack a  uznaje sporny  teren za au- 
stryacki. W yw ołała ona w ielkie n iezadow ole­
nie u rządu  czarnogórskiego.

Rząd albański przeciw Grecyi.
Wiedeń. „A lban. G orrcsp .11 donosi z, D urazzo:

swój w słonecznej zbudował równinie1'p rzez H. Ja- R ząd  albańsk i w ystosow ał no tę  do m ocarstw  z 
roswńsk.ą; „W yżebrana godzina11 przez Kajotę; i zażaleniem  przeciw  oirecyk G recya w praw dzie 
„Rybak11 przez Edwarda Słońskiego; „Po karna­
wale11 przez Esa; „Siłacz11 przez T. Jaroszyńskie­
go; „W  tym roku 18l2 — 181311 przez Kazimie­
rza Laskowskiego; Karnkowo „Z wrażeń pole­
skich11 nrzez A. hr. Rzewuskiego; „Wędrowne pta­
ki11 przez dra Wł. Rogowskiego; „Remonty11 nrzez 
S. W. W otowskiego; „Bingo-1 przez E. Thomp- 
sohna Setona. Teatry -warszawskie. „Na wawel­
skim dworze grzmi fanfara11 (plon poetycki). Moda.
„Malutka11 (nowela) przez M. Domańską.

(Artykuły w tym  dziale nie pochodzą od 
redakcyi)

ł  w i s ć i j b  : ! e  c d  t u c j e i  s ł u ż ą c e j  
tfijemniw, juk słać sl? SMkłti,

7 funtów tłuszczu usuwa się przez stosowanie ze­
wnętrzne kilku zwykłych ziół.

„P rzed  m iesiąee ir by łabym  ro b iła  jeszcze  praw ie  
w szy s tk o  m m li we, a b y  u ru n ąć  n ab rzm ia ło ść  tłu szczo ­
w ą  z b io d er i b rzucha , g dyż  n adaw ała  m i w  m oich 32 
la ta c h  w y g ląd  p o w ażn ie jsze j m a tro n y . B y łam  jed n a k  
z b j t  tiw o żliw ą , afcy to  ro zp o  ząć. m edy k am en tam i, 
k tó re  często  d la  zd ro w ia  są  n iebezp ieczne. I by łabym  
pew nie  coraz g ru b szą , gdybym  się iiie b y ła  dow iedzia­
ła  od  m ojej now ej s łużącej o p ro ste j n iew innej recep ­
cie z ziół, k tó ra  p rzy w ró ciła  n a  sm ukłą  i zgTabną fi- 
gurę .

„Z daw ało  się, że ji j pop rzed n ią  p an ią  te n  sam  los 
p rześlad u je , m ianow icie : że będzie  beznadzie jn ie  g ru ­
bą  i b rz y d k ą , je d n a k  um iała  go u jść ; p o s ta ra ła  się u  
a p te k a rz ?  o 4  g ra m y  liści jesionow ych  i o 90 g ram ów  
O nadaiu , co w cale  n ie  d ro g o  w y p ad łó  W kłada  6ię te 
liście  do m isk i i po lew a je  trzem a  małezni filiżankam i 
g o rące j w ody. G dy  m in u tę  nac iąg n ie , filtru je  się to 
p rzez  p łó tn o  i d o d a je  O nadaiu , a potem  w lew a do f la ­
szki. T em  n a c ie ra  się  ra n o  i w ieczór d o ty czące  m iejsca, 
ro b iąc  rę k ą  k o lis te  m ch y .

„W y d aw ało  m i się to  ta k  łatw em , że sam a  to  w y k o ­
nyw ałam . K ażd eg o  w ieczora w c iera łam  tę- m ieszan inę  
m ocno w  b iodra  i b rzuch , a  ju ż  po k ilk u  dn iach  w i­
dzia łam , ja k  tłuszcz  is to tn ie  zn ikał. S tosow ałam  to  
b lisko przez t rz y  ty g o d n ie  i w ty m  czasie  pozbyłam  
się p rzesz ło  7 fu n tó w  zby tecznego  tłu szczu , a co n a j­
lepsze, w łaśn ie  z m iejsc, n a  k tó ry ch  najw ięcej mi za ­
leżało. W y k azu je  to  znow u, ii p ro s te  ś ro d k i roślinne 
przecież  są  zawrszc na jlepsze . W iem , że ta k z p inne p a ­
nie c ieszy ły b y  się, p o zn ając  tę  t a j e m n ic ę ,  k tó ra  m im o 
sw ego  sk rom nego  pochodzen ia , s ta ła  się  ta k  cen n ą11. 

2572 G erm ina  B etourne.
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Z a j ś c ia  w  A n g lii.
( Te l e g r .  „N. R e f.11)

Londyn. Obiega tu  pogłoska, że w szyscy  ge­
nerałow ie ośw iadczyli, iż  podadzą  się do dyini- 
sy i w razie p rzy jęc ia  d y irisy i F ren ch a  i E var- 
.la. Zarów no je d n a k  F rench , jak  i E y a rd  do­
tą d  nie chcą cofnąć sw ojej dy.nisyi.

D zisiaj p r z y b y w a  tu  genera ł Gough Ocze­
k u ją  też  dzisiaj p rzybycia  C a rsm a . W L ondy­
nie m ają  się rozpocząć nowe rokow ania  kom ­
prom isowe.

Oficerzy a Ulster.
L cdvn. (W AT). W czoraj popołudniu o god*. 

3-ciej obradow ała  R ad a  m inistrów  przy udziale 
generała  F rencha. P rzy b y ł też  A sąuitb, k tó ry  
ośw iadczał, że g enera ł F rench  i E y ard  podali 
się do dym isyi, nie d latego , jak o b y  nie podzie­
lali stanow iska  rządu , lecz z pow odu znanego 
p ism a m in istra  w ojny S ee ly ^g o  do genera ła  
G tiugha Rząd Prosil cbu  generałów  o cofnięcie 
N-misyi, do tąd  je d n a k  napróżno, ^  Aby zapo- 
. i*dz na  p rzyszłość podobnym  zajściom  wj t -  
mii, Asqu:th  w ypracow ał następ u jące  postano ­
w ienia: . , , ,

Żaden oficer, an i żołnierz m e może być p y ta ­
ny, co zam ierza uczynić w  danej sy tuacy i.

Żaden oficer, an i żołnierz nie może w razie 
o trzym ania  jak ieg o ś rozkazu czynić jak ichko l­
w iek zastrzeżeń . _ . .

O ficerowie i żołnierze obowiazam  sa do ści­
słego w y k o n y w a n ia  rozkazów  w ojskow ych.

Z Austryi i Węgier.
„N. R e f.11)

Praga.

(T e 1 e  g r 

O pragm atykę nau czycie lk ą
C entra lny  w ydział czeskich nauczy­

cieli szkół w yższych uchw alił Drotest przeciw  
akcy i w drożonej przez n iem ie-k ich  nauczycieli 
szkoi średnich  co do w prow adzenia p ragm aty ­
k i nauczycielsk iej w d rodze  iJ«.ra,grafu 14-go, 
je s tto  bow iem  możliwe ty lk o  w  drodze p arla ­
m entarnej.

K obiety a nauka prawa.
W iedeń W czoraj ud a ła  się do m in istra  oświa­

ty  d ep u tacy a  k o b ie t i wręczyła- m u m em orya 
w spraw ie dopuszczenia kobiet n a  w /d z ia ł p ra ­
w niczy un iw ersy te tów . Minister przyrzek ł me- 
m oryal życzliwie zbadać. - -cym

Kontrola emigrantów.
Czerniowce Szef b iu ra  bezp ieczeństw a radca 

dw oru S tu ck art, baw i tu od k ilk u  dni w p ra ­
wie zarządzenia kon tro li na s tacyacli em igracyj 
oyrcb.

Akcya mecLeników pocztowych* 
W iedeń. D epu tacya  m echaników  pocz ow ych 

udała  się do p rezy d en ta  poczt D olnej A ustryi.

wycofuje swoje w o jska  z E piru , ale w ysy ła  
tam  n a  ich m iejsce oddziały ochotnicze, k tó re  
m ordują żandarm ów  i ludność. P an u je  z tego 
pow odu obaw a pow ażnych sta rć , za k tó re  rząd  
albańsk i z g ó ry  zrzuca z siebie odpow iedzial­
ność i zw raca n a  to  uw agę m ocarstw .

Wilhelm w Petersburgu?
Petersburg. O św iadczają tu , że nic tu  nie 

w iadom o, jak o b y  cesarz W ilhelm  m iał złożyć 
w izytę w P etersbu rgu .

W ywóz koni z Rosyi.
Berlin. „Loc. A nzeiger11 ośw iadcza, że zakaz 

w yw ozu kon i z R osyi p rzypom ina podobne za­
rządzenia, w ydane w  la tach  ośm dziesiątyeh, 
k iedy  to  m iędzy R osyą a  Niemcami panow ali 
rów nież bardzo silne naprężenie. Jeże li rząd  
niem iecki by ł go tów  p rzy jąć  uspoka ja jące  za­
pew nienia rządu  rosy jsk iego , to  now y zakaz 
wy wozu kon i z R osyi w ykazuje , że w  R osy i pa 
n a je  isto tn ie  te n Je n c y a  agresyw na i że rząd  
niem iecki musi zwrócić baczną uw agę na dzia 
talność w ojskow ą n a  g ran icy  w schodniej.

Iuterwiew z Goremykinem.
Budapeszt. S pecyalny  ko responden t „ A z E s t11 

w P etersb u rg u  ocl>vieclził G orem ykina, k tó ry  
zaprzeczył, jak o b y  rząd  jego by ł przejściow y 
Co się tyczy  p o lity k i zagran icznej, opinia. C o- 
rem ykina nie je s t iden tyczną z a rty k u łam i Su- 
chom linowa i W ittego  w „Nuw. rem ieni . — 
G orem ykin je s t zdania, że a rty k u ły  te  sto ją  w 
sprzeczności z po lity k ą  r zą d u ,  k tó ry  chce u 
trzym ać dobre stosunki z A ustryą  i N iem cam i.

Go się tyTczy politydri w ew nę iznej, Gore­
m ykin  je s t zdania, że g dyby  D um a dalej by ła  
n iezdolna do p racy , n a s tąp i je j rozw iązanie i 
ozpisanie now ych wyborowa 

R ochette.
Paryż Przypuszczają, że R ochette  znajduje  

się w  Belgii.
Zajścia strajkowe w Petersburgu  

Petersburg (Pet. ag. tel.) W  rosy jsko-am e­
ry k ań sk ie j fabryce wyrobów' gum ow ych przy­
szło w czoraj do dem onstracy j, w* k tó ry ch  wzięło i 
udział 400 robotników . P odczas dem onstracy j 
zraniono rew irow ego, k o m en d an ta  oddziału  po­
licyjnego i ag en ta  policy jnego . A resztow ano 
czterech dem onstran tów . T łum  osta teczn ie  roz­
proszyła polieya.

Petersburg. P re fek t policyi w ydał obwieszczę- 
nie, w k tó ren i o strzega  ludność przed udziałem  
w dem onstracyach . O bwieszczenie to  zapow ia­
da, że będą  przedsięw zięte w szelkie ś iodk i ce­
lem stłum ienia niepokojów , gdyby’ się e w e n ti-  
alnie m iały ponow ić. N a w ypadek , g d yby  się 
jeszcze raz  w ydarzy ło , ab y  policyę obrzucono 
kam ieniam i, zrob; pobcya  n a ty ch m iast u ży tek  z 
broni.

Strajk kolejarzy włoskich’.
Rzym. R uch stra jk o w y  w śród  ko le jarzy  

w zm aga się. W e w szystk ich  m iastach  odbyw ają 
się burzliwo zgrom adzenia, n a  k tó ry c h  jedno­
głośnie dom agają  się ogłoszenia s tra jk u  gene- 
ulnego, jeszcze w  czasie św ią t w ielkanocnych . 

K olej, rze żądają  podw yższenia płac, kosztem  
50 m ilionów lirów .

Zatonięcie okrętu.
L ondyj. J a k  donoszą z B risbane w A ustralii, 

parow iec francusk i „S t. P a u l 1 w  drodze do 
Syduey tuż koło  po rtu , na jechał n a  sk a ły  i za­
tonął; 18 osób zginęło, 11 uratow ano .

wą) od — do — ; owies na. paszę — - -  - - - -  . y - -  - * . . - . .
•80; proso od — do — kumfudza od 16 70 do 11 w ręczyła m a sw oje zyczenni, od k tó rycn  u

t
E ls o u c p a .  £ i£ fa s d w g ia

ucżenica dawnej ezKOfy przemysł.

przeżywszy lat 19, po hrótkich cierpieniach, 
opatrzona św. sakramentami, zasnęła w Panu, 

w plątak, 27 marca b. r.
W ciężkim smutku pozostali rodzice, brat 1 
siostra, zapraszają krewnych, znajomych 1 po­
bożną publiczność na wyprowadzenie zwłok 
z domu żałoby przy ulicy Krafcówsltiej 1. 56 
(za kościołem 00 . Bonifratrów), które się od­
będzie w niedzielę, dnia 29 marca b. r., o go­
d z in ie  4 po p o łu d n ia , w p ro s t na miejsce wiecz­

nego spoczynku. 2586

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE 
odprawione zostanie w poniedziałelr, dnia 30 
b. m., w kościele paraiialn pm Bożego Ciała.

ZaniedDany k a ta r  niejednego 
już przypraw ił o u tra tę  
zdrow ia.

ł ©
•jKt&ZOH '('-'SłSMSW

m Ę m ia m  i i B i M

SDEAŁEM P A ST Y
do zębów je s t '

’>ENV-14LRlb %
B enlalbina woda do ust.

Cena pasty  tuba 5 0  h a l .  F lakon  wody 1  K  
6 0  I i .  Do nabycia w aplekacb, drogueryach 

i perfumeryuch.

N o w o ś Ł
Znakom ita czekolada gorzka, bialo-zlote 

opakowanie.

f a b r y k a  a . P i a s e c k i
Kraków. Kraków.

380 16?

Dr l e s i T y k  l i l iJ U lT E l
po s;ecyalnych studyach w szpitala św. Łazarza 
w Krakowie, w klinłca pn f. Fingera ł n profesora 
Ehrmana w powszechnym szpitala w W ielnia, o t . 
djnnje w chopobauh skórnych i wenerycznych 
w Krakowie, ulica S traszew skiego L. 2 (róg 

ulicy Podzamcze) 666 3q

J a k  u z y s k a ć  p ę k n ą  c e r o ?
To py tan ie  zostało rozw iązane w sposób p ro ­

s ty  przez m s ty tu t este ty czn y  w P aryżu ,, w pro­
w adzając w  obró t hand low y p re p a ra t do m ycia 
tw arzy  zam iast m ydlą, pod nazw ą „Lactol**, 
k tó ry  usuw a w szelkie n ieczystości skóry’ —  
gładzi zm arszczki, bieli i w ygładza cerę.

„Lactol** sprzedaje  się ty lko w pudełkach  
z e ty k ie tą  n ieb ieską z dw iem a głów kam i w ce­
nie kor. 2 i je s t w szędzie do n abycia  w. a p te ­
kach  i d roguciyacli.

R ep reze tan t n a  A ustryę:
Mr. Leszek Śladowski —  Lwów.

Zb.era j cie . .Marki  r e k l a m o w e  z n a s z y c h  pud e ł e k  
od tuteb i okłddUi od  b ,b u l e k  c y ( j 3r e f o w y c h  w

:.>T
DLA

i. Palący tutki 
4.000 wygranych 

w kwocie 35.000 K.

2. P a ią c y  b ib u łk i cygar. 
6.000 w y g ran y ch  

w  kw ocie  50.000 K.

Klasa VI. 2.340 wygr. 
V. 1 000 „

IV. 5(-" „
Ul. 100 „

II. 48 „  1
I. 12 „

3.000 wyyf.
2.000 „  

800 „ 
150 „

48 „
12

K la sa  VI.
„ V.

TJ3
G M D T E R l i 

P W tu A -}

Baden pod W iedniem termy siarczane, Sana- 
foryum Gutenbrunn i miejski zakład leczniczy
F izykalno-dyete tyczne  sposoby leczenia, k ą ­

piele słoneczne i pow ietrzne.
L ekarze k ier.: Dr Otto v . Aulschnaiter i radca 

ces. Dr D. PoUzahradsky.
P ro sp ek t za darm o.

Z n  a n a  R e s t a a r a c y a  
K O T E L t l  P  O L L E R A

vis k vis T ea tru  niiejak. w K rakow ie 
p o l e c a  s m a c z n e  o b i a d y

dań ń Kor. 3*—.

( 0  c h s n a n t s n c l e  z i u r i u  t p u s L
Kuchnia pierwszorzędna. —  Napoje 

jakości.
Chleb, bułki do potraw  n i e  l i c z y  się osobno

czterech

pierwsze., 
247 L 2 2

VI.
V.

IV.
Itr.
IT.
a.

K L A S Y :
12 m arek  rek lam ow ych  lu b  o k ład ek  od b ib u łek  
24 „ ,, „ „  ,, „
36 
50 

100 
200

R o zd ziela  się n a g ro d y  6 ra zy  w roku . — N ag ro d y  *oz- 
d a je  nię od  4 k w ie fn ia l9 1 4 . G dyby  do  jed n e j k lasy  
n a d es łan o  w ięcej zgłoszeń , n iż  j j s t  n a g ró d  p rz ez n a ­

czonych , w ta k im  raz ie  ro z s trzy g a  losow anie. 
K ażd y  p a lą cy  m oże k ilk a k ro tn ie  prem ie  o trzy m ać , je ­

d n ak że  nie d o stan ie  n ig d y  teg o  sam ego p rzedm io tu .

B liższe  in form acye:
S o c ićte  A badle, W ied eń  X. D av id g asse  92.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 

l S . I i o l i .S L 3 !  i S o n o p i m a

D L A  C Z E G O  P A L Ą

F E A l  © S
b e ł d o w s k i e g o ?

Bo palacze papierosów  przekonali się, iż tu tk i 
FR ó MOS co Jo  sm aku, nie m ają  sobie rów nych.

FABRYKA TUTEK I -BKBHŁEK CYGARE- 
TOW VCH

Mra WŁ. BEŁDGW SKlECO  w Krakowie.

S a n f i ł o r p u m  d r a  t ł ć G e l  S s . i i m s r i n j .
I.eczen ie  w ad liw ej p rzem iany  m ate ry i, chorób  nerw o­
w y ch , leczen ie  d y e te ty cz n e , leczen ie  w celu  n a b ran ia  
tuszy , o d lłu szczeu ie . W sp an ia le  po łożen ie  w śród  lasów .

C eny  ry cza łto w e . 2125 ?

Najznaczniejsze uzdrowisko klimatyczne na austriac­
kiej Rivicrze. Wymarzono położenie pośród przepy­
sznej roślinności. Wspaniałe drogi do przechadzek.

O żyw iony  ru c h  ok rę tów .
P ro sp e k ty  za  darm o  w y sy ła  k o m isy a  k lim a ty czn a , 

A b b azy a . 9190 1 6

"óźa Hermanówna 

Dr Natan Goldstein
zaręczeni

Lwów. Kraków.

H ssrsa teienrrav̂ czncd
Wiedeń. 28 m arca. (G iełda poranna).
M arki 117'58. R en ta  m ajow a 82-60. R e n ta  koronowa 

w ęgierska 8‘2'05. Akcye austr. zakł. kred. 636 —. Akcye 
węg. zak ładu  k redyt. —*—. Akcye A nglobanku 344 —. 
ik e y e  Unionb&nku 607-50. Akcye B a* k łe r« u u t — ’—■ 
Akcye L aendcrbanku 520"25. Akcye kolei państw ow ych 
712-—. Lom bardy 103-—. Akcye fabryki broni - .
Akcye tytoniow a — 1—. A lp in j 825-— . ltim a-M urunyi 
652- — . Akcye praskiego Tow. żelaznego 2460. Lusy tu ­
reckie 227-—. łtub lo  253-25. Skoda 7ó7-—. 4 1/, proc. L i­
sty  zastaw ne B anka  galic . d la  hand lu  i przem . —*—.

Usposobienie: spokojne. ____

C lt f r L r & a  ś n ^ i c t o w n . n a / i n z c i t s y A j  
i naJiruxtru^soaj

<7)o -r-OL by-aicL me, rvsxydtAicfy ry i^ rro s ttr^ ż rs jc .^  
i t ix x ę C L c u jr y o L c fi tń c iZ b C c ru j i  c x ju jĄ u £ a r o  r ix x ^ jn A ł- c r h  c u c l

S b sr Txh erQ  fp .
"  ■ 1 8  u ,e r u o s  -  &  i P e s  ■

STowy sk la4 artystycEnycli . r i 4 M  I4L  P A U Ł < Ł ' S ' ?E C a ’0  
f  1 " a j U j i ^ H - z y b o r i  w  K K A K O W i E ,  U L . .  B A S Z T O W A  Ł .  1 ®
S Z K O i n y  CA ? 1  l* 5 r S S ł© S ł  j 1*. ( u i ó o l i :  © a tw la c  B iŁ C tia  8, S Y a S if t łU

poleca obrazy, obrazki reki-., naród. r o S a j O f  y k
i  roprodukeye sławnych artyst. V :  s J L - K L  • ^  listów ego
1’rz j uury kanccl., piśmienn», zkoln", draki. W ie lk i wybO papier g
w  oz 'bny.h asetkacb LGtwy na ram y v- -le lk im
ol-T! zy S oprpwp. W szelkie zleceniu uskuteczn ia  d -kładnio, szy k,j r ta n io .
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W a ź n s  d l a  P a ń !

Magazyn Mód L. Szywałówny
Kraków, Floryanska 41 (dom lana Matejki)

poleca, oryginalne modele paryskie. 2542 l  2

t S K Ł A D  P R A W I E  W  K A Ż D E J  A P T E C E !

M SIATYtygodniowe lub 
miesfeczne b e z
podrożenia

nabyć każdy może towary wszelkiego rodzaju, jak  obrania, buciki, 
kapelusze z pierw szorzędnych fabryk, ub ran ia  dziecięce, bie„.znę, 
koce. kołdry, kapy, pledy, chustk i jedw abne i inne, przybory 
do podióży i sportn, parasole, laski, także 7 S j a r k !  i D i iu te r y e ,  
w złocie i srebrze, oraz wszelkie tow ary galanteryjne i modne

w  Jedynym tego  rodzaju  handlu, który posiada  
w sz e lk ie  tow ary w w ielk im  w yborze na sk ład zie

2523 pod firm ą

TJS N I  P O L S K A  B A Z A R
K r a k ó w ,  u l i c a  L i i . / z z  3  (obok dworca).

H E E U A B N E G U

Syidp podfosforawG-wapienrio-źeiazowy
P r z e d  4 4  la ty  p r z e z  l e k a r z y  o c e n i o n y  i p o l e ­
c o n y  w y r ó b  p i e r s i o w y .  Rozpuszcza, flegmę, uspakaja 
kaszel, podnieca apetyt. Działa dodatnio na traw ie; e i odży­
wianie i nadto nadaje się wybornie do wytworzenia krw i 

- i  kości, szczególnie u dzieci słabowitych.
Cena flaszki 2 kor. 50  hal., pocztą o 40  hal. więcej za opakowanie.

Wyłączny wyrca i (kowny Skład Di Bellmanns Akiotneie „Żur Barm&eizigkeli
(Herbabnys Nachfolger), Wien, VH/t; K aisers trasse  73-75.

P r a w u z J w y  ty lk o  i  ty m  
:: z n a k i e m  o c h r o n n y m : :

O s t r z e g a  s i ę  p r z e d  n a -  
ś l a u u w n ic tw a m l .

299 4 O

Na 3 m iędzynar. farm. wystawie 
odzr., cz. wielkim złotym medalem,

Praw nie chioniony

r O D A  Ł
J c d o w y  p r z e t w ó r  S a r s a p a r i l l a ,  czyści krew , przy­
spiesza wym ianę m ateryi, koi bole i karcze i zapobiega zapale­
niu. W szędzie tam, gdz*e sie przetw ory jodow e: sarsaparyllow e 
okazują potrzebnemi, daje się użyć ze znakomitym skutkiem. 
Cena flaszki 2 kor. 20 hal., pocztą o 40 hal. w ięcej za opakowanie. 
SKŁADY W APTEKACH: w Krakowie, Lwowie, Białt, dorszczowie,Brzeża- 
nacli, Czerniowcach, Doi nt>j W atrze, Drohouyczu, Gródku. Gurahumorze, Ho- 
ro„ .,c, Jarosławiu, Jaśle, Kimpolungu, Kołomyi, Kopyczyńcach, Krynicy, 
mieicu .iiżankowicach, Podw ołoczyskach, P .zeinysta, Przem yślanach,R a- 
dow joeh, Rzeszowie, Sadugórze, Sanoku, Samburze, Śniatynie, Suczawie, 
S tanisław ow ie, Storożyńcu, Stryju, Tar nopolu, Tarnowie, U strzykach, Wila­

mowicach, Winnikach, Żółkwi.

‘jęr— . -  . . .  W '~ • ' ' MpSS

wry "■ * & "w ■ ' ; r.-..

lf ;i ś w ię to
poleca firm a

J. K. KURKIEWICZ
K r a k ó w ,  n i .  G r o d z k a  7  —  t e ! .  1 2 0 1
Szynki w ędzone. — lo c z k i  z młodych prosiąt. — K ieł­
basy: krajane, siekane, polędwicowe czysto - wieprzowe 
i wszelkie inne wędliny pierwszej jakości. _ 2494 l  5

P o zssfc  z o n a  i o d p o w ie d n io  u r z ą d z o n a  P r a c o w n i a  firmy

V » KIMANO
przy im uje  w szelkie roboty wchodzące w zakres konfekcyi dam skiej — 
ta k  t  m ateryałów  w łasnych j r k  i obcych — i wykonuje z punkualnością 

po najniższych cenach.
J u l  nadeszły w iosenne modele bluzek. — Ceny od koron 5 wzwyż.

„ICimofio**
spec ja ln y  m agazyn blnzek 

2135 4  7 K a r m e l ic k a  1. 7 .

Walne Zgromadzenie
Członków

T o w a r z y s t w *
w A.,*zanie lio lnej

odbędzie się w dniu 5 kwietnia br. o godzinie 4-te j po po­
łudniu w sali Ochotniczej S traży pożarnej z następującym

Porządkiem  dziennym :
1)  Odczytanie protokołu z ostam .ego W ahiego Zgrom adzenia;
2) Odczytanie sprawozdania z lu s tra c ji odbytej w dniu 10-go

lipca 1913 r.;
3) Sprawozdanie D y rek c ji z czynności i rachunków  za r. 1913; 
{) Sprawozdanie Komisy i re w iry  nej z wnioskiem na  udzie­

lenie D yrekcyi absolutorj um ;
6.) W niosek D yrekcyi o przeprowadzenie likw idacyi Tow a­

rzystw a i w yboru dwOch likw idatorów ;
6)  W nioski Członków. 2576

!!! N I E  B Ę D Z I E  Ł Y S Y C H  !!!
o Ife za okazaniem sio wypadania wiosdw zastosujemy ostatnią nowość

„HABUaO” .
Niezawodny, skuteczny, bez pakichkolwiek do­
mieszek chemicznych środek „H A R IG O “ usu­
wa łupież, wstrzymuje w ypadanie włosów, 

a  wy wolu je nowy ich porost. —  Po uzycin 1 do 2 mszek sku tek  widoczny. —  
C biecfe Panie m ieć, w zg lędn ie  zachow ać dtJikatną, m łodą c e rę ?  — 
Chcecie w razie potrzeby usun ąć p iegi 
lub zm arszczk i?  — U żyw ajcie jedynie 1  U l B b  1  B I  
- -  -  n ieszk od liw ego  środka jakim  jest f f  ' a L „ .  I p m

„HARIGO" i „JU N IO L " wyrobu fabryki „PerigonJ w Borowej ad Mielec zy­
skały na w ystaw ach kosmetyczno-farmaceutycznych w W iednin  medal srebrny, 
w Paryżu medal złoty i G rand Prix . — W yłączne zastępstw o i główną sprze- 
Cena K 5. d a t na K raków  i okolicę posiada firma: Cena K 4.

)>MaJtU ■ hi»w) «if»— nZ> '■•fitłWia 
11**1*"

ŜOjA# ułYCW:
f r***”*

m d * !

Rep, i Ska, Kraków, Rynek 37, Linia A-B.
Ye Lwowie: A pteea M. E ttin g e ra  naprzeciw  T ea tru , D roguerya P. M ikolascha, ul. K opernika, Z akład fryzyerski lgn . Ja h la , ul. K arola L udw ika.

ProLpekty n a  życzenia dostarczają  darm o i oplatnie w ym ienione firm y lub laDryka „Perigon“, Borowa ad Mielec. 2136 3 0

w ..
■ ; ............

Małe k a in M r e
II-p., w pobliżu p lan t, z uregulo­
waną hipoteką, sprzedam  lub zam ie­
n ię za "olwarczek, w illę, realność 
n a  prowincyi, lub p rete  syę hipo­
teczną. K ap ita ł potrzebny 22.000 K. 
Zgłoszenia pod „ M a la  k a s n i e a l -  
c a “  poste re s tan te  K r a k ó w ,  za 
okaz. kw itu  in serat. 2421 2 3

Z  powodu zawieszenia rucha omn busowego są do 
sprzedania wielkie 2531 i  3

OMNIBUSY
po części prawie nowe z siedzeniami wzdłuż i w po­
przek, mieszczące 14 do 26 osób, jakoteż

:: w rozm aite' wielkości. ::

Misjskc hole] e is k M n a  (Elektrische Strasscnflalin)
Wrocław 24, U rah scneners trasse  184

byt
m ają panowie i panie każdego stanu, emeryci, oraz lachowcy, 
przez objęcie zastępstw a we wszj stkich miejscowościach pań­
stw a i za g ra n c ą  w celu zaw ierauia korzysrnych ubezpieczeń 
życiowych z badaoiem i bez badania lekarskiego, oraz sprze­
daży losów wartościowych na małe spłaty miesięczne. Udzie­
lamy najlepszych warunków, jakich dotychczas żadna inna 
insty tucya nie udziela. Zgłoszenia przyjm uje. Dora Bankow y, 
Kraków, ul. Zielona 28; Lwów, ul. Senatorska 9; Czerniowce, 
Liliengasse 6 ; w M orawskiej O stiaw ie, Bahnhofstrasse 18.

1971 6 10

S e m c r y j n e  z j t u M o  n a t u r y  X X  s t u l e c i a ! ! !
Zwracam iw agę, ż t  nie chcę tern nikom u zrobić płatnej rekla 

. m r ,  co się często zdarza w podobnych w ypadkach, lecz je- 
*dj'n ie  chcę każdego z u p e ł n i e  z a J a r u  o  objaśnić, jak  w jle ­

czyłam  zupełnie swe d ł u g o le t n ie  c i e r p i e n i e  p łu c ,  a s tm ą  
i u p o r c z y w y  k a s z e l .  — Ten środę!) domowy może sobie 
każdy ta id zu  łatw o przyrządzić. — Proszę przysłać n a  odpo­
wiedź oirankowanc, kopertę. — B. K o le n s h ć ,  V rś o  z ic e , p o d  
P r a g ą ,  Czechy. 2418 2 5

Mayisterfermacyi
poszukuje posaay. Zgłoszenia 
przyjm uje z grzeczności Mr. 
Rm ger, R raków , ni. Rakowi­
cka 4. 2495 2 3

¥Rm\m
jedyna  m a i ia  
ś w i a t o w a .

Wspaniały katalog zadarmo.
Zastępcy;

Stefan G rudziński i T. Berger, 
Kraków —  Leon Blunder, 
Chrzanów — M. Pipersberg, 
K ę fy- 2510 1 10

taufec
la t 38, wykształcony, zamożny, o- 
żeni się z panną in te lig en tn ą , re­
lig ijn ie  i p raktycznie w ychiw aną. 
odpowiedni posag m ającą. Muzy .al- 
ność (fortepiaii) bardzo ęużądara 
Chem ie z prowincyi Zgłoszenia 
Je i kw ietn ia  pod „Alfa 100“ poste 
restan te  Podgórze, za oj.az-niem 
kw itu  inseratowego. 2473 2 2

la t  25, przystojny, zdrowy, dobrze 
sytuowany, przy rządouern przed 
siębiorstw ie, z braku znajomości 
pragnie zawiązać korespendeneyę z 
panienką młodą, gospodarną, miłą 
w celu m atrym onialnym . — Pos g 
skrom ny wym agany Fotografia  po­
żądana. Za dyskrecyę ręczy się sło­
wem honoru. — Zgłoszenia do 16 
kw ietn ia  pod „ U c z c iw o ś ć "  poste 
restan te  J a w i s z o w ic e  ad Oswię 
cim. Na anonim y nie odpowiada.

2417 1 2

K u p n o  1 s p r z e d a ż  o b r a z ó w .
S t a ł y  S a S o n  O b r a z ó w

i  kilim ów artystycznych L ’4 r t  
R y n e k  g ł ó w n y  1.  3 4 ,  f r o n t ,  1 p i ę t r o ,  n a d  H a w e l k ą .
Z najw iększym  Komfortem urządzony Salon, sk ładający  się z około 2A0 
dzieł najw ybitn iejszych sfftyStów m alarzy  Polskich. — O tw arty  co- 
dzienn e od 10 ranu do 6 wieczói bez przerwy. 2326 5 10

ih

o klimacie bardzo łagodnym, uznanej przez powagi lekarzy 
piofesorów za n adającą  się św ietnie na stacyę klim atyczną, 
w Mszanie Dolnej, w pobliżu Chabówki, 2 godziny koleją 
od Zakopanego (stacya kolejowa i poczta w miejscu), są  do 
sprzedania natychm iastowego domy większe i niniejsze za 
bardzo um iarkowane ceny. —  Szczegóły w kanc&laryi 
adw okata W ędrychowski^po w  M azanie Dolnej.

„ ------    2268 2 4 — -----

z działu korzenuego, zdolny 
ekspedyent, zostanie przyjęty 
zaraz. Zgłoszenia z odpisami 
świadectw i fo tografią należy 
nadsyłać do Zarzadu Polskiej 
Spółki ^ożyw czej w B rze­
szczach. Nienwzględnione po­
zostaną bez odpowiedzi.

2486 2 3

U l ę ż c z y z i  i a
z egzaminem  rachunkow ości w A- 
kadem ii handlowej i pi ak tyką biu­
rową, poszukuje zajęcia w dziale 
raehunkowośclowym, lub korespon 
dencyi polskiej. Zgłoszenia: P . S.. 
o p. Franciszka Terlikowskiego, ul. 
Mikołajska 4. 2518 2 6

 ̂ V , . , v ,  1  i.

Łk.ip tałem  1 0 .0 0 0  K doznakom itego, 
o w ielkiej przyszłości in teresu , poszu- 
k u .ęn a tychn iiasl, U dział w pracy pożą­

dany, leer niekonieczny. Zysk aitnim al ty 5 0 f/o g w a i  an tO - 
w a a ” , Zgłosz. pod- „ P r z y s z ło ś ć ' 7 7 7 "  posti rest. Ł w * w . 

2557 1 3
SsM

4 0  m e i r ó w  . * e s z t c k  (długości 4 do 10 m) 
sortowanych i  oksloran, zefiru , m aterya łu  u a  pościel, flaneii i m ateryj
n r suknie . . . .   < _ ^  17 5Ó
sortowanych z najlepszej weby i szyfonu . . . ! ! ! ! ! ! .  K  I 8 0 U

fa r ly ia e n t A:
składający się z 1 sz tuki dobrej Wsby do p ran ia  23 m dłnn-iei 26 m 
płóciennych ręczników  kuch tn n y cn , pół tu z in a  ćciereu, poi" tu z in a
chusteczek do n o s a ....................................................................................... ..... pą gy
Szczególnie tan ią  i u lubioną je s t m oja specyalna w eba „uonsum “
1 sz tuka 23 m d łu g a .................................................... : ........................... K 8 20

Zażądać cenn ika z dalszem i licznem i rodzaj-.mi i kolekcyam i. 
W ysyła za zaliczką Fabryczny skład  towarów lnianych i b aw eh ran y -h . 
l-opold  Loschitz, Wiedeń, XIX., Dóbllnger H aup tstrasse  70. 2335 1 2

Ekspozytura
c. k. Dyr. bud. dróg wodnych 
w Krakowie poszukuje na pp 
mieszczenie swych biur loka­
lu, złożonego z 30  pokoi wraz 
z przynależnościami, na okres 
najmniej 5-letni, począwszy 
od 1 lipca 1915 r., w dobrem 
położeniu i z dobrem światłem. 
Zgłoszenia przy dołączeniu 
planów przyjm uje do ania 15 
kwietnia b. r. . udziela bliż 
szych informacyj Ekonom at 
Ekspozytury, nl. Basztowa 18. 
II  p .  drzwi F r  5. 2528

Spólniczki
lub spólnika, z kapitałem  2000 K, 
potrzeba do dobrze się rentnjącego 
in teresu  fabrycznego. „ F a b r y k j "  
poste re s tan te  K i n iców . za okaz. 
kw itu  inserat. 2449 3

ite  m M M
poszukuje młodszej siły kan­
celaryjnej z ładnem p.smem, 
stenografią, piszącej na ma­
szynie, posiadającej język  nie­
miecki w słowie i piśmie. — 
Koniecznie wym agany kurs 
bnchalteryjny. —  Zgłoszenia 
tylko listowne przyjm uje Ad­
m in is trac ja  „Nowej Reformy" 
pou O. l i .  2Ś-S69. 2469 a 3

I. polecenia. P rospekt Nr 34 zadarmo. A ustr. p a ten t.

A u s tr . Tow. C e r e s i t  2 0. p.
“tfledeń, > ! K  2. E issn^a& sSrs^se  N r r1.

Telefon D 252. 961 9 52

ihja Wysowa
Orpingtonów białych, rasy po­
dwójnego pożytku, od kur swej 
znakomitej hodowli i koguta 
sprowadzonego od p. Pade- 
rew skiej zRiond- Bósson, sprze­
daje po 50 h, zw racając pie­
niądze za niezapłodnione, lgn. 
Łukasik w Limanowej

1719 5 6

E o j p a d g n i
wdowa, bezdzietna, znająca  się na  
gospodarstw ie, um iejąca dobrze go­
tować, przyjm ie chętn ie  zajęcie, 
lecz ty lko  na  plebanii. Zgłoszenia: 
Kruków, ul. D ługa 38, u  pp. Bedni r- 
czyk, I  piętro. 2521 2 3

„Giiarakłer".
L ist czeka odbiorcy. 2522 2 2

OTbj i  ę & d y
po n iskich  cenarh  w ydaje w domu 
i n: m iasto  „K uchnia domowa" od 
12—3 godz., przy ul. Podw ale 3, 
part., wchód przez sień. 2525 2 3

V fk 'z e d n ilr , la t  27. z p łacą 220 K 
W  m ies., z prawem  do aw ansu i e- 
m erytury. p ragnie  poznać w celu 
m atrym onialnym  pannę lub wdowę, 
in te lig en tn ą  i posażną. Z a ta jem n i­
cę ręczy słowem honoru. O k a z f -  
ciiel. k w i t u  i n s e r a t .  N r  „ 2 2 9 8 “
poste re stan te  B r a k ó w .  22.08 2 9

In te l , w d o w a
izr., przyjm uje ua ob:ady domowe 
lepszych pauów izr. W yborna ku­
chnia, cena um iarkow ana. Zgłosze­
nia ni. Podzam  ze 22, ofic° II p 

2453 2 2

Ml
oszklona, 250 cm. d lngs, z rółKami. 
szafa n a  ak ta , pn it, stoł biurowy, 
b iurka, serw pntka, gramofon ise- 
k re ta rkę. stojik m ah. an tyk) i ró­
żne użj-wane m eble n a jtan ie j sprze- 
d tje  kato licki handel, Kraków, ul. 
K opernika 13. 2457 3 5

- I p t e u a  in tra tn a , w większem  
* "  mieście obwodowem w Dalicyi, 
je s t  zaraz do sprzedania lnb  wy- 
dzie rż iw ien ia . — Zgłoszenia pod 
Hygea 90 posm re s tan te  Komarno.

2497 1 3

dori porterowy
0 9 ubikacyacli. z ogrodem, s ta jn ia
1 wozownią do sprzedania. — Nową 
W ieś, u lica K azim ierza W ielkie- 
?o 109. - 2539 1 3

Dwa Kotły parowe
system u „K ornw all“, po 16 mł 
pow. ug., pom py, zbiorniki 
żeiazue, ce* ii*ynra a, kocio ł 
do gotuw ania bielizny," oraz 
Sci&nki drew niane, w szyst­
ko w bardzo doDrym stanie, 
zaraz do sprzedania.
Zarząd h a ln i rzym skiej.

2468 2 3

/ P I  id ezn ik . zdolny korepetytor, 
* “  zwłaszcza de języków, chętnie 
podejmie się lekcyj za m ieszka­
n ie i n trzym enie. — Zgloszen;a 
przyjm uje A d m in is trac ja  „Nowej 
Reiorm y" pod N r  l e g i t y m a c j i  
2 6 5 2 .  2465 9. 2

m w w w s  I H M U t .

1!S|I? n l w „

I pfęiro
7 pokoi, przedpokój, kuchnia 
pokoik służbowy, spiżarm n 
łazienka, gaz, e lek tryka  —  do 
w ynajęcia od 1 lipca b. r. 
przy ui. G arncarskiej 1. S4.

BHższa wiadomość na  miej­
scu i możność oglądnięcia od 
godz. 11-tej do 12-tej i od 
godz. 3-ciej do 4 tej. 24?o 3 3

4  p o k o j e
słoneczne, z kuchnią, łazienką, spi 
żarką, ew entualnie z ogródkiem, 
p a rte r  łab  II  piętro, do w ynajęcia 
od 1 kw ietn ia. D ługa 60. 2454 3 4

d c  s p r z e d a n i a
B udw ińskiego zbiór orzeczeń sk a r­
bowy eh i adm inistracyjnych, tomów 
40. T iadcm ość: u lica  Drodzka 44, 
I I  p iętro, tel. 1132. 2480 2 3

B i  a w n iL  z p rak ty k ą  biurow ą i 
*  pism em  ~i"Szynowem, p iszuku- 
je  jakiegokolw iek zajęcia w Krako­
wie, lu t na prowincyi. — Zgłosze­
n ia : F . K. ooste restan te  K ra ­
k ó w  3  2529 1 8

Poszukuje
domowego do tro jg a  dzieci, n a  pro- 
w inerę. Zgłoszenia z podaniem  w a ­
runków pod „N auczyciel",Lw ów ,biu­
ro Sokołowskiego, Jag ie llońska  3 

2320 4  4

Asenł su HmlłóK
posiadający ju ż  inne zastępstw a, 
putrzeony 60 sprzeduży artykułu 
spożywczego Zgłoszenia K. Vnge- 
lus, ul. św. M arka 19. 2547 1 3

O bszerny narożny  sk lep
w ruchliw ej i rozw ijającej się dzir 
nicy, ew. z pokojem i kuchnią, do 
w ynaięcia  od 1 k w ie tn ia  1914. 
Wzadomośó u  w łaściciela domu, ul. 
D ługa 64. 2517 .2 3

EfUPiift
używ ane nb ran ia  męskie. fu tra . po- 
najw yższych cenach. — Karol Neu 
m a r i,  K raków, u lica M ikołajska 4 
II piętro, katolicki handlarz. K artka  
wystarczy. _ _ 2-184 2 5

| je s t  p r a w d i i w y  ty ^ to  w pu­
dełkach czerwonyoh jaJccyraber
z postacią klęczącej kofcielj.

! T-s ‘ chemicznie czysty, osobli­
wie biały i de lika tny , miękczy 
wodę i z powodu swych anty- 
septycznych własności nadaje  
się szczególnie do toale ty , opa- 

j  tryw an ia  ran , czyszczenia ust 
i zębów; je s t  przeto w ielostron­
nym, niezbędnym środkiem do­
mowym. 2551 1 20

Naśladownictw . które n ie po­
siadają  tych własności i wodę 
mącą, nie przyjmować, ponie­
waż zaw ierają  łanie domieszki 

I łałun, sodę) i mają na .obie 
1 po części mylne wskazówki

[ Dostać można wszędzie! Nigdy ióo! 
* ih r „  G ottlleb  V o ilh , 

W ieneń, H I,,.

Ciec;aviy jubileusz.
Od siedmdziesięciu pięcin la t znają  palacze 

fóancnskie bm uiki do papierosów „ABAD1E“ 
w tej mniej więcej postaci, w której i dziś je  
knpoją. F irm a jednak „A badie" je s t o Miele 
starsza, pow stała bowiem jeszcze w roku 1783, 
t. zn. przed 130 laty . Założycielem był pradziad 
dzisiejszego jej dyrektora generalnego p. Mi­
chała Aoadiego. Ciężkie były to początki. F a ­
brykę zniszczył niebawem ogień, podłożony zbro­
dniczą ręką. K roniki rodzinne Abadie opowia­
dają, że podpalaczem był mniej szczęśliwy ry ­
wal Ja n a  Abadiego. Nie udowodniono mu winy, 
a zbrodniarz ów zemścił się jeszcze inaczej. — 
Oto na  szczęśliwego ryw ala uczynił donos, sku­
tkiem  czego lan a  Abadie, jako  podejrzanego 
o znoszenie się z wrogami Jakobinów , powle­

czono w sam dzień ślubu do więzienia. Tyiko 
upadek Robespierra ocalił życie założycielowi 
firmy.

Pierwsza bibułka do papierosów firm y „Aba- 
d ie“ pow stała w roku 1789. Był to raczej pa­
pier w rodzaju cieńszego papieru listowego. —  
Dzisiejszy palacz odrzuciłby z pogardą tak ą  bi­
bułkę. wówczas jednak  był to o sta tn i w yraz 
techniki.

Gdy Napoleon I  w roku 1805 gotow ał się 
do wyprawy na  Anglię, zatrzym ał się po dro­
dze do Boulogne w miejscowości L a  Theil, 
w której is tn ia ła  pierw sza fabryka „A badie11. 
Napoleon nie palił, zażywał tylko tabakę, wziął 
jednak  podany mu przez w łaściciela fabryki 
papieros w bibułce „A badie11 i ze smakiem go 
w ypalił do końca.

Po epoce napoleońskiej, gdy n asta ły  spokoj 
niejsze czasy, fab ryka zaczęła się szybko roz­
wijać, —  Przew roty polityczne, którym  potem

uległa F rancya, pozostały na fabrykę bez 
wpływu.

Syn założyciela, Karol Abadie, pchnął n ieba­
wem fab rykę na nowe tory. Oto w roku 1838 
wpadł on na pomysł, by w yrab iać bibułki do 
papierosów bez dcmieszk. kleju. R ezu lta t był 
nadzw yczajny. W krótce n ik t nie chciał już pa­
lić innych bibułek, jak  tyłku „A badie11 bez kle­
ju. W ynalazek ten  przynios1 właścicielowi fa­
b ryk i Krzyż legii honorowej, k tó ry  otrzym ał też 
i oj ciec dzisiejszego dyrektora generalnego, przed 
k ilku  la ty  zaś również panowie Michał i E ghert 
Aoadie.

W krótce fabryka w Le Theil nie mogła po­
dołać już zapotrzebowaniu, tak , iż musiano za­
łożyć jej filie, a raczej fabryki równorzędne, w 
Paryżu, M asles i Avere, w dzisiejszych już cza­
sach we W iedniu i N yitra  na W ęgrzech, nieba­
wem zaś pow stanie fabryka 1 w Petersburgu. 
Rozumie się, że bibułki „A bauie11 z ruku 183S

nie je s t  podobna zupełnie ni kształtem , ni sma­
kiem do dzisiejszej. Ju ż  w trdy  jednak  ażywał 
je j dwór francuski, a do dziś an ia  wyroby 
„A badie11 utrzym ują się wciąż ia najwyższym  
poziomie. Bibułki i tu tk i A badie11 idą na 
cały św iat i wszędzie należą do najlepszych.

Sociótó A badie u tw o r z y ł  w  r .  1910 filię we 
W iedniu pod nazw ą „A badie"1 towarzystwm 
akcyjne".

F ab ry k i A badie w monarchii n ad d u ra jsk ie i, 
istn iejące w W iedniu 1 N yitra, za tru d n ia ją  po­
nad 1000 robotników i rozporządzają najnow- 
szemi maszynami. Dziesięć m aszyn litog rafi­
cznych drukuje etykiety. In tro l i ja o rn ia  własna 
w yrabia tygodniowo 200.000 pudełek do opako­
w ania tow aru. Oddział maszynowy pos:'ada 62 
maszyny. W  tu tk a m i pracuje 400 dziewcząt.

Bibułki „A badie11 czynią zalość w szystkim  
kaprysom, naw et najw ybredniejszych oalaczy. 
Spalają  się równom iernie i nie gasną Bibułka

je s t porow ata, tak , iż pow ietrze przechodzi przez 
nią, u ła tw iając  spalanie się tytoniu. Mimo cien 
kości, nie drze się przy skręcaniu papierosa, 
nie ma też żadnego niemiłego posmaku, ni woni, 
zostaw iając popiół w ilości normalnej. Palacz 
uświadomiony nie szuka też dzisiaj bibułki, 
k tóra  nie zostaw ia popiołu, wie bowiem, że im 
mniej popiołu zostaw ia bi lułka, tem więcej ga­
zów szkodliwych dostaje się do jegu pluc.

F irm a A badie, święcąc swój jnoiieusz, u sta­
naw ia dla zwolenników swych sta łą  loteryę, 6 
razy mianowicie do roku rozdzielać oędzie mię­
dzy swych odbiurców 10,000 nagród w łącznej 
kwocie. *35.000 koron. Każdy oubioica tu tek  czy 
bibułek Abadie, skoro zbierze odpowiednią ilość 
znaczków, dołączonych do pudełek czy paczes 
z bibułkami, brerze udział w losowaniu i w sz-' 
stej klasie m&że wrygrać  przedmiot wmrtości 
2500 koron. 2i l5

i h u w o ś c i  i m s c u r e  d l a  P a ń
w przyborach do sukien. Koronki, W stążki chine, szkockie, Tiule koron­
kow e na bluzy I suknie, Przybrania do sukien I przybory do szycia

ci*s»-cinnb

7 S 1 U K T
S l * X M i ł . K O W S K I

B L itA K Ó tf, R Y N E K  GŁ„ L IN IA  A-£>.

Nowości na sezon wiosenny: Czapki Sportowre, Bluzy, 
Halki, Reformy, Żakiety jedwabne, Pończochy, Rę­
kawiczki, Kołnierze, Rysze, Torebki, Pióra strusie, 
Rayery, Welonki. P o  cen a ch  b a rd zo  n lb k ich .

12101111



6 11/ 4 .' ' N O W A  R E F O R M A .  Sobota 28 Marca i 9 U :

Jedw ab ie /B rokaty , K repO chyny B R E I T  i  K i  D W 4 M M I A S  T
F abryczn y  sk ła d  p o ń czo ch , r ę k a w ic z e k  i skarpetek 

2324 Garnitury sweaterowe dziecięce w różnych kolorach, a o
  N ow ości w przybraniach do sukien, oraz wszelkie przybory do

W® wszystkich Ssoloracll polecają  W wielkim w yborze lA.rP.lk0W, 2 3  - - - - - -  T © Ie  o n  2 2 2 2 .  krawieczyzny. Zamówienia z prowincyi załatwia się otwrotnie pocztą

Tslifon Dyrekcji 1170 
Telef. kantoru srym. 2540

Ostatni Gbrtii roczny 
przeszła 7 mTlittriKw ftsnn

u s T R T B i a m
czeskich sporziteierz czeskich lcas oszczędności

1239 12 0 Filia w Krakowie, Rynek główny 1. 42, Linia A-R.
P rzyjm u je w k ła d k i na książeczki i rachunki. — P rzep ro w a d za  w s z e lk ie g o  ro d za ju  trans«tkcye b a n u o w e  w  ram ach  sta tu tu . — W adya i k a u cy e  
składa pod nader korzystnymi warunkami. — W fasu e k a p ita ły  banK ow e w ra z  z p ow ierzon ym i wynoszą obecnie p r z e sz ło  1 0 0  miliGnińw k o ro n .

Adres telegraficzny- 
Sporobanka

Stan emitowanych 
w łasnych obligacyj 
około 50 mil. koron

R o c z n a  p r o d u k c y a  p r z e s z ło  2 0 0 0  l o k o m o b ik

H E N R Y K L im  iz M A N N H E I M
Biuro Wiedeń VIII, 1, Laudongasse 9. Tel. 18881 b, tniędzvm.

P a t  L O K O M C I B I L E  o  p r z e g r z a n e j  > n r ; ; e

Łatwa obsługa. * wentylowem rozdziarem pary. ekonomia.
Zastępstwo: BfJakśymiliaii K eum ann, Kraków, ul. Wielopole 20.

O d w ie d z in y  in ż y n ie r s k i e  j o f e r ty  b e z p ła tn ie . « . w m m . y t-  K . y y j ż .
otto

r ~ wilgotne

jjftrsre* 1 3Łtf asskai sia
btają, się zupełnie suchemi.

Aastr. To®, Cereslt i o. i  Wiedeń, HXIZ, Eii
146 id  62 T e le fo n  Z  2 5 2 .

Ia polecenia. Prospekt Nr 34 zadarmo.
Zastępstwo: Ł. &  G. Kaden, To w. akc., Kraków, ul. Dunajewskiego 6.

Austr. patent.

Hast no piesi
zn an a  z dobro1-!, usuw a w 5 dniach  
g ro n  Łownia piegi, liszaje, opalanie 

.słoneczna i  w szystk ie  nieczystości 
okóry, w ciera się  ją  " a  noc, a rano 
£ « r a  ł warzy m y d le n i  K W iaio - 
w e n .  Cena m aści 1 kor , m ydła 
70 hal. — W yrób i sk ład  w apte- 
ee J .  N iesio łow sk iej w Tarnowie.

2116 4 10

Automobil
enz", 28 H ł ’., w dobrym stan ic  ta- 
> do nabycia. Zgłoszenia lis t. pod 
łtazya'* p-zy jm uje  A dm inistr. „N, 
form y". ‘2114 6 6

Grzyby suszone
zeszłoroczne, jasn e, 1 kg . K 5-50, 
ciem ne 4 K, D rży odbiorze 6 kg. 
ęp ła tn ie , w ysyła za pobraniem . — 
X  C h a  o u n k a , Syćtec, Czechy 

205 1U 0

relfe
Stylowe, od najskromniejszych 
dc najwykwintniejszych, po 
cenach nmiarkowanjch, poleca 

magazyn 2097 5 10

R lO h b a u m o
ul. Flozysńska JJ

wejście od ul. św. Tomasza 18.

W ielki wybór wózków dziecięcych, 
M M M M M M

S ł n c b a c *  A kadem ii n a u k  spo­
łecznych we F rankfu rcie  n/M.. 

p oszakuj6 k o n d y c ji n a  wsi, Kon- 
w ersacya n ń m ieck a , język francu­
ski, angielsk i i łacina. Zgłoszenia 
p rzy jm uje  A d m in is trac ja  „N. Re- 
form y-* pod „A kadem ik" 2238 3 3

C u  k i e r d l a
w w kkszem  m ieście obwodowem, z 
kom fortem  urządzona, z powodu 
stobunkó !i fam ilijnych  do sprzeda­
n ia  — W iadomość pod P r o m i e ń  
puste restan te  L w ó w . 2140 5 8

o d  1-flO l i p c a  1 9 1 4 ,  w aowoba- 
dującym  się U l-piętrow ym  domu, 
przy ul. św. F ilip a  11, są  do wy­
n ajęcia  różne m ieszkania, trzypo­
kojowe, dwupnkomwe, oraz jedno­
pokojowe. z kuchniam i i łaz ien k a­
mi. —  Zupełny kom fort. — Bliższa 
wiaiiomośi u w łaściciela Dra Uold- 
tingera. adw okata  w K rakow ie.

2 1 5 6  5  O

B u czn o ść !
Ato szuka  pożyczki, chce sprzedać 
.ul) kupić folw ark lab  kam ienice 
oiech  się zwróci do „ E k o n o m ii" ,  
K raków  Bonerowska 4. K apitajy na  
h ipoteki lokujem y bezp łatn ie. VWy- 
rab iam y pożyczki wekslowo i  kon- 
dyktow e. — K upujem y p re te n s je  i 
reszty  cen kupna n a  dobrach i k a ­
m ienicach. 2021 4 4

Prześliczna sala
n a  450 do 500 osób, n a  kino, w raz 
z obszernem i poczekalniam i i t .  p., 
w najlepszem  m iejscu położona w 
Krato wio, w hotelu  Saskim , do od­
stąpienia, zaraz. K ap ita ł potrzebny 
do “ jM a k z  ni a około. *26 tysięcy 
koron. Zgłoszenia pod B. S. poste 
re s tan te  B r-r& ów  gJCwna poczta, 
l i  okaz. k w ita  in se ra t 2455 2 3

Objaśniające

B R O S Z U R Y

o przepuklinie i wolu
w ysyła ~.adarmo sanatoryum  
Dra Jaklina w Pilżnie (.Cze­
chy). 1298 11 0

500 Koron
ptacę „ażdem u, jeżeli n a g n io t k ó w ,  
b r u d a w e b ,  jtw n rd n i< n >  s k ó r y
b a  isam R ia nie usun ie  w 3 dniach 
bea Oclu. w az z korzeniem . Cena 
sło ika  z pismem poręczającem  i 
kor., 3 o. >ików 2 -5 0  ke*- Keme- 
ny, Koszyce, (Kassa), 1 Skry tka  
p . ;z tc w a  12 /739 ,W ęgry. 1412 6 13

Pożyczek
n a  u p o rz ą d k o w a n ie  d ta g ó w
bez poręczenia i bez kosztów w stęp 
nych  udzie la  ban k  w zajem nycl ubez 
pieczeń na 60 do 360 r a t  m iesię­
cznych d la  urzędników  p a ń ,t.n o ­
w ych, wyższych oficerów, urzędników  
wojskowych i innych urzędników  
i  po ln rzęd n ik ó i r -a  dekretem  (z p ła ­
cą  n a jn iższą  2200 K) d la  pens/oni* 
a s ' (takżi pań) z  na jn iższą  płacą 
1360 £ ,  W yjaśn ień  bez kosztów 
ndzie la: B iuro bankow e i ubezpieczeń 
ADOLFA NSUFELDA, W iedeń , U., 

Doiensterngasse 33, 
M ark a  na odpow iedź!. X 

1941 4  4

Szanow nej ©  Puhl. ©  polecam y 
9  nasze ©  piękne

© L a l k i  «
w  krakow  Lich ©  stro jach , z w ło­
sam i 0  do czesania **■ i mówiące 
®  jak : najodpow iedniejszy poda­
rek  £  * Krakowa. O  Pierw sza 
krakow ska Li falK. lalek  (*l K ra ­
ków, u l. W olska 1 . '§ 2233 6 5

KAW A
50*/. l a n i e ] .

A m erykańska kaw a oszczędnuścio 
wa, bardzo arom atyczna, ydatna i 
oszczędna, 6-kg. w rreczek  próbny 
10 K. opłatnie la zaliczko. '/ ,  fun ta  
przewybornej herbaty  2 K. W ysyła 
V oaphir, w ysyłka kaw y 1 herbaty , 
T iszabogdany 481. 2159 3 5

zarówno n a  w ielką, ja k  i n a  m ałą 
skalę, bez osobliwego lokalu  lub 
urządzenia, naw et przy bardzo m a­
łych środkach, przez wyrón i sprze­
daż popłatnych i bardzo pokuj nych 
artykułów  użytkow ych, wszelkiego 
rodzaju . Zaw sze nowości! Liczne 
u znan ia  z k ra ju  i z ag ra n ic y ! Z ażą­
dać zaraz k a r tą  korespond. naszego 
k a ta lo g u  zadarm e, a  otrzym aw szy 
go, każdy powie: „Gdybym to  wasz 
adres był zn a ł ju ż  daw niej!" Nasza 
klientela rek ru tu je  się z k las wszyst- 
k‘oh zawodów iaorykantów , . up- 
eów, ir-ędników, - rękodzielników, 
robotników , także  kobiet wszelkiego 
s tanu , poszukujących źródła trw a ­
łego dochodu głównego lub  pobo­
cznego i  n nas go też  znajdujących.

Cłiefli.Indastrie®erk 
des. m. b. H„

Iozersdorf bel U/ien, 49.
188 12 9

F l u i d
F lu id  d la . t u r y s t ó v r

znak  wąż.

Uddawn-i zuane arom atyczne nacieran ie  w  celu n a ­
d an ia  Biły i jędrności ścięgnom  i m ięśniom , wyborny 
środek przo-iw  gośćcowi, reum atyzm ow i, ischias, 
postrzałow i ltd . — Przez tu rystów , m yśliw ych, ko­
larzy i jeźdźców ze skutkiem  używ ane w  celu n a ­
b ran ia  siły  po więkBzycli trudach . Cena 1 tiaszki 

2 K , •/, flaszki 1 20 K.
Kwizdy Fluidu praw dziw ego dostać m ożna w aptekach. 

Skład  głów ny:
F r a n c is z e k  J a n  W.wizUu, «. i k. an„tr., k. -nm nński i k. bułg. dostaw ca nadw . 
A ptekarz  obwodowy w K o r n c u b n i  p  pod W iedniom. 155 3 0

Zapisany w urzędowej fa rmakopei królestw a w łoskiego.

S y r ó p  ^ £ i g r i i a ! B o
prof. E rnesta Pagliano w Neapolu. Calata San Marco 4,

P ł y n n y  — w p ro sz k u — w zgęszczonych tabletkach (.pigułkach). — N ajlepszy środoh do czyszczenia 
krw i. Środek odśw ieżający. W y b r-n : lec-eu ie  wiosenno i jesienne, zawsze dobroczynne Odznaczenia: W y ­
staw a  farm aceutyczna rdb l W łoska w ystaw a hygieniczna 1990 r. ł o i y m e d a l .  M iędzynarodowa me- 
dyolańska w ystuw a 1906. M tędzynar. w ystaw a Bnenop Aires 1910 w ielki honorowy dyplom z ł o t e g o  m e ­
d a l u .  M iędzynarodowa hygicn iczna w ystaw ’a Rzym 1912 w i o l k i  d y p l o m  h c -n o ro w y .— Dostać można 
w więKSzych aotekach.

.Tf ł j f y J  n l® b7Ł wprowadzonym w Wad i u n iknąć  licznych, d la zdrow ia szkodliwych na-
V j1 1 m ( 'A  ■>jllw • ś ia d .w jic tw  prosim y zawsze żądać w yrażnio tylko naszego wyrobu: S y r o p n  F a g i t a n o  
p r o t .  £ r n e s t a  P a g l i a n o  Z N u a p o in ,  a  nie żądać innych. -  Sposobu leczenia i innych w yjaśnień  mo­
żna zasięgnąć u nas Brosznrki i ko respondencja  we w szystkich jęz jk ac h . Osobliwości nasze sprzedaje  się we 
w szystkich naszych a n s tr  sk ładach w calem  panstw hi b e z  C ta . 318 16 0

Z p o w o d u  bnrreiB ia, j j ł .j lą d u le  p iz e b n d o w y  „ C rzy sz fio -  
lo r ó w , B y a eR  g ł. 3 5 .

Z W I J A M  Z U P E Ł N I E
znajdu jący  sią tam że od ro k u  1873

H A F D E L  S Z K Ł A ,P O R C E L A N Y  i L A K )?
Przez kro tk i czas sprow adzać jeszcze bądę dawniej za­

kon trak tow ane  tow ary.
W szystkie zapasy, jakoto: szkło, lam py, porcelanę f ra n ­

cuską  i czeską i t. d. sprzedaję po znacznie zniżonych
cenach.

Również golów jestem  sprzedać w całości mój sklep, 
ewentualnie^ łącznie z firm ą. — Pośrednictw o wykluczone 

P rzy  tej sposobności zw racam  uprzejm ie uw agę m oich 
s ta ły ch  P. T. Odbiorców na  nastręcza jącą  się w tym  k ró ­
tk im  czasie możebność skom pletow ania zakupionych u m nie 
garn itu rów , pochodzących z fabryk , k tó rych  w yłączną sp rze­
daż w Krakowie posiada m oja firm a.

1579 6 8 W , B A ^ S
Kraków, „Krzysztwfory".

i  śniadankow y, w raz z domem, do 
sprzedaniu  Z ° ,“szeI? i)  P rW m n je  
A um in istracya  „N. Reformy" p , d 

2467 2 6

duże i m ałe, lu s tro  Juże, ssrdynie- 
ra, szafy, obrazy w iele innych 
przedm iotów, z powodu zwinięcia 
h an d lu  zupełn ie bard:"' tan io  wy- 
sprzedaje się  do 3 go kw ietn ia . — 
K raków , u lica  Gołębia 10, Bklep.

2409 4 10

26-letiiia panno
piękność, posiadająca 100 tysięcy 
m arek posagu, rad ab y  szybko 1 pjść 
ZBimąż, ta k ie  zag ran icą  lu l ' ko­
loniach, Mężczyźni (n aw et n i“ za- 
możuil, zechcą się  zaraz  zgłosić 
p o d . Fid< s" B erlin  16. 2192 2 5

1 k lg  szarych, dartych  2  K, lepszych 2 ’J 0 K, ia po( uiafych w y ­
bornych 2 '80 K, białych i  K , wybornych m iękich jak  puch 6 K, 
przi wybornyuh 7, 8 i 9‘60 K, p achn  izaregc 6, 7 K, białego w y­
bornego 19 K, puch.! z piersi 12 K , począwszy^ od 5 kg . opl i- 
tn ie . G o to w a  'b ł tó c ie l  z gęstego, czerwonego, niebieskiego, żół­
tego lub białego zapała  (r- ńk ingu), pierzynaokoło 18t ;m. d tnga, 
120 cm. szeroka, w raz  z 2 poduszkam i, z k tórych każda je s t 80 
cm. długa, 60 crr. Bzeroka, należycie w -ne łn iona  nowem i, sza- 
rem i, puszysiem i, mocnem i p lerzar i 16 K, pół puchem 20 K, 
Duchem 24 K. Sama pierzyna 1.0, 12, 14, 16 K. Sama poduszka 
3, ó 30, 4 —  K. Pierzyna 2 0 0 x 1 1 0  cm. m ająca 13, 15, 18, 20 K, 
póduszka 9 0 x 7 0  cm* m ające 4'50, 5, 5 l i .  P iernaty z n a jle ­
pszej dym ki, 1 8 0 x 1 1 6  om. z ia jące  13 i  15 K — W ysyła wyżej 
10 K  op łatm e „a zaliczką lub  po o trzym aniu  i rle /y to śc i: Max 
B erger, Desch®"itz 189/4 (Bcnm erw ald). — Niema ryzyka, 
gdyż w ym iana dozwolona lnb zw raca się p ieniądze. — O .sz trny  
.I ts ir .  cennik wszelkiej pościeli zadarm o. 166 10 0

Odznaczona na wystawacłi w Londynie i Paryżu

Apteka IWr. Alfreda Stępka
w Andrychowie

poleca własnego wyrobn z jagód górskich

sok malinowy
z I-a rafinadą gotowany. Bańka 5 kg. brutto, opłatnie do 
każdej miejscowości, 8 K 20 h. Odbiorcom większych ilości 
odpowiednie ceny. —  W ysyłka tylko za zaliczką. 2365 2 o

„ I I I  H A K ' *
m otory i lo h o m sb ils  i  opne
najkorzystn ie jsza  siła  popędowa 3 - BO 
Hi d la  m łynów , g ^ p o d a rs tw a  w iej­
skiego i przem ysłu, Z nakom ito zalety  

6ą wszędzie uznane!

.Niskie ceny, przystępno w arunki.
Towarzystwo komandytowe Bachrich i Ska., W iedeń-Heiligenstadt.

Zastępstw o d la  Galicyi i B ukow iny:

Paweł n:sM»wiski, Kraków, ul Basztowa %
Prosim y żądać polskiego prospektu  n r. 808. 1155 6 2-4

Skrzypce studenckie i orkiestrom
ze smyczkiem  i pud em t y lk o  12  K o ro n

Skrzypce te są praw dziw ym  cze­
skim  wyrobem i cieszą się wsku 
tek  swej znakom itej jakości 
szczególniejszą w ziętością; do­
s ta rcza  się ich z odpowiednim 
smyczkiem, drew nianym  fu tera ­
łem, kalcfonią, zapasową pod­
staw ką i strojniLiem  po n a s tęp u ­
jących cenach: Nr 123. Dobre, 

zdatne do gry  3/, skrzypce d la  m iłych studentów , kom pletne, w  czar- 
nem pudle 12- -  K  N r 1241/ . ' Dobre */, skrzypce studenckie, kom ple­
tne , w czarnem  pudle 13’— K. NT 125. Lepsze 3/,  skrzypce d la  m ałych 
s tuden tów , kom pletne, w  czarnem  pudle 14-— K, N r 12()'/2. L psz» */t 
skrzypce o silnym  tonie, kom pletne, w czcrnem  pudle 15-—- K  W le- 
pszem w ykonania 16’—, 17 '—, 20 -  25’— do 3 2 '— K. -  Za i opakowanie 
w skrzynce drew nianej 70 hal. — W ym iana  dozwolona tub zw rot p ienię­
dzy. W ysyła  za zaliczka e. k  nadworny dosta - ca JAW KON­
RAD, Briix Nr 341 (Cz ;cnyj. K atalog  główny z przeszło tOOb^ycm ia 

żądanie każdem u g ra tis  i franko. 438 4 5

2 P  90 p o i a
nowe 2 okna żelazne, po­
dwójne, w rozm iarach, jedno 
3 '20/2 '00 m., drugie 3 '20/2 '50 
m.; m ające po 2 sk rzyJia  bo- 
czae i  1 górno (oszklone 3 
m m  grubo) do otw ierania, zaś 
1 skrzydło środkowe duże (o- 
szkione 8 — 10  mm. grubo) —  
do obracania. —  Pracownia 
ślusar&tta F r a n c i s z k a  
O i e t c z y ń s k i e g o  w 
Nowym Targu. 2318 2 3

B o m a ,
N iem ka z Poznańskiego poszukuj# 
całodziennego zajęcia od 1 aw ietn i*  
b. r. Zgłoszenia pod „Niemka1* post# 
rest. K 'aków, za okalan iem  bankno 
tu  10 Kor. Serya 046175. 2304 6 6

A p t e & a
A. Karpińskiego w łtzeszow<e.
p o sn k n jo  zaraz  u c z n i a .  — Nio- 
i iwiględnioue zostaną bez odpowie­
dzi. 2316 10

U «  ; z e ń
ze szkół wydziałowych po­
trzebny do nauki w c u k .e rn *  
(7. No*.vaka w B ochui.

£328 5 8

[Hliiia i. M a
w Bochni

poleca świąteczne ozdobne wy­
roby. P ie c z y / ,o .  C u k ry , Ba­
ranki i t p. Cenniki franko. 
Przy zamówieniach ponad 20 
koron nie liczy się opako­
wania. 2329 4 10

Fabryka wyrobów z łupku asbastowego
„Z E N IT "

Tow. z ogr. por. w  Szumperku (Mahrisch Schonberq)
dostarcza najlepszego i najtańszego

p o k r y c i a  d a o l i ó w
161 8 0 Generalna reprezeutacya:

Schwarz i Siissmann w Chrzanowie.

t y s o b y
pośredniczące w kojarzeniu 
małżeństw w miejscu i z pro­
wincyi, poszukiwane. Zgłosze­
nia pod Kwiecień 5 0 0  posta, 
restante Kraków I, za okaza­
niem kwitu inser. 2142 3 a

Najemny wyrób
b i e l i z n y  m ę - k i e j  i  ż a m s k ie )

we wszelkich wykonania ch, po prze­
słan iu  m ateryału . : :  Bardzo szybk* 
i punktualna dosław a, ty lko  dla kup­
ców : :  Bardzo niskie ceny. lVyról) 
bielizny ruchem  maszynowym — 
S . l .e u S e id ,  W ie d e ń , ' X V I , H e l-  
g e r l e i n s t r a s s e  22. 2378 2 10

K : e  I e c M i
m ę i r y n u i ?
Nic możesz już doznawać 
nrzyjem ności życia?  Nim się 
wyrzeczesz najp iękniejszych 
chw il życia, kup sobie pudeł­
ko „Potin“ (6 koron). Jedyny 
na  naukow ej podstaw ie p;zy- 
rząazony i przez powagi wy­
próbowany środek przeciw 
osłabieniu. — Zazywszy 2 
pudełka, je s t się  napowrót 
mężczyzną! Aż do 70 
-y c ia  bezwarunkowy skutek. 
W yrab ia: Deltą b a b o ra lo ir  
de Prorflłits Chimiąues a  Pa- 
ris . — Dostać m ożna przez 
skład  głów ny n a  A ns4 ro *Vę- 
g ry : Apotheke Ma-iahilf, Bu­
dujesz* Vi„ Js z *  Fcrenc-tćr 
2 0 . — Z a zaliczką lub po 

o trzym an ia  należytości.

22:‘ 23  O



Sobota 28 Marca 1914, N O W A  E E F O R M A JST. .au-ł.

PERU ADRYAFYKU
jest przewybornem winem deserowem,

P E R Ł A  A D  R Y A T Y K U
polecaną bywa jako wino wzma­
cniające i cnęiniej używaną, 
aniżeli inne w in a  s to ło w e .

P E R Ł A  A l m Y A T Y K U
jest najlepszą marką dalmatyń- 
sk.ego czerwonego wma desero­
wego, a ponieważ nie jest ona 
droższą od innych podobnie nazy­
wanych win deserowych, przeto 
należy bacznie uważać na nazwę 
i na markę ochronną „Merkur".

P E R Ł A  A O R Y A T Y K U
podlega stałej kontroli Zakładu 
rozpoznawczego Gremium Apte­
karzy w Wiedniu, IX., gdzie 
każdy może poler* bezpłatnie 
zbadanie je j p r a w d z iw o ś c i .

P E R L /  A D R Y A T Y K U
j e s t  do nabycia tylko w oryginal­
nych flaszkach w lepszych han- 
dfąfh delikatesów i win, tudzież 
w j estauracyacn i ćrogueryach.

Hurtowna sprzedaż

W, Berget, c, k , D est, nadworny, W iedeń, XIX|I.

Najlepsze źródłu nabycia petowe! pn- 
ścieli z dobrygŁ czeskaeia pierzy!

W syp z gęsiego czerwonego na tik iugu 
(in ljiu ) , pierzyna, 180 X 20 cm. w raz z 
2 poduszkam i pu o 0 x 6 0  cm. m ające- 
m i, z nowych, m iękkich, trw ałych  p ierz ' 
16 .K, z półpuchu 20 K , z puchu 24 K. 
sam a pierzyna 10 K, 12 E , 14 K  i  16 L . 
same poduszka 3 K , 3 K  50 h  i 4 K 
pierzyny w ielk ie  2 0 0 x 1 4 0  cm 13 K. 14 
kor, 60 h, 17 K  50 h i  21 Ł , podu 
Bi.Ka do lego. 90 x  70 cm. 4 K 50 h 
5 K  2C h  i  i, K  50 h, 6 kg. szarego 
pierza K  9 40 h, lepszego 12 E  do 16 
koi ., połtnałego 17 K, 6 kg . nowych, 
dobrych, b ia łych p ie rz '' bez kurzu , 24 
kor., Diaiych jak  śnie"- 30 K , lepszego 36 
koi przewj bornych dartych  45 K, 6 kg 
Ł iedartych pierzy (skubanki) z żywych 

gęsi 26 E  i 30 E . Kucnn białego w wielkich p ła tk ach  6 K, lepszegr 
8 K , na, 'epszeg . z  p iersi 6 K  60 h  za */, kg ., szarego puchn */• kg. 2 K 
53 h  i 3 K . W ysyłka  opłacona za zaliczką. W ym iana  i~ zwrotem  o- 
o ła ty  pouztuwe- dozwolona Z y & ta u u t  L e d e r e r ,  J a u o w i t z  a .  A n g e l
Nr 2 0 ,  k o l o  E la to w y c b  w  C z e c h a c h .  1604 6 12

asss 1

Ja Auta Cjfllat

ze swemi T8b cm długiemi, czarodziejskiemi włosami. 
;tóre uzyskałam po 14-m iesięcznem  ubywaniu swej, 

przezemnie wynalezionej* pomady. Jestto jedyny środek 
przerw  wypadaniu włosów, przyspieszający ich 
porost, wzmacniający cebulki włosowe. W ywołuje 
u  mężczyzn bujny, silny porost brody i już po krótkiem 
używ am r nadaje tak włosom na głowie jak  i brodzie 
naturalny połysk i bujnosć i zapobiega przedwczesne; 

siwlżnie a ż  do późnego wieko.
2160 3 s Cena słoika 2, 4, 6 i  10 K.
C odziennie w ysyłka n a  cały *w iat po przysłan iu  na.oZ ytośd lnb 
za  zaliozk z  fabryki, gdzie  trzeb a  nadsy łać  w szelkie zleceni,

A n n a  C s i l l a g
W i e d e ń ,  I . ,  K o h l m a r k t  6 4 .

y g jŚ i' P a n i Annr Csillag t
P łoszę przesłać m i za pobraniem  i Błoiki pomad} , testem  

zdum iona dobrym  5 bzybkim ■ cu ik iem . Moje włosy w" rdtkim 
czasie urósł;, zdum iew ając- i  ukB iu .e  się  wszędzie ponowny 
m iodj porost. M ogt pomadę F a n i każdem u u jgo ręcej polecić 

2  poważa nem  
Hrabina t .  W. Zedew lb, U ntei-N euburg , k . Asch (Czechy).

W ielm ożn r a n i  Anna Csillag!
?roBzę o p rzysłan ie  t a  pobraniem  pudełka cudow nie dzia 

ła jące j p o m ^ j j  Z >c. zanii m
[)r  a .  Zepold, lekarz , Jaw orze S jąsk 

P a n i Anna Csillag I 
P roszę  o łatuzawe przystan ie  słoiaa doskonałej pom ady na 

p orost włosów x pobraniem  Z Wysokiem pow ażan.im
Emilia R dnnsky, dam * dw orska J e j  w yr, 

. v  ks. H ohenlohe, C hateau  de R oncj 
'W ielm ożna P a ru  AAiw Cs‘lla(

Z  poleoenia Ekocelencyi P a n i v. Szćgyeny-M arlch (żonv 
aUBfT. am basado- w Berlin*./ proszę uprzejm ie  przysłai słoik 
sw ej ni ‘iR — nanej pom ady. E roszę p rzy jąć  równocześnie ser­
deczne podziękom anio P a n i h rab in a  bardzo pochlebnie się  w y­
ra z iła  o sk a t tok tejże  pomady.

Z  Wysokiem poważaniem  
Fryd file si, dum a dw orska Je j  Łkscelencyi.

ASYNE
W Y R O B U  K RAJO W EG O
MlmsraJ lakoid - - poleea 

F f i O T O  P R O D U K T f  W  C H E M IC Z N Y C H

radalnia dębowa, warszawskiej’ 
w  roboty, do sprzedania z cowodu 
w yjazdu. — Tam że do w ynajęcia  3 
pokoje, knchnia. przedpokój, " a  II 
p., od 1 kw ietn ia . A le ja  M ickiewi­
cza 47, I  p., mieszk. 9 2429

a s

® T m  akc. w Podgórzu koło Krakowa.
Esy Baczność na  markę, »Koło«.

B ezpłatna analiza kon tro lna  w Kraj. atacyach dośw. 
chem. roln. Cenniki i  b roszu rk i darm o i  opłainie.

Motory i i  Siirwca i m lM lm
leżące i stoiące o sile 1— 100 HP., jakoteż lokomobii6 od 3 —20 IIP. Tysiące motoruw 
w ruchu. Nie potrzeba kontroli skarbowej. Pierwszorzędne polecenia. Małe koszta na­

byciu. Dogodne warunki zapłaty. Najdalej sięgające poręczenie.

J. © srcM Ie tó L  lii., Pulussasse 3.
Oenriki i och, iedziny inżynierskie bezpłatnie. 126 10 o

Generalne zastępstw o na faahcyę i B usow inę: Kranów, ul. Dieltowska 97.

CZY CHCECIE
w iedzieć, co najnow sza m oda przynosi 
n a  sezon wiosenny i le tn i?  :: :: :: ::

Z U P £ Ł N I F , B E l P Ł & T i ą i i
przesyłam y każdem u n a  żądanie swój

zb só r p ró b sk  m t e r y f
zaw ierający wszelkie nowe, w spaslałs, pleKne

m aftrs rs  n a  spknITe d a m sk ie  i Llsszki
w  najróżnorodniejszych tkan inach , jal-o- 
śd a rb  i zestaw ien iach  barw, od n a jle ­
pszych rodzajów do na jtańszych , jako też

® » "  O r i s t r w i a s - j  f o a t a l g g  - w ®
z najnow szem i wzoram i konfekcyi dam - 

1855 bkiej, toale t, bluzek, kapeluszy I t. d. 4 4
Wybór, jakość  i  tan iość  bez konkurencyi!

Gran:: Ilasastn r rlx Fixe“
W ie d e n , I ., G ią b e n  1 5 1 8 . Wejście: S a Ł s b u r g e r g . I.

Go to jest „6e»va“?
t i P w i r ź ł  g Warantowaue czyste, deserow e masło ro- 
6 ** śllnne, bez wszelkich domieszek i tłuszczów.

Gewira jest nadzwyczaj wydatna.
G e w i r a  W u23rciu 0t,zcz(idza gospodyniom wiele pienię-

f i p w i m  naaa-ie saS ^0 wszelkiego rodzaj‘u pieczywa, do 
O W I I  d  wszelkich potraw i smakuje z bułką lub chlebem.

Jeneralue zastępstwo na OWicyę i Bukowinę:

E lia sz  R eich , Kraków, tel. 1560. 1371 1 2  20

S tan  ubezpieczeń w m ocy: D yw idendy wypłacone za  r .  1913:
K  10.708,391.990- K  76 827.937.

Najrtarsze 1 największe na kall ziem skiej

Towarzystwo y^&jemnyth Ubezpieczeń
„ N E W  Y O R K  ’

Filia, o,la Galtcyi i Bukowiny
poszukuje Zastępców  w e Wnzystkich 
m iejscowościach G alicyi i  B uków,ny.

Zwra A  s;ę d< D y i ektora Stunisiawa Baplińskiego, Lwów, 
plac Maryacki 11 (Wałowa 2). Telekon 826. k 6 1  2 3

li i r a ^ iE lm  i A i i
HENRYKA UOTTUEOk 

<9 Krakswśe, ul. Łie l̂oa^ka S3. Tel. 1137
j Ś £  N O W E  K W E 3S A

przy gotowa wczp do egzam inu z racnunknwości państw ow ej, sk ladaneg" 
w  c. k N am iestn ictw ie  we Lwowie, oraz do egzam inu z buchaltery i pojed 
i podwójnej, sk ładanego w c. k. A kadem ii handl. w Kraki.Wie lub W iedniu. 
W  sk ład  kazd  go z powyższych kursów wchodzi nad to : korespondeneya 
polska i niem iecka, kalig rafia , stenografia  i p isanie na niuszj^nie. N auka 
z powyższych przedm iotów  może być również udz,eioną w języ^n n ie­
m ieckim , jako też  listow nie. I)la urzędników  i  ubogich ceny do połowy 
znizone. — Z a  s u n . i e n j . e  p r z y g o to w a n i e  r ę c z y  s i ę .  9402 2 2

ładny roaly koń
maści gniadej, doskonale u- 
pżdżuny pod wierzch i w  po­
jedynkę —  le k k i  ta e tó n  pół- 
kryty, na gumowych kołach, 
oraz k a r e tk a  i uprząż —  
w s z y s m o  w  b a r d z o  d o ­
b r y m  s ia n ie  ^azem lub z o- 
sobna d o  s p r z e d a n ia .

Wiadomość: ulica Szpitalna 
Ł 15, I piętro, między godz. 
lo  a 1 przed południem.

2406 3 3

Ziemniaki
poleca JózeS  K e tz , W ą g r o ­
w ie c ,  Ks. Poznańskie.

2412 3 3

Wyborny miód!
pszcz-dny. deserowy. 5 kg. K 8‘30, 
im id k u rr  '.yjny ra ry ta s , 6 kg. K 
8 8 0 . — Masło stołowe co dzień 
św-eże, 6-kg. paczka K  12-50. — 
W ysyła  za  zaliczką — J. Farba, 
Podhajce 76. 1261 19 20

W  A T G E Y E
< H s p a n ó w  i  p a d

w prost z fab ry k i d la  pryw atnych 
po na jtań szy ch  oryginalnych ce­
lac h  feerycznych, s tąd  w ielk e za­
oszczędzenie n a  zaknpnie. P iękne 
aowości w iosenne i  le tn ie , n a jw y­
borniejszej jakości. 1726 9 0

R e s z t k i  z a  b e z c e n !
Zażądać naszego zbioru próbek 

Picisza Haska fabryczna wysyłka snkn

Karmow ęlagemdorf), plac Rościelny 17, Śląsk, a-slr.

W i n a  w ę g i e r s k i e  s t a r e
w  b n telkcch  — wyoprzedaje z powodu w ielk ich  zapasów 
po znacznie zniżonych cenach — s k ł a d  i  h a i i d e l  w i n

A .  4 £ i * a l e w s k  I  S p .
w  łlr a k o w ic , us. B rack a  11. T elefon  Nr 5 0 9 .

Również poleca przy nadchodzących Ś w iętach  W ielk an ocn ych  
W ina w ę g ie r s k ie , ansłryack ie-, r e ń s k ie , fr^ a c . cz er ­
w o n e , k o n ia k i i ś liw o w ice  n a  b eczk i, fla szk i i  m iary .

2327 3 6

a rm e n

o w zięciu

świaiowem

woda do zfbdw.
fvawt?ic ccMiona.

Najlepszy środek, aby zęby u tizy  
mać w stan ie  zdrowyr I czysto 
białym, usuw a cia łka gn ilne , zapn- 
uega przeto próchnieniu zębów, 

bólowi I nieprzyjemnej woni z ust.

c
4  4 r:

Prawdziwa ty lko  z tym  znał itm  
ochronnym trzem a krzyżam i

Cena p.a^Hi TL hal.
Dostać m ożna w każdej aptece dro- 
g u e ry i i perfum eryi. Skład główny 
w  K rakow ie: H andel m ateivałów  
H e i m a  i S - k i ,  Rynek, A B . 37. 

145 j.2 6

Pizez p n s te  czesanie barw i siwe 
lub rude włosy na  jasne, ciem ne 
lub  czarne! Zgoła n ie Szk idzi! 1 r  ez 
k ilk a  la t  do uży tku! T ysiące w u 

życiu. K osztuj s 5 K . W ysyła
J . S c b f i l le r , Wiedeń, III. 

Krieglergasse 6/7.
45 7 o

Pokoje tanie3
na dnie dłużej. Długa 4 3 , 
narter, na prawo. 1846 10 20

herbata z ł^uljs
ostatniego zbioru 

sprow adzana b e z p o ś r e d n i o

z (tutt, 3ndyi i Celowi

Morka Ochronna

Monopol

luliusz Crcsre, Hłsy6v'
Im port Herbat z Chin, Indyi 

i Ceylonu. 1580 9 0

IH ? D  B l i
m etodę Ansona, udziela tan .o  R. 
S. G„ ulica Gołębia 16, II  p., front. 

2064 8 10

codziennie świeże

mafio dEfitslcIo
deserowe i kuchenne, pod gwa  
rancyą w najlepszych gatun­
kach. po najtańszych cenach, 

poleca 2073 6 6

Główny sKład niosła i serów 
L .  G 9i d » i a r h

a L  S ś t t g a  L S .

W i l l a
do s^rzed&nia albo do wy­
najęcia. —  Pięknie położuna, 
pod lasem, ogród, 10 pokoi. 
Od Krakowa koleją 40 minut, 

’ blisko dworca. 
Wiadomość bliższa w Admi- 

nistracyi „Czasu4*. 2038 8 9

* Y £  ua^T « -
“ S j  -5. w s  IL -.
“ M i s a  • r c -

3 . £ %  «  z. s 3  Bk
• »

P u s z a K u j e  s i ę
spólnika wzgl. kierow niku, z m ałym  
kap ita łem , do prowadzenia dwóch 
biur koncesj onow anr o -. Zgłoszenia 
p rzyjm uje biurc p F e lik sa  S tp tte - 
r», Kraków, pl. W W. Św iętych 11. 

2112 5 5

W  klim atycznej miejscowości

W i ł  l a ,
o 6 pokojach, 2 k u rhw ach  i innych 
gospodarczych przynależnościach, z 
ogrodem w arzyw nym , owocowym i 
kw iatow ym , pod bardzo korzystne- 
mi w arunkam i dc 2356 3 3
sp rzed a n ia  iult w y n a jęc ia . 
Tam że powóż w dobrym  stan ie  do 
nabycia B H sz a  wiadomość: W il­
helm Reicb, Łodygowice, ad Żywiec.

Dowodnie urzędow nie zebrane 
K f ł p n f f l  w -te lk ick  stanów  i kra- 
H U L i i » jów do p rzesy łan ia  ofert 
z poręczeniei i p o rta  w  I n t e r r n a t ,  
A d r o s s e n - P n  c a u  f o t e l  K o s e n -  

w e i j '  . in d  S o o n e ,  W ie n , I., 
Sonnenfelsg. 17, Telefon 16881. B u -  
d a p  JSŁ, V., A rany Jdnos ul. 18, 
P rospek ty  franco. 19 11 O

Miód pszcielny
prasny. z poręczeniem naturalny.
A kacjow y lub lipow y, w ysyłka 

opłacona w M aszankach 5-kg. za 
zaliczką E 8*5C.
D la  k upców  w y sy ła  się p róbk i i  o ferty . 

W ę g ie r s k i
wywóz miodu, Bałatonfokajar,

W ęgry. 309 23 0

lOCl

Dollndera Toomrzyst&o
B U D O W Y  N ftSZ Y hf

Sp. r  ogr. odp.

W ie d e ń , I L I . ,  P o r z ę l la n g a s s e  1 8 .A
g  y  Motory ropne Boiindera

,-ŚMńfeiA-Ąi1.?: (p a te n t Rnndlbfa)
a to jąsej i  leżące j budow y od 3 do 600 PS.

do c e ló w  prgeB & ystow ych , i  o ln ic z y c h  I ś w la ł la  
e lc k tr y c z a e g o ,. 2143 3 o

G w arancya dobrej, celowej k o n stru k c ji, prawidłowości rui hu, - .e z  
ekonomicznośoi d z ia łan ia , Zwyź 4000 m otorów B olindeia  w ruchu

Reprezeutacya dh Galicyi i Bukowiny
Józef Watfenoerg. Lwów, ul. Zygmuntou/ska 15.
Prospekty uznania, oferty, porady, odwiedziny na żądanie bezpłatnie

PltrtWSZA WZOROWA PRACOWNIA PAlWANO-TEGHHICZMA 
FELIKSA WOZNIAKA

w  Krakowie, ul. S tradom  8  (obok kościoła X X . Hisyonarzy). 
P rzy jm uje  w szelkie roboty ao srebrzenia, złocenia, niklow ania ogniowo 
i  6 .,.w anicznie. Specyaine n ik low anie  przyrządów  lekarsk ich , rowerów 
sz >el I t .  p . — W ykonuje w szelk ie  roboty ze sreb ra  i  m etai .‘G 
a e n a c h  f a b r y c z n y c h .  1889 4 10

Złoty m edal W iedeń 1912. Z łoty m-.dal W iedeń 1912.

M ężczyźni o  s ła b y ch  n erw ach
przj wrócenie osłabionych sił uzyskuj |  przez

ta b licz k i E vatou , 20319  o
Zażądać zbioru lek arsk ich  orzeczeń.

Próba K  4"20, pół pudeł_a 10 E , cala pudełko 1C K  za za 
liczką lub po o irzym aniu  na leży to tci nrzez S t . M a r k n J -  
A p o ih e k e ,  fabrykę cjouiiw ych przetw . farm ., W ie d e ń , 111., 
H a u p t  i r s  s t  1 3 0 . Sk ład  * K rakow ie: .? ap tece K onsi. 
W iszniew skiego 1 ap i. pod „Złotym  orłeinP W  E hrlicha  u l. 
K rakow ska 11. Można dostać w  a a id e j apteoe n a  receptę

zakł
K oncesjonow any przez wysokie c, k, 

N am iestnictw o (dom)

i E ta t
F i l i p a  3e i c h a

Wiedan, 1X„ Aiŝ rstrwse 18.
Udziela pożyczek:

a) Ber obciążania pensyi: 
O ui'--om , urzędnikom państwowym 
i krajow ym , autonomicznym, p ro fe ­

sorom  i  urzędnB-om bankowym,
zw rotnych w  m ałych ra ta c h  m ie­

sięcznych.
b. P o ż y c z  k i  na uporządkowanie 

długów 2196 2 9
dla oticerów 'począw szy od kap itana) 
dla urzędników wciskowych, p-o te- 
sorow , nauczycieli, ■ ensyunistów , 
urzędników k ra jow jch  i au tono­
micznych. poręczenia I !
Z w rotne w 10, 15 lub  20 la tach , n a  

życzenie, dożywotne. 
Zaliczki a  conto ty ch  pożyczek bez 

kosztów i n a ty ch m iast.
0)  Własny oddział lombardowy! i dla 

uzupełniei.ia wojskowych kaucyi mai
żó. Uch aż do najwyższych kwot 
Bez policy ! Bez i ś c u ż a r 9- 1 W yjaśnie­
nia bezpłatnie! Bez w ydatków m przód! 

Rozmówić się można codzień 
od 9 — 11 i  od 8—7.

Telefon 17838. Telefon 17838 
Adres d la telegram ów : Pnnkre:ch.

1. l i i  t o m .  a M

używanycti pojaiiów i uprzęży
mo zawsze na sprzedaż w bardzo 
w ielkim  wybór? e bardzo piękne, od 
lam ożnych osób puchudzace landa, 
półkryte jedno i dw ukonne kuczer- 
faetony v,-szelkiego rodzaju, le k u c  
kabryolety, browne i t. d — Ku­
puje też wszystko ze zw iniętych 
s t i je n  za gotówkę uh przyjn  a-e 
w komis Karol Fischer, Wie­
deń, II, P -a ters trasse  '.2  B otel 
Nordbahn. Tel. 20107. 241 33 0

leczy bez , 
w strzym ania n 
m ężczyzn i  ko­

b ie t  choroby 
przewodu mo­
czowego, pły- 
n ienie (rzeżą- 
czka), nied< ma- 
g an ia  pęcherza 
gdzie wszelkif 
inne  środki oka 
zały się bezsku­

teczne, ;

hernial-dragees
1 pudełko (100 sztuk) kor-u  5‘—,*
2 pudełko n  . 1 kuracyę. W yrah ń

„Mf LaborałoirG fle Prc
 __ . » -ć*

Do nabycia ty lko  przez bkłtd  cen 
tralny  d la  A nstro-W ęs .er: Erwii
L e d t r e r ,  a p t e a  ir* .  B a d a p e s z l
W  M u z e u m - k ó r u t  21 ż s  t t
liczką Lub n a d e jlan iem  należ} cości.

1980 6 0  (

^
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!Si T T I K U I ^ H
blnzki, kostyum y dam skie, dalej 
u b ran ia  i p a lta  m ęskie, wykonuję 
£ m atery j wł .snych, oraz dostar­
czany oh. — D ew iza: ja k  n a jg u s to ­
w niej, ja k  n a jtan ie j i p nnk tualń ie .

P- O W C Z A R Z Y
k r a w i e c  - a m s L l  i  m ę s k i

ulica Iw ic -zy n ien k j 2 0 .
2464

Birnwcowa zdolna
ozyjąca bez zarzn tn  (z aobrem i po­
leceniam i), k tó ra  pracow ała po w ięk­
szych m agazynach, chciałaby pójść 
n a  p ryw atne szycie do domów. — 
Zgłoszenia pod o t. H. przyjm uje 
A dm inistracya  „N^wej R eform y". 

2516 1 3

B i u r o

„ f l L I P I H A 1
prz^nies.one 2305 l  3

u l . F l u r ^ a P s 3 f s 4 4 9 l p .

. t e  j j e t e s
kolei Tarnów-Szczucin, poszu­
kuje zdolnego, energicznego 
Achowca do Szczucina. Kau- 
,ya wymagana. Oferty tylko 
pod: Ignacy Sperling, Kocmy­
rzów 2520 x 3

W ó z e k  r e s o r o w y
(węgierski), mało używany, do 
sprzedania. Dębniki, Różana L7.

2541 i 3

Poszukuję kBpifaiisiy
k rp  rałem  od 50 tysięcy koron, 

do fabrykacyi opatentow anego, m a ­
sowego artyku łu , Który w każdym 
dom u j e s t  niezbędnie polrzeDny, — 
Dochody o arlzc  w ie ts ie  zapew nio­
ne! Ryzyko w vkluczone! Zgłosze­
nia pod „Postęp'1 poste restan te  
Kraków. 2513 1 2

Nieszczęśliwa w małżeństwie
kocięta, z in te ligency i, prosi osób 
szlachetnych o 300 — 400 K, do in ­
teresu , stanow iącego jedyne jej u- 
trzym anie . Solidna gw araneya z o- 
prorentow aniem . Zgłoszenia: „S a­
m otna" p sto  rest. Krakow-Kleparz, 
za  okaz. k w ita  in se rat. 2364

J a  p z y n y  r
5  k g  g r o s z k u ......................... K  5'20
6 „ kari zochów . . . . „ 4 -90
B , sa ła ty  3.80
5 „ k a la fio ró w .........................  2'80
6 „ p o m ara ń cz ...................„ 3'tiO
6 „ zmiesz. w szyst. 5 rod z. „ 4'10

op/atm e za zaliczką 
Blov. Sparghero , T ryest. ‘-1534 X 2

4 i k ń j  f r o n to w y ,  cm eblowany 
®  z osobnem wejściem, d la osoby 
poważnej, po trzebnjąrej spokoju, n a  
czas dłuższy iud krótszy zaraz  do 
w ynajęcia. — Również wss ifilne 
m ieszkanie d la pani lnb panienki. 
W ielopole 1. 7. I piętro, n a  prawo. 
Rj. barska. * 2503

Znane z dobroci

K alifornijsk ie

w puszkach 

poleca po n» jtańszej cenie !

Zdolny k o rep ety to r
poszukuje lekcyj, w zakresie niż- 
Bzych kłas g im nazyalnycb, wydzia- 
. owych, lnb języka  hebrajskiego. 
Przy jm ie  guw ernerkę w m iejscu, lub 
w  pobliżu K rak iw a . A dres: J. W. 
poste re s tan te  Kraków, za okazaniem  
k w itu  inseraiow ego. 2428 2  2

Tylko i  & 2c &
kosztuje u mnie

P I G E S E N T 3 E N
najlepszy z istniejących środ­
ków do farbowania włosów, we 
wszelkich możliwych odcie­

niach. 1964 2 3

L. If IM E ^ fiO iy S S C I
F l o r y a ń s k i i  22. 

HinnnrmffMilBiii a u n'ifiiiinR.1

i M li'
M M buikl

i  fajkow y ty toń  bez fa jk i, w zupeł­
nie udtSK onalonej tatce. Sztuka 
do  lial. i wyżej. — Cennik i opis 
i który wszystko dokładnie wyjaśnia), 
wypytam zadarm o i franko. J .  Fr. 
P rib y l, P raha-V inohrady 745. — 
K upcy or^biazgowi przez sp rzed a ż  
.ej nowości mogą osiągnąć w ielki 
zysk. - 2499

W szelk ie  siły  binrowe, jak  bn- 
cbalterów  (bilansistów ), korespon­
dentów polsko-niem ieckich, steno­
grafów , kan torzystów , poleca bez­
p łatn ie

10 DOSI
przy  Zw iązku Absolwentów A kade­
m ii handlow ej w Krakowie, R ynek 
gt. 6 (Szara kam ienica). Również 
może polecić instruk torów  do nau­
k i stenografii, buchalteryi, kores- 
pondencyi i t. p. i  rutynow anych 
p.acow aikćw , n a  popołr.dniow- i 
wieczorowe zajęcia, ’ 1789 5 5

* 1 * ♦ ♦ + ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ * ♦ ♦ » ♦ »

F a  s  ttmw lu s e n n y

n i m  ii i i

poleca:
Biedrzycki. Siewnik rzędowy .  .  .  " . T T ; ' .  .  1'30
Biegański. Oprawa roślin le k a r s k ic h ............................   • 1 ‘30
Dulęba. Jak  radzić sobie w roku mokrym . . . . . .  1‘30
Janowski. Jak zakładać pastwiska t r w a łe ........................ 1 30
M iczyńshi Rolnik wzorowy, opr........................... ....  . . . 2T0

„ Oprawa roli i r o ś l i n ............................................. 3’90
Miklaszewski. Jak badać gleby nasze w poła . . . .  1'30
O tfinowski. Znaczenie buraka cukrowego w rolnictwie 1.30 
Rościszewski. Oprawa jęczmienia browarnego . . . . . .  1.60
Różański Zieliński. Czym gnoimy? . . . . . . . .  1‘30
Stankiewicz. Uprawa c h m ie lu ................................................1'90
Tyniecki, u ęjrod  w a r z y w n y  i  o w o c o w y  . . . .  5 ' — 

O g ró d  k w ia to w y  i  d r z e w a  o z d o b o w 1) 4 '5 0
Zieliński. Chwasty i walka z n im i ...................................... 1 30

„ Rola ż y j e ............................................................ V . 1'30
Księgarnia na żądanie, w ysyła  katalogi g ra tis  i f lanco .

Zamówienia załatwia się odwrotnie 2487 i  4

Li
u DzlKosie M i

p i i a a

® P r a w d z i w ą ź y l n i ó w k e  •  
Pranizlini ifkdĘ starki

palone 7 czystego żyta we własne] gorzelni.

oraz

wlewki owocom, nfl]pr7Gńiiejne likisry nie w ie  
pnidce ifinrKoisi lmmk.n  i holenderski.*,

im Do nnhycin ue @szystkirfi t a f i t e .
n y r o a .  ‘•■gKgasaŁ.

Walne Zgromadzeni?
Członków

w  K r a k a c i e

odbędzie się dnia 2 kw ietn ia  1914 roku o god zin ie  6 
w ieczorem  w lokalu własnym, nl. Kazimierza W ielkiego 1.102.

Porządek dzienny:
1) Odczytanie protokołu ostatniego Walnego Zgromadzenia,
2) Zamknięcie rachunków za rok 1913 i sprawozdanie D y­

rekcyi ;
3) Rozdział zysków;
4) W nioski i iuterpelacye 2489

Kraków, dnia 24 m an a 1914 r.

D Y K E K C Y A  ;
T o m a s z  I l n c z a k .  S z y m o n  O las.

Również donosimy, iż począwszy od dnia 28 marca 
b. r. co dzień aż do dnia 28 kwietnia b. r.? t. j.

p n « ?  3f  d n i  j s o d z l s  s l s  t p a k l ć  w « s * a g £  s t ­
r z e l i l i  w  B z i k o t o i e  u n i r y i i i j  z  c z y s i ^ o  ż y t a  
p r z e z n a c z a n y  w y m i a n i e  n a  w ó d k i  ż y t n i e .

C H A W P 4 G N E

M Q £ T & a tm D O N
,^CI KINUDWORPlYCh I rSOMERPLINYCh DOSTAWCÓW

J qz nadeszio k ilk a se t oryginalnych angie lsk ich  płaszczów we w szystkich 
kolorach i fasonach, które sprzedaje  po cenach fabrycznych

K  p a k ó w ,  u l i c a  L u b i c z  3  (obok dworca).

'.anle pierze!
N a j le p s z e  c z e s k i e  ź r ó d ło ,

L kg . szarych, dobryOh, dartych 2 R , 
lepszych 2 K 40 h., X na Pół białych 
2 K  80 h., białych 4 K  białych, pu­
szystych  5 K  10 h. 1 kg. dobrych, 
bu l/k in  jak  śnieg, darty ch  6 K  40 h.,
o K, L kg. puchu, szarego  . K, j g

białego, wyDornego 10 K , ta jlep szeg o  puchu z p iere ' 12 R.
Przy odbiorze 5 kg, opłatn ie. Gotowa pościel z gęSiógu, c <r-
wonego, niebiesKiego, oiałego lab  żółtego n au k m g a , pierzyna 180 
cm a łnga , 120 szeroka, w raz z 2 poduszkami po 80 cm. dłngiem i, 
60 cm. szerokiem i, ze św ieżych, szarych bardzo trw a ły ch , puszy. 
Btych pierzy L6 K, z półpunhu 20 R , z puchu 24 K , osobne pie- 
rzyny po 10 K, 12 K, l t  K , 16 K , poduszki 3 K, 3 K  ' 0 h, 4 K. 
Pierz ny 200 cm. długie, 140 szerokie, 13 K, 14 K  70 h, 17 & 
&u hy 21 R ; poduszki 90 cm. długie, 70 om. szerokie, 4  K  50 u , 
5 K, O h , o K  70 h ;  p iernaty z mocnej u y n k i  w prążk i, 180 
cm . dłngie, 116 cm. szerokie, 12 K  80 h, 14 R 80 h. W ysy łka  
za  z iliczką wyżej 12 K  op łatn ie. W ym iana dozwolona. Z a nie- 
s to s jw n e  w iat pieniędzy, b .  k« e u . • :h  w  h e s z e n l c a c h  
( I i e s c b e n l t z )  N r .  3 0 3 .  Czechy. Obficie ilustrow any  cennik 
w darm o, opłacony. i s j  n  o

1954

I? Jf?'

I
Cenniki, prospekty i koszto 

rysy na żądanie.

cs'Ji#
f& s

W s ł a a n e  z r t ę p s t e o  n a  l a c a o t i n i a  h a l i t y ?
motorów wwbKcbotyycb

A u str. T o w a r z y s tw a  m o to ro w eg o  z ogr. odp.

M uaz-MKi
:mŁ  uBMmmMM

BIURO TECHNICZNE 2526 i  12

Krnkto - - - Jul. Du!>a.!e^d03O 6.
Filia  w  T arnow ie.

5 ^ 0  o s z c s ą d ^ a S
kto  nżywa znanych z dobroci esen- 
cyj do wyrobu wódek i likierów  
m ark i „Stella". Flaszeczke 25 h, 
50 sm aków, do nabycia  w firm ie:

I  S P .
KraRów, n c ry sń sR a  14,

2325 3 5

Kor. 2-99.

n a  solidną hipotekę są  2 O.0 0 C K  
zaraz, a 80.900 K od 1 neja 
1914 r. W iadomość w  kan„elaryi 
D ra  Teodora Koscba w K rakow ie, 
ul Pi jarska 3 2527 1 3

Dywany
perskie i smyrneńskie, 
w wielkim wyborze, w 
dogodnych warunkach, 
2077 poleca firm a 5 10

B l i l t u b a ^ H i
ul. Dietla 81.

obecnie bawi tu krótki, 
czas naprawiacz dywa­

nów, Telef. 2083,

I. F ab ryka  zegarów Jana Konrada, c. i k. nadw. 
dostaw cy, Briix Nr 336 (Czachy) wysyła

eobre Dudzikl M i m
Fii 3916. W  polerowanej oprawie niklow ej, 18 cm. 
wysoki, dobrej jakości, z trzechietniem  poręczeniem 
pisemnem ?'9U K, 3 badzil i 8-— K, z ’ arozą w nocy 
św iecącą 3’30 K, 3 'ziki 9 — K. Nr 4684. Bu­
dzik Liabfilo z im itow aną radą ową ta rc z ą  św ie­
cącą, wskazówkam i, la woętrc.e kotwiczne, 19 cm. 
wysok' 4 '8 0  K. Niema ryzyka! V.ymiana dozwo 
iona lub zw rot pieniędzy. W ysyłk. za zaliczką. 
K atalog  główny z przeszło 4000 odbitek, n a  żą­
danie zadarm o. opłarony 434 1 6

K 200.O 0C  główna wygrana przy ciągnieniu losów państwowych 
2'J stycznia 1914, padła na los Nr 310.124, u mnio kupiony.

K o s  tnr®sh*
Ciągnienie już 1 kw ietnia 1914 r. 
6  c ią g n ie ń  n a  r o k  6

Główna w ygrana złotom

F r a n k ó w  4 1 2 :  ^ 3 0
i Ir. Ź00.0U0

Los got. około 2 2 9 ’— H  lub na

l U o p A i t l
Na rok 2 ciągnienia.

C iąg n ien i już 1 kwietnia 1914 r.
Główna w y g ran a ;

1 9 0 . 3 0 0  k o r .
bez żadnego po trącenia, dalej 5 

wygranych po 200 K.
Los gotów ką 315 K lub na| 47  ra t  miesięcznych po 6 K

2 losy n a  tylko 47 r a t  miesię­
cznych po 12"— K,

3 6 '/, ra ty  miesięcznej po 10 K j

T rzechletn ie odsetki 24 K  wyno­
szące, n a leżą  do kupującego los 
i dolicza się je  pizy końcu zapłaty.3 losy na 47  ra t  mies. po (8 K

Każdy los musi być wyciągnięty. U R 3

Oba losy razem tylko na 43 rat m iesięcznych po 15 K,
Natychm iastow e wyłączne prawo do w ygranej jnż  po złożeniu pierw ­
szej ra ty  n a  p raw ne potw ierdzenie wapna. Zam ówienia przek porzt.

W i e d e ń s k i  d o i L  w y m i a n y  R ab ert R e itler
Wiedeń, IV., lauptstrasse 20 A — tylko Paulanerhol.

”2381 4 5

3 E 3 ^ 2 5 L ,r ■ i,  '£ £ .  W  r T "  Y
wszystkich krajów  w yrabia mżwnier 931 8 0'
M .  G Ć Ł B f i [ a  I J S

przez władzę autor, i zaprzysiężony rzecznik patentow y w W iednia
V L ,  M d i p i a h i l f e p s t p a s i s e  N ł »  27.

n a js ły n n ie j­
szych m aia- 
rzy polskie!

2292 2 7

Od 4 li Kartki wielkanocne
I  Serya 13 k a rtek  40 h.

U w 12 „ 60 h.
III „ 12 „ 60 h.
tV „ 12 „ 70 h.

W ielk i wvbór łW nycli papierów listow ych w kopertach i w pudelkach — 
do nabycia  najtaniej w M agazyn e papierów  i przy borów szkolnych

A. ZembrzycIU, Kraków, F loryańska 21.
U w a g a  n a  a d r s s :  I. 2 1 .

LAUH TEBHIS
rak ie ty , prasy, p iłk ć Js ia tk i. Ohu- 
buwie icnnisowe. Naprawa rakiet.

P S & K I  N O Ż H E
R ulety . — K ręg le  i kule ogrodowe 
1895 polecaja n a jtan ie j 2 0

r e i m  i  m m
Kraków, ftyaek  37.

Cenniki nażyczenie darmo i opłataic.

N A J W I Ę H S Z Y  S K Ł A D

iS srów , M a s ł a  i f f a r y n s ?

2481
dostarcza stale d!a swych P. T. Odbiorców, 
oraz w ysyła na prowineye każdą dowolną 
ilość, po mużliwio najniższych cenach.

2 2
----J ----

.. Sykutowski, Kraków, Szewska 21.

•  « »

PUD KARPACKA FA B R Y K A

w Sanoku
przewyższająca jakością i dobroc.ą wszelkie inne w y­
roby m asarsbe, poleca kolekcye świąteczne 5-kiiowi 
składające się z 8 gatnnków różnych deserowych 
w ądlin bez szynki, za cenę 10 50 K wraz z opakowa­
niem, zaś kołekeye 10-kilowe z szynką, za cenę 21 K 

wraz z opakowaniem.

Spacyalność fabryki: Kiełbasy i szyma sanockie!
W szelkie zamówienia uskutecznia się odwrotną pocztą 
za popizedmem nadesłaniem nalez.ytości pod adresem 

fabryki. 2194 4 0
Generalny zas tępca  na  ftiedeń, Lwów I Kraków.

Z. Mikołajski i Sna w Krakowie.

Illw iO łisettlpA i
Członków

T o w z y s t w a S a h c z k o w e j i i i
itr K r y n ic y -Z ó r o jn

odbędzie się d u ta  5  k b i ę i i i a  1914 r . o godzinie 2-giej 
po południu w lukału Dra Kmietowicza pod Kosynierem", 
na które się nm iejsztm  P. T. Członków zaprasza.

I>crzą^ek dzieimy:
1) Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i rachunków za rok

1 9 1 3 i •2) Sprawozdanie Rady Nadzorczej z wnioskiem Komisyi 
kontrolującej na udzielenie Dyrekcyi absolutoryum z czyn 
ności i rachunków za rok 1913;

3) Zatwierdzenie rozdziała czystego zysku;
4; Wybór 6-ciu Członków Rady Nadzorczej i Komisyi kon­

trolującej;
5) Z a tw ie r d z d n ie  wyboru Członków Dyrekcyi;
6) Wnioski Członków.

Uczestnictwo w Wałnem Z grom adzeni i prawo gło­
sowania mają posiadający wpłacony przynajmniej uajniższy 
l  udział (in c  koron § 12 stać.), zaś posiadający udział po­
nad 500 koron 2 głosy (§ 31 statutub 2536

W  Krynicy-Zdroju, dnia 25 marca 1914 r.
Rada Nadzorcza Tow arzystw a Zaliczkowego w Krynicy-Zdroju 

Stowarzyszenia zare esttewauego z nieograniczoną por^ką 
Sekretarz Prezes:

Antoni Kmietowici. Henryk N triaitł.

P Ł d r ó l?  m o r s k ie  S i o  p r z y j e a n s l i ł p c r o w t a m l

„WALT Mili
V. , Do Marakka, na w yspy Kanaryj3k;e i d« biczpa- 

nii“ od 21 k w ie tn ia  do 21 m aja. - -  T ryest. K o r  u, Palerm o, * lgier, 
G ib ra ltar, T angor, S t Cruz 'P o r t  O rotura), M adeira, K a d jk s  (Se- 
villa), M alaga (Granada), P r im a  dfc M alorka, Barcelona. Monte 
Carlo, Genua, — Cena jazdy  wraz z u trzym aniem , począwszy od 
7 0 0 ’— K.

VI. „Co Hiszpanii, Portcuialii i na Dolnoc1 oa 24 m aja  
do 15 czerwca. — G enua, Monte Carlo, Barcelona, Wa>encya, Ma- 
'a g a  (G ranada), G ibraltar, T anger, K adyx (Seviila) L izbona Arosa 
B a r (Santiago), Cowes (w yspa W ig h t), A m sterdam . — Ceua jazdy 
wruz z u trzym aniem  od 45u  K. r 1862 1

VII. „Pierwrza podróż do krajów póŁsacnych: rz®z 
kanał cesarza Wilhelma do Szwecyi i Norwegii** 19 
czerwca do 8 liDca. — Z Am stordami przez B ruusbuttol. l u  onię, 
Sztokholm , K openhagę, (Jhrystj auię, Koperwiic, Odda, Noreim suud, 
T isse, Bergen, H elgoland do A m sterdam u. — Cena jazdy  w raz 
z utrzym aniem  od 4 8 0 '—K.
N astąp ią  dwie dalsze podróże do k-ujow  północ. — W ycie .i  w oko 
lice urządza Thos. Cook e t Son, vViedeń. — Szczegółowe p’ospek1y 
zadarm o. W yjaśn ien ia  w Krakowie: K . GottLeb, ltynek  gł. 17; we 
Lwowie1 M iejskie biuro c. k. au str. kolei państw  , u l. agiellouska 3.

Z  diukami literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. KząUca drukarui L. K. Górski.


